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Albert Zieliński (KO): - Z uporem maniaka 
jesteście przeciw, ponieważ chcecie złożyć 
swój projekt. To jest śmieszne. 
Tomasz Frischmann (BBS): - My nie 
jesteśmy na nie, tylko chcemy spojrzeć na 
temat szerzej. Chcemy wypracować naszą 
metodę społeczeństwa obywatelskiego, 
naszą metodę konsultacji społecznych, 
żeby mieszkańcy wyrażali swoje zdanie 
niekoniecznie ograniczając się tylko do 
budżetu obywatelskiego. 
Krzysztof Betker: - Możliwe, że będzie 
budżet obywatelski w Oławie. I to może być 
połowiczny sukces mieszkańców!

Co z tym 
budżetem?

s. 7

Obrońca Irka: 
- To nie było zabójstwo

 Chodzi nie tylko o szczepienia

Tysiące tulipanów dla Marty

To była wyjątkowa 
wizyta dla 98-letniej 
pani Kazimiery, dla 
strażaków zresztą też!

s.4-5s.18-19

s.2
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Oława 
Z potencjałem 

Temat wzbudził 
zainteresowanie kilka 
tygodni temu. Przemysław 
Pawłowicz, radny 
i członek Stowarzyszenia 
„Wszystko dla Oławy” 
napisał list, w którym 
sugeruje, że miasto 
powinno postarać się, aby 
pozyskać ten niezwykle 
atrakcyjny teren. Czy jest 
na to szansa?

Przypomnijmy, że chodzi 
o  nieruchomość w  centrum, 
teren po warsztatach szkolnych 
- pomiędzy ulicami Żołnierzy 
Armii Krajowej, 11 Listopada, 
a  także wałem rzeki Oława. 
Odległość do Rynku wynosi 
250 metrów. 

- Wyobraź sobie twoją in-
westycję umiejscowioną po-
między historycznym centrum 
miasta a brzegiem rzeki Oława, 
wkomponowaną w  pejzaż 
kipiący zielenią - tak zachęca 
do zakupu Starostwo Powia-
towe w Oławie. - Twój obiekt 
o przyjaznej dla użytkownika 
architekturze. Zaprojektowany 
z myślą o harmonijnym i zrów-
noważonym wykorzystaniu 
potencjału wyjątkowego, bo 

kluczowego dla rozwoju tego 
miejsca, umożliwiającego 
korzystanie z  przydatnej in-
frastruktury społecznej oraz 
czerpanie radości z  niezapo-
mnianych widoków, walorów 
wypoczynkowych, rekreacyj-
nych i przyrodniczych. Opisy-
wany obszar za Twoją sprawą 
może przejść metamorfozę, 
ożywić się i  stać się nową, 
prestiżową wizytówką stolicy 
powiatu oławskiego...

Powiat nazywa nierucho-
mość unikatową, wyjątkową, 
która może stać się wymarzo-
nym miejscem dla koneserów, 
inwestorów, potrafiących po-
łączyć atrakcyjną lokalizację 
z pięknym otoczeniem natury.

- Oferując na sprzedaż tę 
nieruchomość nie tylko wy-
chodzimy naprzeciw oczeki-
waniom i  zapotrzebowaniu 

rynku nieruchomości - mówi 
starosta oławski Zdzisław 
Brezdeń. - Mamy również na 
względzie dobro społeczności 
lokalnej, rozwój naszego po-
wiatu i  regionu. Ta inwesty-
cja może nie tylko przynieść 
zysk inwestorowi, ale przede 
wszystkim wzbogacić infra-
strukturę Oławy, a co najważ-
niejsze - przybliżyć i otworzyć 
miasto na rzekę, jak również 
podnieść estetykę i upiększyć 
ten obszar.

   Przemysław Pawłowicz 
uważa, że o  przeznaczeniu 
i  wykorzystaniu tej działki 
powinna w większym stopniu 
decydować rada miejska i da-
lekowzrocznie zaproponować 
dobre wykorzystanie jej po-
tencjału. Ale to tylko słowa, 
bo... - Żeby to zrealizować, 
miasto Oława powinno być 

właścicielem tego miejsca, 
powinno działkę pozyskać 
od powiatu, obojętnie: kupić, 
zamienić itp. - pisał w otwar-
tym liście do mieszkańców 
i  władz miasta Przemysław 
Pawłowicz. - Wybudowanie 
tam kolejnego bloku nicze-
go nie zmieni, nie wpłynie 
znacząco na funkcjonowanie 
miasta, nie będzie też wpływać 
na uporządkowanie i  zmianę 
funkcjonalności ruchu i komu-
nikacji w tym rejonie. Gdyby 
miasto miało (pozyskało) ten 
teren, wszystko można zmie-
nić i opracować od początku, 
z korzyścią dla mieszkańców. 

Temat wywołał sporą dysku-
sję w  internecie. Mieszkańcy 
sypali pomysłami: 

- Oława zasługuje na cen-
trum integracyjne mieszkań-
ców - pisała Aga na face-

bookowym profilu gazety. 
- Położenie tych warsztatów 
w bliskości Oławki daje moż-
liwość na rozwój spływów 
kajakowych na podobieństwo 
Doliny Baryczy, czyli na dzień 
dobry tawerna z  zapleczem 
dla kajaków, „Pub pod Czar-
nym Kogutem”, na podobień-
stwo irlandzkich, z  muzyką 
na żywo, koncertami na plan-
tach na wale, ponadto można 
w  końcu stworzyć miejsce 
dla ginących zawodów, jak 
renowacja mebli (warsztaty to 
pozostałość po fabryce Opla), 
manufacturing, klimatyczny 
sklep pamiątkarski z kogutem 
w  roli głównej... Pomysłów 
tysiące i można je mnożyć. Ale 
niedopuszczalnym jest kolejny 
blok mieszkalny!

Podobnych propozycji było 
mnóstwo. Zapytaliśmy więc 
burmistrza, czy jest szansa, 
aby miasto pozyskało tę nieru-
chomość. Tomasz Frischmann 
sugeruje, że radni powinni tym 
tematem zainteresować się 
przed ogłoszeniem przetargu. 
- Żałuję, że zainteresowanie 
nie pojawiło się wcześniej, 
a dopiero na końcowym etapie 
prowadzonej przez powiat 
procedury sprzedaży, która 
wynika z  przepisów prawa 
w  zakresie gospodarowania 
w sposób zgodny z zasadami 
prawidłowej gospodarki - 
mówi burmistrz. - Gmina 
podejmuje wszelkie działania 
zmierzające do nieodpłatnego 
pozyskania nieruchomości do 
celów związanych z  rozwo-
jem miasta i  podwyższeniem 

poziomu życia mieszkańców. 
Jako przykład można podać 
rozmowy prowadzone z Kra-
jowym Ośrodkiem Wspar-
cia Rolnictwa we Wrocławiu 
w sprawie przekazania, na cele 
rekreacyjne - zieleni miejskiej, 
nieruchomości przy ulicy Za-
cisznej.

Wiemy, że w sprawie tere-
nu po warsztatach szkolnych 
miasto napisało do powia-
tu. - Wystąpiono do staro-
sty oławskiego z  wnioskiem 
o  przedstawienie możliwości 
przekazania przedmiotowej 
nieruchomości na rzecz gminy 
miejskiej Oława - mówi Aure-
lia Białek, naczelnik Wydziału 
Gospodarki Gruntami i Geode-
zji UM w Oławie. - Oczekuje-
my na stanowisko w sprawie.

Cena wywoławcza nieru-
chomości to 2 200 000 zło-
tych. Przetarg odbędzie się 
30 marca o  godzinie 10.00. 
- Zależy nam na szybkiej 
sprzedaży, ponieważ pozy-
skane w ten sposób pieniądze 
przeznaczymy na budowę 
nowych warsztatów szkolnych 
przy Centrum Kształcenia 
Zawodowego i Ustawicznego 
w Oławie - mówi Witold Nie-
mirowski, wicestarosta.

Agnieszka Herba 
powiatowa@gmail.com

Powiat sprzedaje atrakcyjną działkę. Czy trafi w prywatne ręce?

Ten teren jest na sprzedaż. Ma ogromny potencjał. Niektórzy radni i mieszkańcy uważają, że miasto powinno 
postarać się, aby pozyskać to miejsce od powiatu i odpowiednio wykorzystać
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Powiat 
Coś więcej niż pomoc 

Od ponad miesiąca 
w ramach ogólnopolskiej 
akcji szczepień przeciw 
COVID-19 strażacy 
pomagają dotrzeć do 
punktów szczepień 
osobom, które nie mają 
możliwości, aby tam 
dojechać. Strażacy z Oławy 
też włączyli się w akcję 
i pokazali, że tu nie tylko 
chodzi o zorganizowanie 
transportu, ale również 
o korzyści w aspekcie 
społecznym i emocjonalnym

W środowe popołudnie do 
punktu szczepień strażacy 
z  Oławy przewieźli panią 
Kazię. - Była bardzo zestreso-
wana - mówi bryg. Krzysztof 
Gielsa, zastępca komendanta 
KP PSP. - Już wcześnie rano 
wstała i  czekała na szcze-
pienie. Zdenerwowanie dało 

się odczuć, jednak szybko 
„zagadaliśmy” sympatyczną 
seniorkę, by trochę odwrócić 
uwagę od celu wyjazdu. 

W przychodni udało się 
zorganizować szczepienie na 
parterze, aby pani Kazia nie 
musiała walczyć ze schodami. 
Strażacy relacjonują, że jak 
już było po wszystkim, humor 
seniorki wyraźnie się popra-
wił. Mimo maseczki w głosie 
dało się odczuć radość. Za-

częła opowiadać o sobie. Ma 
już 98 lat. Mieszka sama, mąż 
zmarł kilkanaście lat temu, 
a najbliższa rodzina mieszka 
koło Strzelina. 

- Oczywiście często ją od-
wiedzają, ale seniorka jest 
całkowicie samodzielna i  w 
mieszkaniu dobrze sobie radzi 
- mówi Gielsa. - Potrzebuje 
wsparcia opiekunki wyłącznie 
po to, by wyjść z  budynku, 
bo mieszka na drugim pię-

trze, i ewentualnie by zrobić 
zakupy.

Strażacy podkreślają, że to 
spotkanie dało im sporo po-
zytywnej energii. Pani Kazia 
miała też wyjątkową sympatię 
dla munduru. - Jak się okaza-
ło, to nie przypadek, gdyż Pani 
Kazia jest porucznikiem WP 
w stanie spoczynku - dodaje 
Krzysztof Gielsa. - Korzysta-
jąc z wiosennej pogody spę-
dziliśmy jeszcze trochę czasu 

razem, siedząc na ławeczce 
przed blokiem, słuchając opo-
wiadań seniorki. Przy okazji 
drugiego szczepienia pani 
Kazia zaproponowała, byśmy 
przyjechali trochę wcześniej 
na herbatę oraz kontynuację 
opowieści. Zgodziła się rów-
nież pokazać medale, którymi 
przez lata służby dla kraju 
została odznaczona.

Strażacy zrobili pani Kazi 
niespodziankę i odwiedzili ją 
dzień po szczepieniu. Mówiła, 
że czuje się ciut słabiej, ale 
dodała, że to może być sku-
tek gwałtownego ocieplenia 

i  zmian ciśnienia. Wiosenny 
bukiet tulipanów od strażaków 
poprawił jej humor. - Spę-
dziliśmy trochę czasu razem 
oglądając zdjęcia - mówią. 
- Niestety, trzeba było wracać 
do obowiązków służbowych. 
Na drogę dostaliśmy słodycze 
i aromatyczną kawę. 

Kolejne spotkanie 17 mar-
ca, kiedy pani Kazia przyjmie 
drugą dawkę szczepionki. 
Do 25 lutego do punktów 
szczepień strażacy dowieźli 5 
736 osób.

(AH)

Wyjątkowe spotkania z panią Kazią

Pani Kazia była przeszczęśliwa w obecności strażaków, oni też! Na pewno na długo zapamiętają tę wizytę
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Pani Kazia pojechała na szczepienie pięknym strażackim autem
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POWIAT 
Nietrafi ony pomysł 

Koncepcja „Senior Online” 
to pierwszy w kraju 
pomysł szkoleń w sieci 
na żywo we wszystkich 
jednostkach województwa 
w jednym czasie. 1 marca 
przeprowadzono takie 
spotkanie. Sprawdziliśmy, 
jaka była oglądalność. 
Niestety bardzo mała i nie 
obyło się bez problemów 
technicznych

Szkolenie skierowane było 
głównie do seniorów, a celem 
ma być podnoszenie świado-
mości z zakresu bezpieczeń-
stwa. Spotkanie miało rozpo-
cząć się o godz. 9.00. Jednak 
seniorzy z Oławy musieli 
uzbroić się w cierpliwość, bo 
przez około 15 minut link do 
transmisji na żywo nie działał. 
To mogło zniechęcić, bo kolej-
ne odświeżanie karty nie po-
magało. Problemy techniczne 
pojawiły się również między 
innymi w KPP w Strzelinie. 
Słabo było również z oglą-
dalnością, w pierwszych 10 
minutach transmisje na żywo 
śledziło zaledwie kilka osób - 
wśród nich ja i na pewno osoby 
z poszczególnych jednostek 
policji, które sprawdzały, czy 
nie ma problemów technicz-
nych. Po około 20 minutach 
dołączali inni oglądający, ale 
było ich naprawdę niewielu. 
Weszliśmy na profi le YouTube 
niektórych KPP, aby porównać 
oglądalność w pierwszych 20 
minutach transmisji. W Oła-
wie - porady dzielnicowych 
oglądało - 7 czasem 10 osób, 
w Trzebnicy - 9. W Oleśnicy - 
4 osoby, W Świdnicy - 6 osób, 
w Dzierżoniowie - 5 osób. 
W Strzelinie - 4 osoby. Nasu-
wa się pytanie, czy jest sens 
organizowania takich spotkań 
on-line? Oczywiście nagrania 
z poradami powinny być do-
stępne na YouTube również 
po zakończeniu transmisji 
live, więc będzie je można 
zobaczyć w każdej chwili, ale 
tu pojawia się kolejne pytanie 
- ile starszych osób ma na co 
dzień dostęp do komputera 
czy smartfona z internetem 
i nawyk korzystania z tych 
urządzeń? Wprawdzie podczas 
transmisji live oławscy dziel-

nicowi zaznaczali, że coraz 
więcej seniorów korzysta z in-
ternetu, ale... po oglądalności 
zupełnie tego nie było widać. 

O czym mówili dzielnicowi 
oławskiej KPP? Szczególnie 
o nowych metodach oszustów. 
St. asp. Wioletta Polerowicz 
i asp. Paweł Martowski prze-
strzegali przed podszywają-
cymi się pod pracowników 
banków. Coraz częściej zdarza 
się bowiem, że wyłudzacze 
dzwonią z numerów niemal 
identycznych jak te infolinii 
bankowych. - Podczas rozmo-
wy podają się za pracowników 
banku, informują o próbie 
włamania na konto oraz o tym, 
że wciąż nasze pieniądze są 
zagrożone - mówi st. asp. Pole-
rowicz. - Rozmowa przebiega 
spokojnie, oszuści naśladują 
pracowników banków. Wypy-
tują o dane, karty kredytowe, 
bankomatowe. Sugerują, że 
podczas próby włamania na 
konto zmieniono ustawienia, 
dlatego logując się do banku 
nie widzimy wszystkich prze-
lewów i transakcji...

Oszust namawia, aby jak 
najszybciej ściągnąć aplikację 
ze specjalnym zabezpiecze-
niem oraz wyjątkowym nume-
rem IP. Polerowicz podkreśla, 
że prawdziwi pracownicy 
banku nigdy nie proszą o po-
dawanie haseł i innych danych 
uwierzytelniających do naszej 
bankowości elektronicznej. 
- Ktoś, kto próbuje wpłynąć, 
abyśmy podjęli decyzję jak 
najszybciej, już powinien 
wzbudzić naszą czujność - 
dodaje dzielnicowa. - Oni 
grają na emocja, chcą wywołać 
gwałtowne reakcje i to powo-
duje, że dajemy się nabrać. 
Wykonujemy polecenia, a do-
piero później myślimy.

Fałszywy pracownik ban-
ku nalega na zatwierdzanie 
wierzytelności przelewów, 
podkreśla przy tym, że to służy 
namierzeniu hakerów. Nie-

świadomy zagrożenia użyt-
kownik często podaje swój 
identyfi kator i hasło, tak jakby 
logował się do banku. Potwier-
dza kod weryfi kacyjny i w ten 
sposób przekazuje pieniądze 
oszustom. Po tym złodziej 
mówi, że konieczna będzie 
wymiana karty, a przez kilka 
dni dla bezpieczeństwa nie 
można logować się do konta... 

Dzielnicowi uczulali też 
na złodziei czyhających przy 
bankomatach. - Zdarzało się 
kilka razy w Oławie, że mon-
towali małe kamery i dokład-
nie widzieli, jaki był numer 
PIN - mówi asp. Martowski. 
- Pojawiały się też specjalne 
nakładki przejmujące nasze 
dane lub blokujące pienią-
dze. Warto poświęcić minutę 
i zawsze przyjrzeć się ban-
komatowi, jeśli zauważymy 
jakąś niepokojącą zmianę, 
nie powinniśmy korzystać 
z takiego urządzenia. Trzeba 
od razu poinformować bank 
lub policję.

Policjanci mówią też, że są 
proste sposoby, aby chronić 
karty bankomatowe z opcją 
płacenia zbliżeniowego, do ku-
pienia są specjalne etui, które 
blokują osobom postronnym, 
stojącym blisko nas, dostęp do 
naszej karty. Asp. Paweł Mar-
towski radzi też, aby używać 
bardziej złożonych numerów 
PIN. - Nie warto stosować ha-
seł typu 1111 lub 0000 - mówi 
dzielnicowi. - Owszem, dla 
nas są łatwe do zapamiętania, 
ale dla złodzieja banalne do 
rozpracowania. Jeżeli zgu-
biliśmy kartę bankomatową 
lub podejrzewamy, że ktoś ją 
ukradł, należy natychmiast 
zadzwonić na ogólnopolski 
numer zastrzegania kart - 828 
828 828. 

Funkcjonariusze zwracają 
uwagę na jeszcze jedną nie-
zwykle ważną rzecz. Jednym 
z najczęstszych błędów jest 
noszenie przy sobie numeru 

PIN. - Zdarza się, że miesz-
kańcy przynoszą na policję 
portfel, który ktoś zgubił, a w 
środku oprócz dowodu, karty 
bankomatowej - w oddzielnej 
kieszonce jest czterocyfrowy 
numer. Nie musi być opisany 
jako PIN, ale możemy być 
pewni, że jeśli złodziej ukrad-
nie taki portfel, to pierwszą 
rzeczą, jaką zrobi, będzie 
sprawdzenie, czy ten numer 
to PIN...

(AH)

DZIELNICOWI na 
żywo z niewielkim 
zainteresowaniem

Tak to wyglądało w pierwszych kilkunastu minutach transmisji na żywo. Prawie nikt jej nie oglądał. Zdjęcia dzielnicowych z Trzebnicy, Oleśnicy, 
Strzelina, Świdnicy i Oławy
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POWIAT 
Bądź czujny 

Przestępcy korzystają 
z pandemii i oszukują na 
maseczki, szczepienia itp.

Fałszywe sklepy interne-
towe, oszustwa przez telefon 
- wymyślają przeróżne metody 
i czekają na ofi ary. Ruszyła 
kampania Interpolu, Biura do 
Walki z Cyberprzestępczością 
Komendy Głównej Policji 
i Państwowego Instytutu Ba-
dawczego NASK. Cały świat 
jest skupiony na pandemii 
COVID-19, cyberprzestępcy 
również. - Maseczki czy środki 
ochrony osobistej pojawiały 
się w sprzedaży na fałszywych 
stronach internetowych czy 
kontach w mediach społecz-
nościowych - mówi Przemy-
sław Jaroszewski Kierownik 
CERT Polska. - Niepodejrze-
wający niczego klienci nie 
otrzymywali zakupionych 
przedmiotów, a ich pieniądze 
przepadały.

Trzeba pamiętać, że dotyczy 
to nie tylko maseczek, ale 
wszelkich produktów sprze-
dawanych przez internet. Po-
licja podkreśla, że szczególną 
ostrożność trzeba zachować, 
jeśli zostaniesz poproszony 
o dokonanie płatności na kon-
to bankowe w innym kraju 
niż siedziba fi rmy. Nie klikaj 
linków ani nie otwieraj załącz-
ników, których się nie spodzie-
wasz lub które pochodzą od 
nieznanego nadawcy. Uważaj 
na e-maile oferujące sprzęt 
medyczny lub wiadomości, 
w których nadawca prosi o po-
danie danych osobowych 
w celu przeprowadzenia badań 
lekarskich - legalne instytucje 
ochrony zdrowia zwykle nie 
kontaktują się w ten sposób. 

Pandemia zaowocowała też 
powstaniem ogromnej liczby 
stron www, których domeny 
zawierają słowa: „koronawi-
rus”, „korona-wirus”, „co-
vid19” i „covid-19”. Niektóre 
z nich są legalne, ale według 
Biura do Walki z Cyberprze-
stępczością, oszuści tworzą 
każdego dnia tysiące nowych, 
aby prowadzić kampanie spa-
mowe, phishingowe lub rozpo-
wszechniać złośliwe oprogra-
mowanie. Odwiedzając takie 
strony, np. z interaktywnymi 
mapami na temat korona-
wirusa, można zainfekować 
urządzenie złośliwym opro-
gramowaniem szpiegującym, 
przejmującym nasze dane 
- między innymi hasła do kon-
ta bankowego. CERT Polska 
wspólnie z operatorami tele-
komunikacyjnymi prowadzi 
listę ostrzeżeń przed stronami 
wyłudzającymi dane osobowe, 
dane uwierzytelniające do 
kont bankowych i serwisów 
społecznościowych. Lista jest 
dostępna publicznie, każdy 
może się z nią zapoznać, a tak-
że zgłosić podejrzaną stronę, 
wypełniając krótki formularz 
pod adresem: incydent.cert.
pl/phishing.

Przestępcy dostosowują 
swoje działania do panujących 
okoliczności, ale sięgają też 
po wypróbowane sposoby. 
- Wśród nich warto wymie-
nić oszustwa inwestycyjne, 
kiedy namierzone osoby są 
namawiane, aby zainwestować 
w fałszywe lub bezwartościo-
we akcje. Jeśli otrzymujemy 
niespodziewaną wiadomość 
o możliwościach inwestycyj-
nych, należy być sceptycznym 
i zweryfi kować autentyczność 
produktów inwestycyjnych np. 
kontaktując się z niezależnym 
doradcą - dodaje Przemysław 
Jaroszewski z CERT Polska.

(AH)

OSZUSTWA 
na COVID-19
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FAŁSZYWE APLIKACJE 
- JAK SIĘ CHRONIĆ

1. Nie ściągaj aplikacji 
z nieznanych źródeł. Jeśli 
użytkownik jest nakłaniany 
do „ręcznego” ściągnięcia 
aplikacji z nieznanego 
źródła i zainstalowania jej 
na telefonie musi liczy się 
z tym, że telefon będzie 
zawirusowany, a hakerzy 
przejmą dane.

2. Sprawdź nazwę. 
Każdy bank ma jasno 
sprecyzowana nazwę apli-
kacji, która znajduje się na 
jego stronie internetowej. 
Taką nazwę trzeba bardzo 
dokładnie, literka po literce, 
sprawdzić.Oszuści bardzo 
często tworzą aplikacje 
bądź strony internetowe 
łudzące przypominające 
te oryginalne, adresy do 
nich różnią się często tylko 
jedną literą lub cyfrą.

3. Zweryfi kuj autora apli-
kacji. Można to sprawdzić 
w opisie aplikacji. Autor 
aplikacji bankowej będzie 
się nazywał tak samo jak 
bank.

4. Sprawdź liczbę użyt-
kowników aplikacji i nie 
sugeruj się komentarzami. 
Nawet trzy-cztery pochleb-
ne opinie mogą uśpić twoją 
czujność.

5. Używaj antywirusa 
i aktualizuj go.
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Oława 
Z sesji 

25 lutego Rada Miejska 
głosami radnych PiS 
i BBS odrzuciła projekt 
uchwały w sprawie 
ustanowienia budżetu 
obywatelskiego w Oławie, 
którego inicjatorami byli 
mieszkańcy

- Budżet obywatelski (BO) 
to nie przywilej, a prawo dane 
mieszkańcom przez obecnego 
ustawodawcę - mówił pre-
zentując projekt uchwały na 
sesji przedstawiciel komitetu 
ustanowienia BO Krzysztof 
Betker. - W  ten sposób dano 
nam możliwość zgłaszania 
projektów uchwał, które mogą 
się znaleźć w porządku obrad 
sesji. To jest szczególny dzień, 
ponieważ trzeci raz podchodzi-
my do tematu BO w  Oławie. 
Nasze intencje jako mieszkań-
ców są szczere i jasne, chcemy 
zwiększyć zaangażowanie tych, 
którzy są już zaangażowani 
w  kształtowanie życia w  mie-
ście i zaangażować niezaanga-
żowanych. Ten projekt budżetu 
obywatelskiego, partycypacyj-
nego, to akt corocznych wy-
borów, akt demokracji lokalnej 
społeczności, którym mogli-
byśmy w  postaci głosowania 
pokazać pewne preferencje - to, 
jakie potrzeby zyskują najwięk-
szą popularność. To świetny 
mechanizm, który pozwala na 
uczestnictwo również państwa 
radnych. Nic nie stoi bowiem 
na przeszkodzie, by swoje po-
mysły w ramach budżetu oby-
watelskiego zgłaszali też radni. 

Krzysztof Betker odniósł się 
do negatywnej opinii prawnika 
urzędu miejskiego do projektu 
uchwały BO. Twierdził, że 
pokazał ją radcy prawnemu 
Mateuszowi Lato, ekspertowi 
Instytutu Strategii 2050 Dol-
ny Śląsk, który uznał, że nie 
zasługuje ona na negatywną 
opinię. Gdyby jednak tego 
było mało, Betker zapropo-
nował konsultacje z  Markiem 
Mączyńskim, doktorem ha-
bilitowanym nauk prawnych, 
profesorem nadzwyczajnym 
Uniwersytetu Jagiellońskiego 
na Wydziale Prawa i Admini-
stracji, który chętnie wypowie 
się w tej sprawie. - Ta uchwała, 
jeżeli zostanie zaakceptowana, 
może być deklaracją, że robicie 
państwo wszystko dla miasta 
i  jego mieszkańców - mówił 
Betker, dodając że zwraca się 
głównie do radnych Bezpartyj-
nego Bloku Samorządowego. 

- Nawet jeżeli projekt uchwały 
zawiera jakieś błędy, a kwota, 
jaką proponujemy, jest za duża, 
bo słyszałem takie argumenty,  
nic nie stoi na przeszkodzie, by 
przyjąć tę uchwałę, a  później 
nanieść poprawki. 

Przed rozpoczęciem dyskusji 
przewodniczący rady Krzysztof 
Mazurek potwierdził, że za-
proponowany projekt uchwały 
rzeczywiście negatywnie zaopi-
niował prawnik UM, a skarbnik 
UM odstąpiła od wydania opi-
nii, bo w zakresie planowania 
wydatków wykraczających 
poza rok bieżący, a nie objętych 
wieloletnią prognozą finansową 
gminy, opinia taka wykracza 
poza kompetencje skarbni-
ka. Przewodniczący odczytał 
też opinie w  sprawie projektu 
uchwały podjęte przez komisje 
działające przy RM. Tylko jed-
na była pozytywna.

*
Pierwszy głos w  sprawie 

zabrał radny Józef Urbańczyk, 
który chciał wiedzieć, dlaczego 
Betker jako osoba zaangażowa-
na w  zbieranie podpisów pod 
inicjatywą nie zwrócił uwagi 
na to, kto się pod nią podpi-
suje. Po sprawdzeniu danych 
wynika bowiem, że ponad 20% 
z tych, którzy podpisali się pod 
projektem, było do tego nieupo-
ważnionych, czyli nie figurują 
w spisie miasta jako wyborcy. 

- Trzeba było pytać każdego 
delikwenta, czy jest miesz-
kańcem Oławy i  informować, 
czy może złożyć podpis - mó-
wił radny Urbańczyk. Betker 

zapewnił, że każdego o  tym 
informowano. 

- Nie byliśmy jednak w stanie 
sprawdzić, czy osoba, która się 
podpisuje, na pewno jest miesz-
kańcem Oławy - tłumaczył 
Betker. Inicjatorzy uchwały 
zakładali, że może dojść do 
takiej sytuacji, dlatego zebrali 
więcej podpisów niż jest to 
wymagane. Pod projektem jest 
wymagana w  ustawie liczba 
głosów ważnych (374). 

Radna Wanda Nosek odniosła 
wrażenie, że władze miasta 
„jakoś dziwnie boją się budżetu 
obywatelskiego”. Tymczasem 
mieszkańcy, którzy są związani 
z  miastem i  płacą tu podatki, 
mają - jej zdaniem - prawo 
decydować o  pewnych przed-
sięwzięciach: - Nie rozumiem, 
skąd ten opór władz miast 
przeciwko temu budżetowi. Jest 
grupa, która się zorganizowała, 
przygotowała coś, dlaczego nie 
dać im tej możliwości?

Szef kluby radnych PiS Ma-
riusz Łuczkiewicz nie komen-
tował, ale przedstawił stano-
wisko klubu w  sprawie: - My 
jako PiS jesteśmy przeciwni 
przedstawionemu projektowi 
uchwały, natomiast nie jesteśmy 
przeciwni idei. Chciałbym też 
oświadczyć, że kluby PiS i BBS 
wspólnie jeszcze w  tym roku 
wprowadzą projekt i  uchwałę 
budżetu obywatelskiego dla 
miasta Oława. Informuję, że 
prace nad niniejszym budże-
tem obywatelskim już trwają. 
Propozycja PiS i  BBS będzie 
dostosowana do możliwości 

finansowych samorządu, a sama 
idea budżetu obywatelskiego 
w  tym roku zostanie urzeczy-
wistniona. Chciałbym więc 
rozwiać państwa wątpliwości 
i pytania, co do kwestii jakiegoś 
oporu koalicji rządzącej w spra-
wie wprowadzenia budżetu oby-
watelskiego. To oświadczenie 
niech będzie zapewnieniem, że 
spełnimy oczekiwania miesz-
kańców. 

Odnosząc się do tych słów 
radny Albert Zieliński z  KO 
stwierdził, że już po reakcji 
przedstawicieli poszczególnych 
klubów widać, że ten projekt 
im nie odpowiada. „Absolutną 
dziecinadą” nazwał fakt, że 
radni koalicji rządzącej nie po-
pierają tego projektu uchwały, 
ale swój to już poprą. 

- To naprawdę przedszkole, 
a  może nawet żłobek, który 
właśnie zamierzacie budować 
- dodał Zieliński. Jego zdaniem 
„koalicja rządząca jest proble-
mem mieszkańców, bo idzie 
w  poprzek ich oczekiwaniom, 
wbrew tendencjom”: - W pro-
mieniu do 100 km od Oławy nie 
ma bowiem miasta, które nie ma 
budżetu obywatelskiego. Jest 
w Brzegu, Strzelinie Jelczu-La-
skowicach, Oleśnicy, Trzebnicy, 
Legnicy, we Wrocławiu. 

Nie ma - według radnego 
- chyba tylko w  Lubinie, „ale 
to wiadomo, tam podobnie jak 
tutaj rządzą bezpartyjni samo-
rządowcy, więc podobna posta-
wa”. Tymczasem - kontynuował 
radny - rola budżetu obywatel-
skiego jest nie do ocenienia, bo 
pozwala mieszkańcom się akty-
wizować, edukować, zrozumieć 
jak budżet jest konstruowany, 
integruje grupę ludzi wokół 
konkretnego projektu. 

- Państwo - mówił radny 
zwracając się do koalicji rzą-
dzącej - z uporem przedszkola-
ka jesteście przeciw, ponieważ 
chcecie złożyć swój projekt.

Dodał też, że radni klubów 
Koalicja i  Obywatelska poprą 
jednak projekt budżetu oby-
watelskiego, który zostanie za-
proponowany przez PiS i BBS, 
przy założeniu, że będzie on 
spełniał wymogi prawa. 

Radny Krzysztof Rydzoń 
pogratulował i  podziękował 
Krzysztofowi Betkerowi za 
kawał świetnej roboty: - Krzy-
chu, mimo że ten projekt dzisiaj 
nie zostanie przyjęty, to oni 
stanęli pod ścianą i nie byłoby 
tej deklaracji PiS-BBS, gdyby 
nie twoja robota. To jest twój 
sukces, nie łam się. 

- Teraz pan tak pięknie mówi 
o budżecie, a jak w poprzedniej 
kadencji PiS chciał wprowa-
dzić budżet obywatelski, był 
pan oczywiście przeciwko 
- skomentował słowa rad-
nego przewodniczący Ma-
zurek. Dłużna nie pozostała 
mu Magdalena Ziółkowska. 
Przypomniała genezę próby 
uchwalenia BO w  minionej 
kadencji, gdy to - jak mówiła 
- w  styczniu 2015 ówczesny 
radny PiS Piotr Regiec zło-
żył wniosek, by wprowadzić 
w Oławie BO na ten sam rok. 
- Zarówno klub BBS jak i PO 
(tworzyły wtedy koalicję rzą-
dzącą) nie były przeciwko 
budżetowi obywatelskiemu, 
a  jedynie przeciwko temu, by 
wprowadzać ten budżet bez 
jakiegokolwiek przygotowania 
i planu funkcjonowania - wyja-
śniła. - Nie można tego zrobić 
w  tym roku i  na ten rok, nie 
dając czasu, by ludzie się z tym 
zapoznali. I tego dotyczył nasz 
sprzeciw. Czekaliśmy, aż pan 
Regiec ponowi swój wniosek, 
ale się nie doczekaliśmy. Jak 
widać był to zabieg czysto po-
lityczny i marketingowy. Gdy 
pojawił się kolejny projekt, 
nad którym pracowali wszyscy 
szefowie klubów i  PO, i  PiS, 
i BBS, także panowie Regiec 
i  Jerzy Hadryś, wszystko się 
zgadzało do sesji, podczas 
której projekt miał być pro-
cedowany. Wówczas kluby 
PiS i BBS wstrzymały się od 
głosu, chociaż - przypominam - 
pracowały nad tym projektem. 

Radna dopytywała szefa 
klubu PiS, z  jakimi zapisami 
projektu uchwały przedsta-
wionej przez mieszkańców 
nie zgadzają się członkowie 
jego klubu i  zaproponowała, 
by złożyli wnioski o  zmianę 
tych zapisów zapewniając, że 

jeżeli będą zgodne z prawem, 
to radni z   klubów KO je 
poprą. Nie było odpowiedzi. 
Komentarza radnego Mazurka 
nie pozostawił też bez riposty 
radny Rydzon mówiąc, że 
„musi się odnieść do tej taniej 
manipulacji przewodniczące-
go”, bo doskonale pamięta, 
jak to wtedy było. Podkreślił, 
że obecnie przedstawiony pro-
jekt budżetu był dyskutowany 
i omawiany na każdej komisji 
przed sesją RM, a  koalicja 
rządząca nie chce go przy-
jąć, bo ma negatywną opinię 
prawnika. Tymczasem w roku 
2015 takiej opinii w ogóle nie 
było, bo „pan Regiec przyszedł 
na sesję, wyciągnął projekt 
uchwały z  teczki i  zgłosił 
budżet obywatelski bez jakiej-
kolwiek opinii”. Słów krytyki 
dla postawy koalicji rządzącej 
nie szczędził też radny Prze-
mysław Pawłowicz: 

- Państwo wyraźnie oświad-
czyliście, że będzie taki budżet, 
ale jak stworzą go PiS i BBS. 
To straszne i  potwierdza, że 
te pieniądze są polityczne, 
partyjne i mają taki kolor oraz 
zapach. Że tylko partia rzą-
dząca może wydać pieniądze 
według własnego uznania, ale 
nawet najlepsza partia może 
się mylić. Mamy za zadanie 
tworzyć lokalną wspólnotę 
samorządowa, a  nic tak nie 
wzmacnia wspólnoty jak po-
czucie możliwości realizacji 
wspólnego zadania wiedząc, 
że będą na to pieniądze. 

Mimo stanowiska wygło-
szonego przez radnego Łucz-
kiewicza do dyskusji jednak 
włączyli się radni PiS i BBS. 
Kazimiera Jasińska poinfor-
mowała, że będzie głosować 
przeciwko, bo w  wielu mia-
stach kwoty budżetu obywa-
telskiego są dużo mniejsze 
w  porównaniu do budżetów 
miast, niż ten zaproponowany 
w  Oławie. Radny Waldemar 
Turzański oświadczył, że nie 
ma problemów z  podjęciem 
decyzji w sprawie i jest zszo-
kowany tym, że niektórzy nie 
rozumieją stanowiska prawni-
ka urzędu w tej sprawie. 

- Wielokrotnie spotykamy 
się z różnymi opiniami mece-
nasa Marcina Zmórzyńskiego 
i obecni na sali nigdy nie pod-
ważali jego opinii czy uzasad-
niań - mówił. - Mało tego, radni 
klubów „Koalicja” i „Obywa-
telska” wielokrotnie dawali 
wyraz temu, że te opinie są 
bardzo dobre. Ja będę się na 
takiej opinii opierał.

 Józef Urbańczyk powtó-
rzył, że kwota wymieniona 
w projekcie jest za duża. Przy 
obecnym budżecie miasta 
powinna - według niego - być 
w granicach 300-350 tys. zł. - 
Ja jednak bardzo chwalę sobie 
pierwszą kadencję, gdy byłem 
radnym i  dzięki panu burmi-
strzowi oraz mojemu „zalata-
niu” zrobiono na osiedlu Nowy 
Otok dużo dróg, kanalizację 
i  różne inne rzeczy. I  stało 
się to bez budżetu obywatel-
skiego. Owszem, są jeszcze 
sprawy, które trzeba zrobić, 
ale mam obietnice od naszego 
burmistrza, że będą zrobione. 
Oczywiście jestem za BO, ale 
takiej kwoty nie poprę.

Budżetu obywatelskiego w Oławie na razie           nie będzie

Tylko radni Koalicji Obywatelskiej poparli projekt budżetu obywatelskiego zaproponowany przez mieszkańców. Radni BBS i PiS byli przeciwko. Na 
fot. od prawej Przemysław Pawłowicz, Magdalena Ziółkowska i Krzysztof Rydzoń z KO oraz Aleksander Zborowski i Waldemar Turzański z BBS
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Po pierwsze - zabrakło 
skrupulatności i organizacji. 
Był taki moment w  burz-
liwej dyskusji o  budżecie 
obywatelskim (BO), pod-
czas którego radna Kazi-
miera Jasińska zadała py-
tanie do treści ekspertyzy. 
Ekspertyzy sporządzonej 
przez radcę prawnego Mate-
usza Lato. Przewodniczący 
Krzysztof Mazurek albo 
zapomniał, albo nie chciał 
dać sposobności w/w radcy 
odpowiedzieć na tę wątpli-
wość. Wątpliwość i pytanie 
wyrażone przez kobietę, 
która jest radną BBS i cier-
pliwie na to czekała. M.in. 
dlatego trzymałem - nie-
ważne już, ile minut - dłoń 
podniesioną do góry, aby 
zwrócić na to uwagę.

Po drugie - była wybiór-
czość. Ze wspomnianą rad-
ną miałem bardzo cieka-
wą rozmowę telefoniczną 
w  weekend poprzedzający 
sesję. Podczas tej rozmowy 
podzieliliśmy się spostrze-
żeniami. Niemniej padło 
też pomiędzy nami pewne 
zobowiązanie. Ja miałem 
sprawdzić wysokość BO 
w  sąsiednim Brzegu, rad-
na liczbę budynków pod 
nadzorem konserwatora 
zabytków w  Wałbrzychu. 
Radna Jasińska podczas 
sesji porównała wysokość 
budżetu miasta Wałbrzych 
oraz wysokości BO stosując 
fantastyczne porównanie 
z  Oławą. Zabrakło jednak 
odwagi, by sprawdzić i pu-
blicznie potwierdzić, że 
w Wałbrzychu jest 4 razy 
więcej budynków pod nad-
zorem w/w konserwatora 
i jest tam BO, który świetnie 
funkcjonuje. Odpowiem 
również na moje zobowią-
zanie tutaj, na łamach ga-
zety. BO w  Brzegu jest... 
żenująco niski (100 tys. zł), 
w porównaniu do podobnej 
co w  Oławie wysokości 
wydatków miasta. Stano-
wi 0,06% ogólnej kwoty 
wydatków! Ja z  taką pro-
pozycją publicznie w  na-
szym mieście nigdy bym 
nie wyszedł.

Po trzecie - ordynarna 
manipulacja mieszkańcami. 
Podczas burzliwej dyskusji 
padło stwierdzenie burmi-
strza o  usilnych staraniach 
władz miasta, by skontakto-
wać się z inicjatorami pro-
jektu. Adresatem tych starań 
był wg pana burmistrza pan 
Michał Kobosko, który nie 
miał rzekomo czasu. Otóż, 
Panie burmistrzu, inicjato-
rzy tego projektu nie miesz-
kają w Warszawie i nie na-
zywają się Michał Kobosko. 
Nazywają się Krzysztof 
Betker i Tomasz Wąsiński 
oraz mieszkają w  Oławie 
na osiedlu Sobieskiego! Na 
tej sesji osiągnięto szczyt 

w  opowiadaniu andronów 
i  kocopołów, ponieważ 
w  dokumencie o  utworze-
niu Komitetu Ustanowienia 
Budżetu Obywatelskiego 
złożonego do Biura Rady 
Miejskiej jest wpisany mój 
nr telefonu! Kolejna sprawa 
- dziwne, że jak na osobę 
dość sprawnie posługującą 
się Facebookiem, ma Pan 
zaskakujące problemy ze 
znalezieniem Nas - miesz-
kańców. 

Po czwarte - brak kultury 
i klasy. Podczas mojego wy-
stąpienia doszło do sytuacji, 
w  której jedna z  radnych 
wyszła z sali obrad. Źle to 
odebrałem. Przyznaję. Mea 
culpa! Niemniej po wyja-
śnieniach owej radnej - dla-
czego opuściła salę rajców - 
pokazałem kulturę i od razu 
ją przeprosiłem. Gdy prze-
wodniczący Krzysztof Ma-
zurek, nie dając mi szansy 
dojścia do głosu, przypisał 
publicznie mi przynależność 
do Koalicji Obywatelskiej, 
co nie jest prawdą, to mnie 
nie przeprosił. I dla jasności, 
ja tych przeprosin już nie 
oczekuję, bo wiem, że będą 
one nieszczere!

Po piąte - za dużo żalu 
i  jadu, a  za mało dystansu 
i  pokory. Jakieś dziwne 
miałem wrażenie, że wielu 
radnych zachowywało się 
jak małe dzieci, które się 
objadły i  im się potocznie 
mówiąc „ulewało”. Ulewał 
się im jednak nie posiłek, 
a  jad, żal i zawiść, że „jak 
ja składałem projekt BO, 
to Wy głosowaliście prze-
ciw!”. Przypominam, że 
ani ja, ani nikt z  Komite-
tu Ustanowienia Budżetu 
Obywatelskiego, którzy 
złożyli projekt, nie należy 
do żadnej partii politycznej. 
Brak wspomnianej pokory, 
dystansu i refleksji powinien 
być podstawą wyciągnię-
tych wniosków. Osobiście 
mam duże wątpliwości, czy 
tak będzie.

Po szóste - styl zada-
wania pytań i  szukanie na 
siłę argumentów. Był taki 
moment pod sam koniec 
dyskusji, kiedy to spóźnio-
ny przewodniczący klubu 
radnych BBS Michał Prus 
w  taki niecodzienny, mam 
wrażenie śledczo-policyjny, 
sposób zadawał pytania 
patrząc jednocześnie na 
mnie: „Ale dlaczego taka 
kwota? Dlaczego 1,77 mln 
zł? Skąd ta kwota? Dlaczego 
mielibyśmy przyjmować 
ów projekt, by potem zmie-
niać w nim kwotę?”. Wspo-
mniany już przewodniczący 
Rady Miasta Mazurek nie 
udzielił oczywiście mi głosu 
celem odpowiedzi, ale chwi-
lę później wtórował radne-
mu Prusowi adwokat Zmó-
rzyński, innym co prawda 

argumentem, który miał być 
przysłowiową kropką nad i. 
Z mojej perspektywy można 
odnieść wrażanie, że pano-
wie w  trójkę zmówiliście 
się wcześniej, przećwiczyli-
ście ten scenariusz i niczym 
w  tanim indyjskim kinie 
Bollywood odstawiliście 
show.

Zasada uniwersalno-
ści w  negatywnej opinii 
prawnej, na którą powołał 
się adwokat Zmórzyński, 
reprezentujący UM, jest 
respektowana w  praktyce 
w Oławie? Ostatni najwięk-
szy sukces burmistrza - 
pawilony w  Rynku. Mają 
jakąkolwiek poręcz, aby 
się jej chwycić i  wejść do 
środka? Podjazd dla wózka 
inwalidzkiego, aby niepeł-
nosprawny mógł napić się 
tam kawy i  podelektować 
jej smakiem? Nie! Tak wy-
gląda poszanowanie zasady 
uniwersalności.

Po siódme - burmistrz na 
sesji powiedział, że inicja-
tywa utworzenia powstała 
obok niego, że powstaje 
w miastach, gdzie dane wła-
dze nie dają rady z realizacją 
zadań lub nie spełniają po-
trzeb mieszkańców. W Oła-
wie natomiast miasto speł-
nia potrzeby mieszkańców, 
może powoli, ale realizuje. 
Otóż publicznie informuję 
i  przypominam, że naszej 
propozycję oczyszczaczy 
powietrza do przedszkoli 
miasto nie zamierza zre-
alizować! Nie otrzymałem 
z  kolegą Tomaszem Wą-
sińskim żadnego sygnału 
świadczącego o  tym, że 
tak będzie. Zamiast tego 
mówił Pan dużo o ochronie 
przeciwpożarowej w Przed-
szkolu nr 2 przy ul. Lipowej, 
o  zrywaniu starych dywa-
nów, firanek itd. W  czym 
jest problem, aby te urzą-
dzenia za kwotę 30 czy 40 
tys. zł kupić do wszystkich 
przedszkoli! Przecież to 
są urządzenia mobilne i na 
czas remontów, nawet pod 
kątem przeciwpożarowym, 
można je usunąć, a  potem 
ponownie tam postawić. 
Postawić po to, by w  se-
zonie jesienno-zimowym 
oczyszczały powietrze dla 
naszych oławskich pociech.

Po ósme - merytory-
ki i  rozsądku było mało, 
z drobnym wyjątkiem. Jed-
nym z najciekawszych mo-
mentów w  tej dyskusji był 
głos radnej Jolanty Górskiej, 
która oświadczyła, że jak ma 
przed sobą negatywną opi-
nię adwokata Zmórzyńskie-
go, reprezentującego UM, 
o  projekcie mieszkańców, 
a w drugiej dłoni ekspertyzę 
Mateusza Lato, całkowicie 
ją podważającą, to w  ta-
kiej sytuacji najlepszym 
rozwiązaniem jest przenie-

sienie głosowania na inną 
sesję, ponowne przemy-
ślenie i  znalezienie innego 
autorytetu, który by ocenił 
projekt. Jest taki ekspert, ja 
wyraźnie też zasygnalizo-
wałem. Możemy skierować 
projekt BO do oceny profe-
sora nadzwyczajnego Marka 
Mączyńskiego w  Katedrze 
Prawa Samorządu Tery-
torialnego Uniwersytetu 
Jagiellońskiego, to także 
doktor habilitowany nauk 
prawnych w zakresie prawa 
i doktor nauk humanistycz-
nych w  zakresie historii, 
współautor komentarzy do 
ustrojowych ustaw samo-
rządowych. Nikt nie pod-
chwycił tej polubownej 
propozycji.

Na koniec możliwe - 
podkreślam, możliwe - że 
będzie BO w  Oławie. I  to 
może być połowiczny suk-
ces mieszkańców! Mam tu 
na myśli deklarację radnego 
Mariusza Łuczkiewicz, że 
jeszcze w  tym roku klub 
PiS wniesie taki projekt pod 
obrady. Oby tylko klub BBS 
i  reprezentanci Koalicji 
Obywatelskiej nie głosowali 
przeciw. Proszę również nie 
wnosić projektu BO z żenu-
jącą kwotą, bo jeśli projekt 
mieszkańców z  kwotą 1 
770 000 zł jest za duży, to 
Państwa projekt z  kwotą 
mniejszą niż 898 110 zł 
będzie po prostu Państwa 
ośmieszał. Gdyby radny 
Michał Prus mnie zapytał, 
skąd wziąłem tę kwotę, 
odpowiedziałbym tak:

- Kwota 898 110 zł to 
0,5% wydatków miasta Oła-
wa z  kwoty 179 622 000 
zł zapisanej w  tej uchwale 
(Uchwała Nr XXXI.190.20 
w  spr uchwalenia budżetu 
gminy na 2021 rok_zał 2 
wydatki budżetu.pdf - źró-
dło BIP UM Oława). 0,5% 
to minimum, jakie powinno 
być pozostawione do dyspo-
zycji mieszkańców wedle 
ustawy o BO z 2018 roku.

Krzysztof Betker 
reprezentant Komitetu Ustanowie-

nia Budżetu Obywatelskiego

Co było, a czego zabrakło  
na tej sesji podczas dyskusji 
nad BO

Krzysztof Betker

Budżetu obywatelskiego w Oławie na razie           nie będzie
Głos zabrał też burmistrz To-

masz Frischmann, mówiąc, że 
chce się odnieść do tematu spo-
łeczeństwa obywatelskiego, bo 
ma wrażenie, że pojęcie to jest 
zawężane do budżetu obywa-
telskiego, czyli wydatkowania 
części pieniędzy przez samych 
mieszkańców. Tymczasem te 
narzędzia, które będą służyły 
i  służą do budowania społe-
czeństwa obywatelskiego, to 
nie tylko BO. 

- Przyczyny wprowadza-
nia budżetu obywatelskiego 
w  miastach można podzielić 
na dwa - tłumaczył. - Jedna 
jest ustawowa, czyli muszą go 
mieć wszystkie miasta na pra-
wach powiatu. Takie miasta jak 
Oława mogą go mieć obligato-
ryjnie. Ja nie jestem przeciwko 
budżetowi obywatelskiemu, 
ale ten przedstawiony w takiej 
formie próbuje wprowadzić 
pewien uniwersalizm, a dobrze 
wiemy, że każde miasto to 
żywy organizm, nie ma dwóch 
takich samych. Następną przy-
czyną wprowadzania budżetów 
obywatelskich w  miastach 
jest to, że mieszkańcy mają 
wrażenie, iż ich pomysły nie 
są realizowane. Cieszę się, 
że w naszym mieście jest ini-
cjatywa mieszkańców i  nie 
urodziła się z  rozczarowania, 
że burmistrz czegoś nie zrobił. 

Frischmann dodał, że we-
dług niego najważniejsze 
jest słuchanie społeczeństwa 
i pozyskiwanie od mieszkań-
ców pomysłów, bo w jego od-
czuciu mieszkańcom obojętne 
jest, kto zrealizuje ich po-
mysł. Ważne, żeby to zrobić. 
Przypomniał też, że w  Oła-
wie zgodnie z  obowiązującą 
uchwałą RM już jedna osoba 
ma możliwość uruchomie-
nie procedury budżetowej, 
tymczasem projekt uchwały, 
który zaproponowano, mówi 
15 osobach, a później jeszcze 
o  głosowaniu mieszkańców. 
Dodał też, że żałuje, iż inicja-
tywa budżetu obywatelskiego 
powstała obok władz miasta, 
które - jak twierdzi - nie miały 
możliwości rozmowy z  ini-
cjatorami projektu. Burmistrz 
twierdzi, że gdy dowiedział 
się, że taka inicjatywa po-
wstaje w  ramach kontraktu 
obywatelskiego Polski 2050, 
skontaktował się z  panem 
Michałem Kobosko z prośbą, 
by porozmawiać na ten temat. 
Otrzymał obietnicę kontaktu, 
ale mimo kolejnej próby nic 
z tego nie wyszło: - A szkoda, 
bo teraz oceniamy to, co jest 
przygotowane, a w mojej oce-
nie nie jest to szyte na miarę 
naszego miasta.

(Przypomnijmy, że to jednak 
nie Ruch 2050 był inicjatorem 
uchwały powstania w Oławie 
BO, tylko grupa ludzi skupiona 
wokół Krzysztofa Betkera i To-
masza Wąsińskiego. I  to nie 
pierwszy raz. Wolontariusze 
ruchu Szymona Hołowni po-
magali jedynie zbierać podpisy 
pod projektem uchwały). 

Burmistrz Tomasz Frich-
mann na sesji wspomniał też 
o  sposobach, programach 
i możliwościach, z jakich mogą 
korzystać mieszkańcy, by po-
zyskać pieniądze na różnego 
rodzaje inicjatywy społeczne. 

- Uważam, że projekt uchwa-
ły budżetu obywatelskiego 
w  przestawionej formie nie 
jest najlepszym rozwiązaniem 
dla naszego miasta, gdyż nie 
uwzględnia naszej specyfi-
ki - przekonywał. - My nie 
jesteśmy na nie, tylko chcemy 
spojrzeć na temat szerzej. Nie 
róbmy tego, że inicjatywa 
obywatelska, społeczeństwo 
obywatelskie to tylko budżet 
obywatelski. Ten projekt, nad 
którym trzeba usiąść i go wy-
pracować, będzie projektem 
niezwykle szerokiej platformy 
społeczeństwa obywatelskie-
go, którego jednym z elemen-
tów będzie mocna konsultacja. 
Myślę, że kluby BBS i  PiS 
są otwarte do współpracy, 
jesteśmy dla wszystkich, żeby 
wypracować naszą metodę 
społeczeństwa obywatelskie-
go, naszą metodę konsultacji 
społecznych i żeby mieszkańcy 
wyrażali swoje zdanie nieko-
niecznie zamykając się tylko 
do budżetu obywatelskiego. 

Te słowa burmistrza wywo-
łały kolejną falę ostrej i mo-
mentami mało eleganckiej dys-
kusji, personalnych wycieczek 
na temat niezrozumienia tema-
tu, wybujałego ego i tego, kto 
wie lepiej, co dla mieszkańców 
jest dobre. W  dyskusji chciał 
też wziąć udział przysłuchu-
jący się rozmowie Krzysztof 
Betker, ale przewodniczący 
rady wyjaśnił, że otrzymał już 
raz głos i  więcej mu go nie 
udzieli. To nie spodobało się 
radnym opozycji, którzy do-
magali się, by zmienił zdanie. 
Radna Ziółkowska chciała, by 
Krzysztof Betker odpowiedział 
jej na pytanie, czy zgodzi się 
na zmiany kwoty w propono-
wanym projekcie BO. Prze-
wodniczący Mazurek kolejny 
raz jednak oświadczył, że pan 
Betker nie otrzyma głosu na 
sesji, a jeżeli radna Ziółkowska 
chce z nim o tym porozmawiać, 
to może po sesji. 

- Proszę mu udzielić głosu, 
żeby mi odpowiedział. Co pan 
sobie jaja tutaj robi? - ripo-
stowała wyraźnie zirytowana 
postawą przewodniczącego 
radna Ziółkowska, ale prze-
wodniczący nie zmienił zdania, 
co głośno komentowali radni 
opozycji, a  radny Zieliński 
pytał nawet prawnika UM, 
w jakim trybie można odwołać 
przewodniczącego RM. Radna 
Ziółkowska przypomniała 
przewodniczącemu, że jest tyl-
ko pierwszym wśród równych 
i  musi traktować wszystkich 
równo, a nie tak, jak mu się po-
doba. Atmosferę ostudził nieco 
radca prawny, wyjaśniając, że 
Rada nie może modyfikować 
złożonego projektu uchwały. 
Może go jedynie przyjąć albo 
odrzucić w całości, więc pro-
pozycja radnej Ziółkowskiej, 
nawet gdyby autorzy projektu 
się zgodzili, nie mogłaby być 
wprowadzona. 

                   *
Wynik głosowania nad pro-

jektem uchwały ustanowienia 
budżetu obywatelskiego wy-
gląda następująco: przeciwko 
byli wszyscy radni BBS i PiS, 
a za - radni K               O.

Wioletta Kamińska 
wkaminska@gazeta.olawa.pl
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Martę, chorą czternasto-
latkę, poznali chyba wszy-
scy mieszkańcy powiatu. 
Pomagali i  pomagają jej 
prawie wszyscy. Od drobia-
zgów, czyli pieczenia ciast 
czy lepienia pierogów, po 
wielkie licytacje i  orygi-
nalne pomysły, byle tylko 
zaciekawić, przyciągnąć, 
zachęcić. Facebook aż huczy 
od podziękowań. Świetnie, 
że w takie imprezy charyta-
tywne włączają się nie tylko 
koledzy i koleżanki, nie tylko 
sąsiedzi, najbliżsi, ale i wła-
dze samorządowe, urzędnicy, 
osoby publiczne, artyści. 
Marta czuje, że naprawdę nie 
jest sama z chorobą. Wie, że 
ktoś o niej myśli, że ktoś stara 
się jej pomóc, jest obok niej 

w tej najtrudniejszej życiowej 
sytuacji. To pozytywne, opty-
mistyczne, godne naśladowa-
nia, budzące podziw, dające 
wiarę w społeczność lokalną, 
choć akurat tu sprawa wyszła 
daleko poza granice powiatu. 
Ręce same składają się do 
braw, brakuje słów... Wielkie 
imprezy w  Jelczu-Lasko-
wicach i  ostatnio w  Oławie 
(piszemy o tym na s.21) - to 
sukces tych, którzy skutecz-
nie pomagają. I  wymiernie, 
bo kolejne dziesiątki tysięcy 
złotych płyną na konto cho-
rej dziewczyny, z  nadzieją 
czekającej na leczenie, na 
powrót do zdrowia, do życia. 

                   *
Małgosi, rówieśniczce 

Marty, życia nic już nie 

wróci. Ją też znają chyba 
wszyscy mieszkańcy powia-
tu. Mimo wielu lat zajmowa-
nia się sprawą miłoszyckiej 
zbrodni przez wiele różnych 
organów ścigania i wymiaru 
sprawiedliwości, wciąż nie 
znamy prawdy. I  może na-
wet nigdy jej nie poznamy. 
Wprawdzie mamy ubie-
głoroczny wyrok na dwóch 
sprawców, ale wciąż jest 
nieprawomocny i  - jak wi-
dać z apelacji, o których od 
jakiegoś czasu piszemy (dziś 
na stronie obok) - kwestio-
nowany przez wszystkich. 
Na dodatek jeden z niepra-
womocnie skazanych nadal 
przebywa na wolności, choć 
przecież obaj zostali skazani 
dokładnie na to samo i za to 

samo. A to znaczy, że wątpli-
wości są i będą, czyli końca 
tej trudnej sprawy nadal dłu-
go nie będzie. Sąd Apelacyj-
ny zważy argumenty stron, 
co potrwa kolejne miesiące, 
a potem może zmienić wyrok 
w części, w całości, może też 
odesłać sprawę do ponowne-
go rozpatrzenia, odkładając 
ostateczny werdykt w czasie 
na kolejne długie miesiące, 
a nawet lata. A przecież i tak 
chodzi tylko o część prawdy, 
bo wiadomo, że byli także 
inni sprawcy, a  przynaj-
mniej jeden, którego ślady 
biologiczne prokuratorzy 
mają. Co to wszystko znaczy 
dla rodziców, którzy nadal 
nie widzą sprawiedliwości 
i  ostatecznie nie wiedzą 

z całą pewnością, kto dopro-
wadził do śmierci ich dziec-
ka? Nie jestem w stanie sobie 
tego wyobrazić, zwłaszcza 
mając świadomość, że była 
zaledwie 15-latką, a mówi-
my o  jej śmierci znacznie, 
znacznie dłużej niż w ogóle 
żyła. 

Rodzice Małgorzaty, od 
lat zdesperowani, wciąż 
ślą pisma do sądów, wciąż 
domagają się prawdy, nie 
ustają. Pod koniec stycznia 
tego roku mama napisała 
tak: - Moja Małgosia tak 
bestialsko zgwałcona i  za-
mordowana od 24 lat leży 
w grobie i już nic nie czuje, 
ale ja czuję wszystko to, 
co ONA pod stodołą do-
znała. Czuję każdą częścią, 

cząstką swego ciała okropny 
ból, który ją tam spotkał... 
Wysoki Sądzie, to jest mój 
krzyk o sprawiedliwość dla 
Małgosi, dla mnie, dla mego 
męża. Niech Polska się ogar-
nie i  obudzi, bo zbrodnia 
miłoszycka nie może trwać 
wiecznie... Prawie ćwierć 
wieku nie potraficie przy-
kładnie ukarać zwyrodnial-
ców, co zabili mi dziecko, 
a system wymiaru sprawie-
dliwości, który mamy w Pol-
sce, zamiast nam rodzicom 
Małgosi pomóc w zakończe-
niu tej gehenny, wydłuża ją 
w nieskończoność...

Jerzy Kamiński

GMINA OŁAWA 
Zdjęcia mówią wszystko 

Sama posprzątała pobocze 
przy drodze z Oławy do 
Drzemlikowic

Emilia przyjechała na nasz 
teren z województwa zachod-
niopomorskiego. Wprowadziła 
się do Drzemlikowic rok temu. 
Mówi, że serce ją bolało, gdy 
wszystko u nas tonęło w śmie-
ciach. Wreszcie miarka się 
przebrała, więc wzięła wolny 
dzień, zakasała rękawy i przez 
11 godzin sama posprzątała 
niezły kawałek pobocza drogi 
z  Oławy do Drzemlikowic, 
z  rowem włącznie (okolice 
skrętu z drogi głównej do wsi). 
Posprzątała, śmieci były już 
w workach, teraz tylko trzeba 
było, aby ktoś je wywiózł na 
wysypisko. Dzwoniła w  róż-
ne miejsca, ale bez skutku. 
Dzwoniła też do Starostwa 
Powiatowego, gdzie od urzęd-
niczki usłyszała, aby dzwoniła 

do Powiatowego Zarządu Dróg 
w  Oławie, tylko że jutro, bo 
ona nie wie, co z tym zrobić. 

Napisaliśmy o  tym na Tu-
Olawa.pl: - Miejmy nadzieję, 
że ktoś z  odpowiedzialnych 
przeczyta tę informację i  jak 
najszybciej pomoże uprząt-
nąć śmieci z pobocza. Warto, 
aby nie walały się tam przez 
kilka dni, bo robota pani Mili 
pójdzie na marne, a szkoda by 
było. Zwłaszcza że dała nam 
wszystkim dobry przykład. 
A  niektórych z  pewnością 
zawstydziła. Brawo!

Na drogi dzień pani Emilia 
zadzwoniła do Zarządu Dróg, 
gdzie usłyszała, że oczywiście 
śmieci zabiorą, ale... za ty-
dzień. Powiedziała, że o spra-
wie napisała już gazeta. Gdy 
po południu wracała z pracy, 
worków już nie było. 

Na naszym FB 200 polubień 
za tę akcję i sporo komentarzy, 
także na TuOlawa.pl:

- Szacunek dla Tej Pani 
za to, że dzięki niej choć ten 
fragment okolicy będzie bez 
śmieci. Problem odbioru po-

zbieranych już śmieci poka-
zuje tylko, w jakim państwie 
żyjemy. 

- Płacimy podatki i  sami 
musimy sprzątać. Nasz kraj 
taki piękny. 

- Pani Emilio, wspaniała 
robota! Śmieci, niestety, nie 
znikają za sprawą czarodziej-
skiej różdżki... Trzeba się 
sporo napracować! Pięknie 
dziękuję!

- Brawa dla Pani Emilii! 
A  druga sprawa - to te całe 
śmietnisko wygląda, jakby 
ktoś jechał i rozrzucał wszyst-
ko z przyczepki.

- Pani Emilio, jakby był 
potrzebny transport śmieci, 
proszę do mnie pisać, gdyby 
nikt się problemem nie zajął. 
A przed Panią ukłony.

- Gdy moja córka sprzątała 
to samo pobocze rok temu 
z  koleżanką, niestety śmieci 
segregowały same do swoich 
kontenerów i - jak widać - nic 
się nie zmieniło, jeżeli chodzi 
o ilość śmieci... Ale ocena z wf 
była super.

(ck)

Wzięła sprawy w swoje ręce. Zawstydziła Was?

Tak BYŁO                                                                         Tak JEST
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Maseczki, przyłbice i za-
chowanie dystansu to już nie 
jest główny oręż w obronie 
przed śmiercionośnym wi-
rusem. Już ponad miesiąc są 
prowadzone w naszym kraju 
powszechne szczepienia 
przeciw chorobie covid-19, 
powodowanej przez koro-
nawirusy. Przed rokiem to 
słowo było w  Polsce nie-
znane. Epidemia w  chiń-

skim Wuhan rozprzestrzeniła 
się na cały świat, stała się 
pandemią. Pierwszy zaka-
żony tym wirusem przyje-
chał do Polski mieszkaniec 
województwa lubuskie-
go, po pobycie u  rodziny 
w  Niemczech. Ozdrowiał, 
ale ruszyła fala zachorowań, 
wyleczeń i  zgonów, tak-
że wprowadzania nakazów 
i zakazów oraz korygowania 

i  wprowadzania nowych 
obostrzeń.

Dopóki nie było szcze-
pionki, rosła w Polsce licz-
ba zmarłych na covid-19. 
W ciągu roku ostatnią drogę 
na cmentarz odbyło ok. 40 
tysięcy osób, głównie se-
niorów, w  wieku lat 60+. 
Już jest szczepionka przeciw 
koronawirusowi. Wykony-
wane są szczepienia w kilku 

tysiącach punktów opieki 
zdrowotnej w  całym kraju 
- w szpitalach oraz przychod-
niach. Ustalono centralnie 
kolejność bezpłatnego szcze-
pienia zgłoszonych, wedle 
zawodu i wieku. 

Dla porównania: liczba 
zmarłych, których w tym sa-
mym czasie zadusił w Polsce 
smog, to ponad 43 tysiące 
ofiar. Na smog nie ma le-
karstwa, ani szczepionki. 
Konieczna jest dobra wola 
mieszkańców, którzy bez 
litości dla siebie i  dla in-
nych spalają w  domowych 
paleniskach wszystko, co po-
padnie. Z kominów wylatują 
kłęby dymu, szczególnie na 
terenach wiejskich. Trujący 
dym nie zna granic, wieje 
z  wiatrem w  różne strony 
a  tereny naszego powia-
tu, np. od Jelcza-Laskowic 
i  Bystrzycy, przez Oławę 
do Domaniowa - to żad-

na odległość. Mimo apeli 
i  zarządzeń władz (od cen-
tralnych po miejskie i gmin-
ne), także prowadzonych 
kontroli i  karania winnych, 
bardzo wolno rośnie u  nas 
likwidacja starych palenisk 
i  wprowadzanie ekologicz-
nych. Wprawdzie taki piec 
kosztuje, nie wszystkich stać 
na to, ale można się starać 
o dofinansowanie. 

Zatem podstawową ochro-
ną przed działaniem smo-
gu są maseczki. Przyłbice 
ostatnio wykluczono, bo nie 
chronią ani przed wirusami, 
ani przed dymem i smogiem. 
Jedynym bezpłatnym lekar-
stwem jest zdrowy rozsą-
dek, co powtarzam kolejny 
raz. Z  przerażeniem widzę 
podczas krótkich spacerów 
chodnikiem wzdłuż ul. 1 
Maja, także przez okno, że 
tego rozsądku (w nakazanym 
noszeniu maseczki), brakuje 

statystycznie dwom z trzech 
przechodniów, także po wej-
ściu do sklepu. A zakrywanie 
tylko ust, to tak, jakby się 
w ogóle maseczki nie zało-
żyło. Wtedy narażamy sie-
bie i  innych, na możliwość 
utraty zdrowia, nawet życia. 

Pojawiają się mutacje ko-
ronawirusa, niektóre mogą 
być odporne na dotychczas 
stosowane szczepionki. 
W  USA specjaliści rządo-
wi prognozują, że dopiero 
w roku 2022 przestaną tam 
obowiązywać obostrzenia 
i  noszenie maseczek. Pre-
mier polskiego rządu, mini-
strowie i niektórzy ekolodzy 
spodziewają się, że u  nas 
wcześniej. Tylko żeby się 
znalazły budżetowe pie-
niądze, na dofinansowanie 
kosztów zmiany palenisk, na 
ekologiczne.

ebykowski@gazeta.olawa.pl

Edward 
Bykowski

Smog zabił więcej

Wstępniak, czyli...
...dwie dziewczyny na M
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WROCŁAW 
Z sądu 

Obrońca Ireneusza M., 
skazanego nieprawomoc-
nie na 25 lat więzienia za 
tzw. zbrodnię miłoszycką, 
zaskarża w apelacji ten 
wyrok

Adwokat Tomasz Stykała 
zarzuca Sądowi Okręgowemu 
we Wrocławiu, wydającemu 
ten wyrok, przyjęcie, że oskar-
żony Ireneusz M., którego 
zeznań sąd nie uznał za wia-
rygodne, popełnił tę zbrodnię. 
Tymczasem - zdaniem obroń-
cy - brak jednoznacznych 
dowodów, że oskarżony ją 
popełnił, zaś dowody pośred-
nie nie wykluczają innych 
od przyjętej przez sąd wersji 
zdarzeń. Krótko mówiąc sąd 
wadliwie ocenił dowody, 
więc wyrok nie jest słusz-
ny. Obrońca wnosi o unie-
winnienie oskarżonego od 
zarzutu popełnienia zbrodni 
miłoszyckiej lub o uchylenie 
wyroku i przekazanie sprawy 
do ponownego rozpatrze-
nia. W uzasadnieniu pisze, 
że sąd powinien wyraźnie 
zaznaczyć, którym wyjaśnie-
niom oskarżonego daje wiarę, 
a którym nie. I dlaczego. Tym-
czasem sąd generalnie nie 
uznał wyjaśnień Ireneusza M. 
za wiarygodne, co obrona 
uznała za „irracjonalne”, bo 
przecież w wielu miejscach 
zeznania jego klienta były 
zbieżne z tym, co przedsta-
wiali świadkowie. Na dowód 
prawdziwości tego twier-
dzenia w apelacji mecenas 
Stykała wymienia wiele frag-
mentów zeznań Ireneusza M., 
które są zbieżne z wyjaśnie-
niami innych zeznających. 

Zdaniem obrońcy nie ma 
żadnych bezpośrednich do-
wodów, które by pozwalały 
odtworzyć przebieg wydarzeń 

tamtej sylwestrowej nocy, 
a prowadzących do śmierci 
Małgorzaty. Żaden ze świad-
ków nie widział zajścia pod 
stodołą, a tym bardziej nie roz-
poznał, nie wskazał nikogo ze 
sprawców. Zeznania te mogą 
jedynie wskazywać na przybli-
żony czas śmierci ofi ary. Obro-
na uważa, że przebieg zdarzeń, 
przyjęty przez sąd, nie ma 
oparcia w żadnych dowodach 
bezpośrednich. Chodzi o samą 
obecność oskarżonego na 
miejscu zdarzenia w czasie 
gwałtu, doprowadzenie siłą do 
obcowania płciowego, aż do 
opuszczenia posesji ze świa-
domością, że dziewczyna leży 
na ziemi i nie podnosi się. Na 
to - zdaniem obrony - w ogóle 
nie ma dowodów. 

Nawet jeżeli - jak uznał sąd 
- Ireneusz M. był wśród spraw-
ców i pozostawił na miejscu 
przestępstwa ślady swojego 
nasienia oraz krwi, czemu 
konsekwentnie zaprzecza, 
to nie można wykluczyć, że 
uszkodzenia narządów ofi ary 
i innych obrażeń dokonał ktoś 
inny i to wtedy, kiedy oskar-
żony już wrócił na dyskotekę. 
Zdaniem obrony sąd przyjął 
tylko jedną z wielu możliwych 
wersji tego, co wydarzyło się 
tamtego sylwestra. 

Adwokat kwestionuje też te 
dowody, które uznał sąd, i te 
zeznania, które sąd przyjął za 
wiarygodne. Dotyczy to np. 
zeznań świadka Edwarda B., 
który dopiero po 20 latach 
przypomniał sobie, że słyszał, 
jak tamtej feralnej nocy Ire-
neusz M. nakazał żonie spalić 
swoje spodnie. Tymczasem 
- co podnosi obrona - jego 
zeznania nie są wiarygodne, 
świadek myli się np. co do 
układu pomieszczeń w domu 
Ireneusza, poza tym w pokoju 
oskarżonego był wtedy piecyk 
gazowy, w którym nie sposób 
spalić spodnie. Zresztą w ogó-
le teza o spaleniu spodni jest 
zdaniem mecenasa Stykały 
wątpliwa w świetle informa-
cji, że po gwałcie na Małgosi 
Ireneusz M. miał wrócić na 
dyskotekę i bawić się do koń-
ca imprezy. Trudno bowiem 
sobie wyobrazić - uzasadnia 
obrońca - że w zabrudzonych 
spodniach, które miały mieć 
ślady świadczące o przestęp-
stwie, bawił się przez kilka 
kolejnych godzin w towarzy-
stwie setki osób, aby dopiero 
kolejnego dnia o godzinie 9.00 
próbować zniszczyć ten do-
wód. Przecież gdyby spodnie 
naprawdę były zabrudzone, 
ktoś to mógł z łatwością za-
uważyć i na pewno potem po-
wiedziałby o tym policjantom. 

Apelacja obrony podnosi 
też fakt, że sąd zaniechał prze-
słuchania podczas rozprawy 
bardzo wielu świadków oraz 
oddalił praktycznie wszystkie 
wnioski oskarżonego i obroń-
cy w tej sprawie. Mecenas 
Stykała zwraca uwagę, że 
w przypadku świadków oskar-
żenia sąd dopuścił przesłuchi-
wanie osób, które nie widziały 
zdarzenia ani nie wskazują 

sprawców, natomiast nie było 
równoważnego traktowania 
w przypadku świadków obro-
ny. Generalnie zachowanie 
sądu, który dopuszcza wszyst-
kie wnioski oskarżenia, a jed-
nocześnie „hurtowo” oddala 
wnioski obrony, narusza za-
sadę obiektywizmu i prawa 
do obrony. 

Obrońca odniósł się też do 
wielokrotnie podnoszonych 
podczas rozprawy zastrzeżeń, 
co do sposobu przechowy-
wania dowodów rzeczowych 
w sprawie miłoszyckiej. Przy-
pomina zeznania ojca Małgo-
rzaty, który opowiadał, jak to 
chciano mu oddać sukienkę 
i bieliznę córki, ale żona zare-
agowała, że przecież „tam są 
ślady”. Podobnie jakieś ślady 
musiały być na skarpetkach, 
które ofi ara miała na stopach, 
a nie wiadomo, co się z nimi 
stało. 

Duża część apelacji odnosi 
się do oceny biegłych, którzy 
stwierdzili obecność DNA 
oskarżonego na ubraniach 
ofi ary, i to w wielu miejscach. 
Zdaniem obrony opinie te 
są niejasne, nieprzejrzyste, 
co powinno być podstawą 
do zlecania kolejnych badań, 
tymczasem wnioski obrony 
w tej sprawie zostały przez sąd 
odrzucone. 

Gdyby jednak okazało się, 
że są to naprawdę ślady obu 
oskarżonych, to - zdaniem 
obrony - przy braku dowodów 
potwierdzających przebieg 
zdarzenia, w oparciu jedynie 
o pozostawione ślady biolo-
giczne nie sposób żadnemu 
z oskarżonych przypisać dzia-
łania z ewentualnym zamiarem 
pozbawienia życia. A taka była 
kwalifi kacja czynu, za który 
Ireneusz M. i Norbert Basiu-
ra zostali nieprawomocnie 
skazani. 

W podsumowaniu obrona 
daje temu wyraz: - Nawet 
gdyby nie kwestionować oce-
ny poszczególnych dowodów 
i wyciągniętych w tym zakre-
sie wniosków oraz pominąć 
wszystkie inne zarzuty natury 
proceduralnej, to i tak ustale-
nia Sądu Okręgowego nie po-
zwalały na zakwalifi kowanie 
czynu jako zbrodni zabójstwa. 

Dlatego też tym bardziej 
zaskarżony wyrok powinien 
- zdaniem obrony - ulec zmia-
nie bądź uchyleniu. 

  Sam Ireneusz M. 
też apeluje 

Oskarżony też złożył do 
sądu bardzo obszerne pismo 
(ponad 100 stron), w którym 
ponownie stwierdza, że jest 
niewinny, nie dokonał zarzuca-
nego mu czynu, nie znał ofi ary 
ani nawet nie przebywał w jej 
towarzystwie tamtej sylwe-
strowej zabawy w Miłoszy-
cach. Zdaniem Ireneusza M. 
jego prawo do obrony zostało 
złamane na początku procesu, 
kiedy nie miał obrońcy z urzę-

du i musiał się tego domagać. 
- Prokuratura już wtedy ogło-
siła, że to ja dokonałem tego 
przestępstwa, podały to media, 
a ja nie miałem nawet aktu 
oskarżenia - pisze oskarżony. 
- Tu zostało złamane prawo. 
Gdzie tu jest domniemanie 
niewinności? Media pisały, że 
tylko sprawca mógł widzieć 
skarpetki Małgosi, a ja je wła-
śnie opisałem. Kłamstwo. Ja 
tylko opisałem inną całującą 
się na tej scenie parę. Małgosi 
już wtedy, o drugiej w nocy, 
nie było na sali. Prokuratura 
mając dostęp do akt wiedziała, 
że podaje kłamliwe informa-
cje, robiła to z premedytacją, 
aby uzyskać korzyść, poprzez 
zamknięcie śledztwa i skaza-
nie osoby, a nie sprawcy. 

Zdaniem oskarżonego pro-
kuratura celowo pościągała 
do tej sprawy akta innych jego 
gwałtów, do których zresztą 
nigdy się nie przyznał, aby 
wykazać, że jest „słabym ogni-
wem”, „łatwym do skazania”. 
Zajmowała się więc bardziej 
nie sprawą miłoszycką, tylko 
tym, aby go skazać. 

Na wielu stronach Ireneusz M. 
„dyskutuje” z ustaleniami 
prokuratury lub sądu, wska-
zuje wątpliwości, odnosi się 
do poszczególnych zeznań 
oraz wylicza wielu świadków, 
o których wnioskował, a sąd 
ich nie dopuścił. Biorąc to 
wszystko pod uwagę - zdaniem 
oskarżonego - sąd nie zapewnił 
mu konstytucyjnego prawa od 
rzetelnej obrony. 

Ireneusz M. kolejny raz do-
wodzi, że nie ma możliwości, 
aby jego ślady DNA mogły 
znaleźć się na miejscu przestęp-
stwa, w tym na ubraniach Mał-
gosi, a wyniki badań biegłego są 
zafałszowanie, nierzetelne, nie-
pełne. Oskarżony uważa także, 
że ma alibi, bo paru świadków 
opisywało jego obecność na 
zabawie w czasie, kiedy miało 
dojść do zdarzeń pod stodołą. 
Odnosi się też do sprawy To-
masza Komendy, wskazując że 
przy tamtej sprawie sąd też nie 
miał wątpliwości, co do jego 
sprawstwa, a potrzeba było 
wielu lat, aby okazało się, że 
jednak jest niewinny. 

Podsumowując - Ireneusz M. 
uważa, że sąd błędnie podzielił 
zdanie prokuratury, uznającej, 
że tego czynu dokonał właśnie 
on wspólnie z Norbertem Ba-
siurą, na co nie ma żadnych ra-
cjonalnych dowodów. Wyrok 
25 lat więzienia jest więc nie-
uzasadniony. - Przeprowadze-
nie wszystkich wskazanych 
przeze mnie dowodów oraz 
logiczna ich ocena stworzą lo-
giczną całość i pozwolą ustalić 
stan faktyczny dotyczący tego 
przestępstwa - podsumowu-
je swoje pismo Ireneusz M. 
- Wnoszę o sprawiedliwy pro-
ces i sprawiedliwy wyrok. 

A co z apelacją Norberta 
Basiury?

Cd. za tydzień 

TEKST I FOT.: 
JERZY KAMIŃSKI 

jkaminski@gazeta.olawa.pl

Obrońca Irka: - To nie było zabójstwo, 
A PROCES BYŁ POSZLAKOWY

Mimo jednoznacznej opinii biegłego, Ireneusz M. w apelacji kolejny raz 
twierdzi, że nie ma możliwości, aby jego ślady DNA mogły znaleźć się 
na miejscu przestępstwa. Poniżej jego obrońca Tomasz Stykała

Przypomnijmy, że 
Sąd Okręgowy we 
Wrocławiu pod 
koniec 2020 roku 
nieprawomocnie 
skazał Ireneusza M. 
i Norberta Basiurę na 
kary 25 lat więzienia, 
uznając, że mężczyź-
ni w porozumieniu, 
wykorzystując stan 
upojenia Małgosi, 
wraz z innymi nie-
ustalonymi osobami 
przełamywali jej opór 
i brutalnie zgwałcili, 
po czym pozosta-
wiali rozebraną na 
kilkunastostopnio-
wym mrozie, gdzie 
wykrwawiała się 
i ostatecznie zamar-
zła, podczas gdy oni 
wrócili na dyskotekę
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OŁAWA
 15 II  - Irena Czarnecka    - ur. 1920
 15 II  - Bogusława Pajkusz    - ur. 1953
 16 II  - Stanisława Jedynak    - ur. 1936
 16 II  - Teresa Grabowa    - ur. 1954
 18 II  - Leon Kuriata    - ur. 1935
 18 II  - Franciszka Bubiak    - ur. 1939
 18 II  - Piotr Maraj    - ur. 1965
 19 II  - Krystyna Maguszczak    - ur. 1949
 19 II  - Janina Kopij    - ur. 1948
 20 II  - Magdalena Dawidowicz   - ur. 1929
 21 II  - Zdzisław Ziajski    - ur. 1947
 21 II  - Stefania Karska    - ur. 1926
 23 II  - Adela Grochala    - ur. 1928
 23 II  - Maciej Łękawski    - ur. 1948
 24 II  - Stanisław Jaruszewski    - ur. 1954
 24 II  - Helena Czapla    - ur. 1921
 24 II  - Jerzy Górecki    - ur. 1946
 25 II  - Krystyna Kasperek    - ur. 1929
 25 II  - Zbigniew Ratajczak    - ur. 1951
 26 II  - Wacław Dziewanowski    - ur. 1949

JELCZ-LASKOWICE
 26 II  - Dominika Olga Kisiel    - ur. 1977

Z Oberasbach,  naszej 
oławskiej partnerskiej gminy 
w Niemczech, otrzymaliśmy 
smutną wiadomość. Po krót-
kiej, ciężkiej chorobie zmarł 
wieloletni burmistrz tej gminy 
Bruno Allar.

Jest nam wszystkim głęboko 
żal, odchodzi przyjaciel, oso-
ba, której życie i praca była 
również związana z nami, 
z Oławą. Bruno Allar był 
burmistrzem bawarskiego 
Oberasbach w latach 1996- 
2008, to w czasie jego pracy 
my oławianie nawiązaliśmy 
współpracę i doszło do pod-
pisania umowy partnerstwa 
pomiędzy naszymi gminami. 
To był naprawdę nowy po-
czątek dla nas i dla strony nie-
mieckiej. Oława ma już kilka 
umów z innymi zagranicznymi 
gminami, Obersasbach rów-
nież (we Francji, Włoszech). 
Ta opisywana umowa była 
początkiem długiej drogi. 
W latach 90. coraz szybciej 
wychodziliśmy zza żelaznej 
kurtyny, rozpoczynaliśmy 
drogę do Europy, i - jak wiemy 
- Bruno Allar miał w tym swój 
spory osobisty udział. Wiemy, 
że nie było to proste i oczywi-
ste, kierował gminą, był po-
litykiem, radnym, rozmawiał 
z mieszkańcami, z pewnością 
nastroje i opinie były różne. 
Tak, ale Bruno Allar miał oso-

bowość, charyzmę i potrafi ł 
walczyć o to, w co wierzył. 
To on wsparł ideę partnerstwa, 
przekonał wątpiących, zapro-

sił radnych z Oławy do swo-
jej gminy, pokazał dorobek, 
potem przyjechał z rewizytą 
do nas, obejrzał, dyskutował, 

kształtował nowe spojrzenie 
na nową przyszłość. 

Mogliśmy się poznać, był 
dobrym liderem, niezwykle 

sympatycznym człowiekiem 
z ogromnym poczuciem hu-
moru. Jego życzliwa osobo-
wość pomagała przełamać, 

zmienić miniony czas wielu 
stereotypów w stosunkach 
Polski i Niemiec. Mieszkańcy 
Oberasbach bardzo dobrze 
wspominają Bruno Allara, 
swojego burmistrza, który 
tworzył i zmienił ich gminę. 
To pozostanie. My oławianie, 
tracimy przyjaciela, z którym 
zaczynaliśmy budowę drogi 
pojednania i wspólnej pracy 
w Europie.

Kiedy pierwszy raz z Bru-
nem zwiedzaliśmy razem 
Oławę, nic nie było realne 
i pewne. NATO? Unia Eu-
ropejska? Odległe marze-
nia. Zaczęliśmy od spotkań, 
od wysłania młodzieży na 
mecz sportowy. Po latach to 
wszystko jest już przeszło-
ścią, dzisiaj nie potrzebujemy 
paszportu, żeby odwiedzić 
partnerską gminę w Bawarii. 
Tak, ale taki był nasz skromny 
początek, udało się. 

Żegnamy drogiego Bruno 
Allara. Dziękujemy, że by-
liśmy razem w tak ważnych 
naszych dziejach. Spoczywaj 
w pokoju. 

PRZEMYSŁAW 
PAWŁOWICZ

O narodzinach 
i pierwszych latach 

partnerstwa, pisaliśmy 
w WO: 16/97, 23/97, 9/98

Bruno Eugen Allar 22.12.1950 - 9.02.2021

Zdjęcia z wizyty oławskiej delegacji w Oberasbach (tu akurat na miejscowym stadionie). Buno Allar w środku, obok Przemysława Pawłowicza 
i Marka Kłeczka. Od lewej Krzysztof Trybulski, Franciszek Październik, obok Heidi Chlle - radna z Oberasbach

19 marca o godzinie 11.00 zostanie odprawiona uroczysta 
msza św. w kościele pw. Miłosierdzia Bożego w Oławie 
(Osiedle Sobieskiego), dla uczczenia pamięci Wielkiego 
Syna naszej Ojczyzny - Pierwszego Marszałka Polski 
Józefa PIŁSUDSKIEGO - wskrzesiciela Polski do nie-
podległego bytu po 123 latach niewoli, oraz dla uczczenia 
Kombatantów RP.

Po nabożeństwie zostaną złożone kwiaty i wiązanki 
u stóp tablicy pamiątkowej poświęconej Marszałkowi, 
usytuowanej w tym kościele.

Serdecznie zapraszamy do udziału w tej skromnej uro-
czystości władze administracyjno-samorządowe miasta 
i powiatu, ZHP, przedstawicieli szkół, straży pożarnej, 
policji, organizacji społecznych, młodzież szkolną z wy-
chowawcami, naszych mieszkańców, przedstawicieli innych 
organizacji i stowarzyszeń Oławy oraz regionu, ze swoimi 
pocztami sztandarowymi, a także wszystkich tych, którym 
jest droga pamięć o Marszałku.

PŁK. MGR. INŻ. EUGENIUSZ PRACZUK
wiceprezes Ogólnopolskiego Klubu Kombatantów 1. Drezdeńskiego Korpusu 

Pancernego Wojska Polskiego

Zaproszenie 
na uroczystą 
mszę świętą

Składamy serdeczne podziękowania wszystkim 
uczestnikom uroczystości pogrzebowych 

śp. Bogusława Ziółkowskiego 
W sposób szczególny dziękujemy 

delegacji oraz koleżankom i kolegom 
z Huty Oława

„Bóg zapłać” wszystkim za modlitwę, 
kondolencje, wyrazy wsparcia i życzliwości.

Rodzina

„NIE UMIERA TEN, KTO TRWA W PAMIĘCI ŻYWYCH” 

Pani Bognie Krasik wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci 

Taty 
składają sędziowie i pracownicy Sądu Rejonowego w Oławie

7 marca o godz 19.15 odbędzie się msza święta 
w 19. rocznicę śmierci 

prof. Janiny Filipowskiej 
o czym zawiadamia mąż z dziećmi 
i zaprasza na wspólną modlitwę
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zmienić miniony czas wielu 
stereotypów w stosunkach 
Polski i Niemiec. Mieszkańcy 
Oberasbach bardzo dobrze 
wspominają Bruno Allara, 
swojego burmistrza, który 
tworzył i zmienił ich gminę. 
To pozostanie. My oławianie, 
tracimy przyjaciela, z którym 
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O wynikach Wałbrzyskiej 
Strefy w dobie pandemii, 
ulgach podatkowych, 
preferencjach dla małego 
biznesu, planach inwesty-
cyjnych oraz przemysło-
wym sercu Wałbrzycha 
opowiada Artur Siennicki, 
prezes zarządu Wałbrzy-
skiej Specjalnej Strefy 
Ekonomicznej „INVEST-
-PARK” sp. z o.o. (WSSE).

- Wałbrzyska Strefa działa 
od 24 lat, ale po raz pierwszy 
mierzy się z globalną pande-
mią. Jak sytuacja związana 
z COVID-19 wpłynęła na 
wyniki strefy w 2020 roku? 

- Pandemia nie wpłynęła 
negatywnie na aktywność 
inwestycyjną przedsiębior-
ców. Tylko od marca, to jest 
od wprowadzenia restryk-
cji wsparliśmy 20 projektów 
inwestycyjnych. W sumie 
w 2020 r. wydaliśmy 25 de-
cyzji o wsparciu inwestycji, 
których łączne nakłady sięgają 
niemal 1,5 miliarda złotych. 
Dzięki tym inwestycjom po-
wstaną nowe miejsca pracy 
oraz utrzymane zostaną już 
istniejące etaty, co jest szcze-
gólnie ważne w obecnych 
czasach.

-  Strefy ekonomiczne 
kojarzone są z miejscem 
przeznaczonym dla dużych, 

zagranicznych koncernów. 
Czy w wałbrzyskiej stre-
fi e inwestują również małe 
i średnie fi rmy?

- Prawie połowa z 25 przed-
siębiorców, którzy realizują 
nowe inwestycje w WSSE re-
prezentuje sektor mikro, małe-
go i średniego biznesu. Warto 
zaznaczyć, że aż 16 inwestycji 
zostanie zrealizowanych przez 
firmy z polskim kapitałem. 
Cieszy nas tak wysoki udział 
rodzimego, mniejszego bizne-
su. Jest to dowód, że obowią-
zujące zasady funkcjonowania 
stref sprzyjają wsparciu MŚP, 

a polscy, lokalni przedsiębior-
cy mają świadomość korzyści, 
jakie daje program „Polska 
Strefa Inwestycji”.

- Czy ten program to zu-
pełnie nowe podejście do 
zasad udzielania ulg podat-
kowych? Czym różni się 
od wcześniejszych zasad 
funkcjonowania stref eko-
nomicznych?

- Dzisiaj strefą ekonomiczną 
jest cała Polska. Przedsiębior-
ca może korzystać ze wsparcia 
realizując inwestycję zarówno 
na własnej nieruchomości, jak 

i kupując nowy grunt - bu-
dując zakład od podstaw lub 
najmując gotową halę. Pro-
gram Polska Strefa Inwestycji 
jest elastyczny i dostosowany 
do potrzeb przedsiębiorców. 
Szczególnie premiowane są 
inwestycje związane z prze-
mysłem 4.0 i działalnością 
badawczo-rozwojową. 

- Na jakie zwolnienia mogą 
zatem liczyć przedsiębiorcy?  

- W przypadku Dolnego 
Śląska wysokość ulgi w po-
datku dochodowym wynosi 
do 45% wartości inwestycji 
lub dwuletnich kosztów za-
trudnienia nowych pracowni-
ków. Zwolnienie przysługuje 
przedsiębiorcom nawet przez 
okres 15 lat. Dla przykładu 
- jeśli mikrofirma zainwe-
stuje w Wałbrzychu 200 tys. 
złotych, to może uzyskać 
ulgę w podatku dochodowym 
wynoszącą 90 tysięcy złotych, 
czyli 45% wartości projektu. 
Zaoszczędzone w ten sposób 
środku może przeznaczyć na 
dalszy rozwój biznesu. 

- Czy mniejszym fi rmom 
łatwiej uzyskać ulgę?  

- Tak, w przypadku mikro-
-przedsiębiorstwa inwestu-
jącego w Wałbrzychu, mi-
nimalna wartość inwestycji 
wynosi właśnie 200 tys. zł. Dla 
porównania - próg dla dużego 
przedsiębiorstwa to 10 mln 
złotych. Szczegóły rozpisane 
są na naszej stronie interneto-
wej. Oczywiście pomocą służy 
również nasz zespół. 

- Czy wsparcie może otrzy-
mać również firma, która 
już prowadzi działalność, 
a inwestycja związana jest 
z rozwojem biznesu?

- Tak, wsparcie udzielane 
jest również na rozwój dzia-
łalności, np. zakup nowych 
maszyn, poszerzenie produkcji 
czy rozbudowę zakładu. To nie 
strefa narzuca ramy nowej in-
westycji, tylko przedsiębiorca 
przedstawia nam swój pomysł 
na biznes. Wsparciem obejmu-
jemy większość działalności 
produkcyjnych oraz wybrane 
usługi, np. IT, badawczo-
-rozwojowe, inżynieryjne, 
call center, czy działalność 
rachunkowo-księgową.

- Czy Strefa oprócz ulg 
podatkowych oferuje przed-
siębiorcom dodatkowe ko-
rzyści z funkcjonowania na 
jej obszarze?

- Wałbrzyska Strefa stara się 
odpowiadać na bieżące potrze-
by naszych inwestorów. Ofe-
rujemy cały pakiet tak zwanej 
„opieki po-inwestycyjnej”, 
w której skład wchodzi przy-
należność do grupy zakupowej 
obniżającej opłaty za media, 
wsparcie eksportu i ekspansji 
na rynki zagraniczne, współ-
praca ze szkołami branżowymi 
i technicznymi oraz szkolenia 
dla pracowników fi rm strefo-
wych. Z powodu pandemii nie 
mogliśmy przeprowadzać tych 
działań poprzez bezpośred-
nie kontakty. Uruchomiliśmy 
zatem platformę do spotkań 
zdalnych. Do końca stycznia 

zorganizowaliśmy blisko 150 
webinarów, w których uczest-
niczyło łącznie prawie 8 tys. 
osób. Warto podkreślić, że 
w ofercie WSSE dla przedsię-
biorców znajdują się nie tylko 
atrakcyjne tereny inwestycyj-
ne, ale również gotowe hale 
przemysłowe pod wynajem. 
Właśnie poszerzamy naszą 
ofertę poprzez budowę kolej-
nych sześciu obiektów. 

- Czy strefa planuje rów-
nież inne inwestycje własne 
w tym roku?

- Wspomniany program 
budowy hal to największa in-
westycja własna naszej spółki 
od początku jej funkcjonowa-
nia - opiewająca łącznie na 
około 120 mln zł. Realizacja 
zadania przewidziana jest na 
ten i następny rok. Oprócz tego 
zaplanowano zadania infra-
strukturalne na objętych przez 
nas terenach. To jednak nie ko-
niec - wdrożymy również pro-
jekty innowacyjne. Od kwiet-
nia uruchamiamy „Akademię 
Lidera INVEST-PARK”, która 
ma za zadanie rozwinąć przy-
wództwo poprzez rozwój klu-
czowych kompetencji lidera. 
Po zakończeniu Akademii 
uczestnicy otrzymają certy-
fi katy. Kolejny duży projekt, 
również edukacyjny, zakłada 
utworzenie Centrum Szkole-
niowego, które zostanie wypo-
sażone w technologię wirtual-
nej rzeczywistości (VR) oraz 
modelową linię produkcyjną 
odpowiadającą standardom 
przemysłu 4.0. Centrum bę-
dzie dedykowane dla pracow-
ników fi rm strefowych oraz 
uczniów szkół technicznych 
i branżowych. Będzie to rów-
nież miejsce spotkań bizneso-
wych i konferencji. Centrum 
Szkoleniowe powstanie w hali 
budowanej przez nas na tere-
nie Wałbrzycha i z czystym 
sumieniem mogę nazwać je 
już dziś „przemysłowym ser-
cem miasta”. Jestem również 
przekonany, że o tym projekcie 
będzie wkrótce bardzo głośno. 

- Dziękuję za rozmowę.  

Wałbrzyska Specjalna 
Strefa Ekonomiczna 

„INVEST-PARK” sp. z o.o. 

Zachęcam do kontaktu 
z naszymi ekspertami, 
którzy odpowiedzą na 

Państwa pytania i rozwieją 
wątpliwości dotyczące 
programu Polska Strefa 
Inwestycji i zwolnień 

podatkowych.

www.invest-park.com.pl
doi@invest-park.com.pl, 

tel. 74 664 91 52, 74 664 91 
54, 74 664 91 79

(TEKST SPONSOROWANY)

Wałbrzyska Specjalna Strefa 
Ekonomiczna „INVEST-PARK” 

- ulgi również dla małego biznesu

Artur Siennicki, prezes zarządu Wałbrzyskiej Specjalnej Strefy 
Ekonomicznej „INVEST-PARK” sp. z o.o.

Podstrefa w Wałbrzychu
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W minionym dziesięcioleciu 
samorząd Powiatu Oławskiego 
zrealizował kilka strategicz-
nych projektów służących 
poprawie efektywności ener-
getycznej w zarządzanych 
obiektach. Służyła temu m.in. 
zakrojona na szeroką skalę 
termomodernizacja budynków 
wszystkich szkół średnich. 
Głównym celem tych przed-
sięwzięć było przejście na 
tańszą energię wykorzystującą 
czyste źródła odnawialne, 
co w efekcie dziś skutkuje 
oszczędnościami budżeto-
wymi. Działania te również 
przyczyniły się do ochrony 
środowiska, polepszenia wa-
runków pracy i standardów 
funkcjonowania jednostek 
organizacyjnych powiatu. 

- Z pełną konsekwencją 
realizujemy kolejne projekty, 
służące efektywniejszemu 
gospodarowaniu energią, 
dzięki czemu dziś już osiąga-
my wymierne oszczędności 
w budżecie powiatu - mówi 
starosta Zdzisław Brezdeń. - 
Na ten cel pozyskujemy środki 
zewnętrzne z dedykowanych 
programów rządowych, unij-
nych i funduszy norweskich, 
wspierających energoosz-
czędność. W minionej deka-
dzie celowi temu służyła prze-
prowadzona na szeroką skalę 
termomodernizacja obiektów 
szkolnych, ale również mo-
dernizacje w zarządzanych 
jednostkach systemów grzew-
czych oraz wdrożenie systemu 
monitorowania zużycia ener-
gii cieplnej. Oszczędności 
w tym obszarze i promowanie 
odnawialnych źródeł energii 
stanowią właściwy kierunek, 
w którym systematycznie i z 
determinacją zmierza samo-
rząd powiatowy.

POWIAT BARDZIEJ 
PRZYJAZNY 

ŚRODOWISKU 
ZA SPRAWĄ 

TERMOMODERNIZACJI

Termomodernizacje prze-
prowadzone we wszystkich 
szkołach średnich będących 
w gestii samorządu Powiatu 
Oławskiego przyczyniły się do 
osiągnięcia efektu ekologicz-
nego, poprzez ograniczenie 
emisji dwutlenku węgla, czego 
wymaga od Polski dyrektywa 
Unii Europejskiej. Ograni-
czono wydatki, bo budynki 
potrzebują mniej energii do 
ogrzania, co bezpośrednio 

przekłada się na niższe ra-
chunki. 

- Ponadto, aby zaoszczę-
dzić, powiat we wszystkich 
jednostkach organizacyjnych 
wprowadził centralny system 
zarządzania energią - pod-
kreśla starosta. - Starostwo 
Powiatowe w Oławie wraz 
z jednostkami budżetowymi 
stworzyło grupę zakupową 
energii elektrycznej, dzięki 
czemu jednostki wydają na ten 
cel dużo mniej środków. 

Działania powiatu zostały 
dostrzeżone przez redakcję 
TVP 3 Wrocław i omówione 

na antenie w programie „Dol-
nośląski Smog Blog”, poświę-
conym projektom przyjaznym 
środowisku, pozwalającym 
zaoszczędzić energię cieplną 
i elektryczną.

ZESTAWIENIE INWE-
STYCJI TERMOMO-
DERNIZACYJNYCH

- 2010 rok - termomoderni-
zacja obiektów oświatowych: 
ZSP Nr 1 im. Tadeusza Ko-
ściuszki w Oławie (dzisiaj 
CKZiU w Oławie) oraz ZS 
im. Jana Kasprowicza w Jel-

czu-Laskowicach. Łączna 
wartość realizacji zadania: 
1.497.761,21 zł;

- 2013 rok - termomoderni-
zacja budynku Liceum Ogól-

nokształcącego Nr I im. Jana 
III Sobieskiego w Oławie;

- Całkowity koszt termomo-
dernizacji budynku LO Nr I 
w Oławie: 1.100.978,94 zł;

- Dofi nansowanie ze środ-
ków NFOŚiGW: 862.016 zł.

Powiat Oławski otrzymał 
dofinansowane z funduszy 
norweskich. W 2014 roku 
zrealizowano projekt mający 
na celu poprawę efektywno-
ści energetycznej i adaptację 
budynku dawnego internatu, 
dziś Zespołu Placówek Re-
socjalizacyjno-Socjoterapeu-
tycznych w Oławie, dofi nanso-
wanego ze środków programu 
PL04 „Oszczędzanie Energii 
i Promowanie Odnawialnych 
Źródeł Energii” w ramach Eu-
ropejskiego Obszaru Gospo-
darczego na lata 2009-2014. 

- Łączna wartość kontraktu: 
1.255.088,42 zł;

- Wartość zleconych robót 
dodatkowych: 108.270,84 zł;

- Przyznane dofi nansowanie 
1.115.024 zł, co stanowiło 
80% kosztów modernizacji. 

Budowa Powiatowego Cen-
trum Edukacyjno - Rewali-
dacyjnego z Zespołem Szkół 
Specjalnych w Oławie. 

-  War to ść  kon t r ak tu : 
18.647.414,53 zł.

- Dofi nansowane ze środków 
PFRON przekazanych przez 

Województwo Dolnośląskie 
w wysokości 1.295.039,56 zł 
oraz dofinansowanie prze-
kazane przez Ministra Spor-
tu i Turystyki ze środków 
Funduszu Rozwoju Kultury 
Fizycznej w ramach Programu 
Rozwoju Regionalnej Infra-
struktury Sportowej w kwocie 
1.000.000 zł.

TERMOMODERNIZA-
CJA ZESPOŁU SZKÓŁ 
IM. ZJEDNOCZONEJ 
EUROPY W OŁAWIE

- Wartość zrealizowanego 
projektu: 3.457.869 zł; 

- Dofi nansowanie w wyso-
kości 1.993.643 zł ze środków 
Unii Europejskiej, w ramach 
Regionalnego Programu Ope-
racyjnego Województwa Dol-
nośląskiego na lata 2014-2020. 

Samorząd Powiatu Oław-
skiego nie zwalnia tempa 
i realizuje projekt ze środ-
ków Mechanizmu Finanso-
wego Europejskiego Obszaru 
Gospodarczego: „Poprawa 
efektywności energetycznej 
w budynkach szkolnych”, 
w ramach którego zmoder-
nizowane zostaną sale gim-
nastyczne przy powiatowych 
szkołach średnich.

(WOKL)

Innowacyjny Powiat Oławski 
stawia na rozwój technologii 
przyjaznych środowisku

Starosta Oławski uprzejmie informuje, że 
od 1 marca br. nastąpią zmiany w godzinach 
obsługi klientów Wydziału Komunikacji 
Starostwa Powiatowego w Oławie. Obsługa 
klientów będzie odbywała się w godzinach 
na podstawie wcześniej wydanych biletów:

- poniedziałek i wtorek od godz. 8:00 do 
godz. 15:00,

- środa od godz. 9:30 do godz. 16:45,
- czwartek od godz. 10:00 do godz. 15:00,
- piątek od godz. 8:00 do godz. 13:30.

Bilety na poszczególne usługi będą wy-
dawane przy wejściu do budynku Starostwa 
(parking urzędu od strony Banku Santander/
Apteka Anna) 15 minut przed rozpoczęciem 
obsługi klientów w danym dniu. Jednocześnie 
informujemy, że w celu usprawnienia obsługi 
Klientów Wydziału Komunikacji, na stronie 
www.kolejka.starostwo.olawa.pl został 
wprowadzony bieżący podgląd stanu kolejki 
w wydziale.

(WK)

Zmiany godzin pracy 
w Wydziale Komunikacji
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JELCZ-LASKOWICE 
Sesja RM 

Radni dyskutowali o wyni-
kach finansowych Centrum 
Sportu i Rekreacji. Jak 
zwykle było gorąco

W poprzednich latach ten 
temat budził spore emocje ze 
względu na powiększającą 
się stratę spółki. W 2015 
roku wynosiła ona ponad 
511 tys. zł. Chodziło jednak 
o pół roku, ponieważ obiekt 
został otwarty w czerwcu. W 
pierwszym pełnym roku funk-
cjonowania osiągnęła poziom 
789 tys. To ogólnie więcej 
niż w 2015 roku, ale jednak 
mniej, gdy podzielimy sumę 
na dwa i uznamy, że przez pół 
roku spółka straciła niecałe 
395 tys. Mniej optymistycznie 
wyglądało to w 2017 roku, 
gdy rachunek zysków i strat 
opiewał na kwotę przekracza-
jącą 1 mln 230 tys. zł. W roku 
2018 było to 1 mln 42 tys. zł.

Radni mieli wiele pytań 
dotyczących tego wyniku. 
Zastanawiali się, czy hala mo-
głaby być zarządzana w lep-
szy sposób. Prezes Krzysztof 
Konopka zapowiadał, że pro-
gnozy pozwalają wierzyć, że 
2019 rok będzie lepszy od 
2018. Miał rację? Dziś już wie-
my, że strata za 2019 wynosi 
1 mln 305 tys. zł. To faktycznie 
mniej niż rok wcześniej, ale 
tylko o 37 tys. Co na to radni? 
Tym razem dyskusja również 
była długa i żywiołowa, choć 
nie dotyczyła tylko spraw 
fi nansowych. 

  Ktoś usunął 
opinie? 

Rozpoczął Jacek Załubski 
z „Lokalnych Patriotów”. 
Przypomniał, że pod koniec 
2019 roku, gdy rozmawia-
no o sprawozdaniu z 2018 
i mankamentach związanych 
z funkcjonowaniem Centrum 
Sportu i Rekreacji, prezes 
Krzysztof Konopka zadekla-
rował poprawę: - Mówiłem 
wtedy o swoich spostrze-
żeniach jako mieszkaniec, 
sportowiec, no i radny. Nie 
oceniałem straty finanso-
wej, bo ona zawsze będzie, 
choć uważam, że trzeba robić 
wszystko, by ją sukcesyw-
nie zmniejszać. Zwracałem 
uwagę na wywiązywanie się 
z misji. Pan prezes dziękował 
za opinię, mówił, że ją szanuje 
i postara się pewne rzeczy 
usprawnić. Pierwsze pytanie, 
nasuwające się dziś: - Jakie 
kroki poczynił pan w celu 
zminimalizowania strat spół-
ki? Przed rokiem prosiliśmy 
również o wymienienie trzech 
imprez własnych, zorganizo-
wanych przez Centrum Sportu 
i Rekreacji, ale pan prezes 
odpowiadał mało precyzyjnie. 
Jakie były dalsze kroki po 
tamtej dyskusji? Pamiętam, że 
w prasie pojawił się obszerny 
artykuł sponsorowany, poka-
zujący to samo, co znalazło 
się w sprawozdaniu. Nie był 
to materiał dziennikarski, 
tylko tekst sponsorowany na 
całą stronę „Gazety Powia-
towej”. Po co? W jakim celu 
powstał, skoro opisywał te 
same wydarzenia, o których 
przeczytaliśmy w sprawozda-
niu? Patrząc na obecny raport, 
różni się on niewiele od tego 
z 2018. (...) Brakuje tam, 
niestety, badania zadowolenia 

osób odwiedzających CSiR, 
informacji o imprezach wła-
snych i kwestii dotyczących 
jakości zarządzania obiektem. 
Najlepsze sprawozdanie two-
rzą użytkownicy. Próbowałem 
więc zaczerpnąć informacji 
z wiarygodnego źródła, jakim 
jest Google, gdzie każdy może 
napisać niezależną opinię na 
temat obiektu. Z narzędzia 
tego korzysta 95% małych, 
dużych i średnich fi rm, insty-
tucji oraz osób, którym zależy 
na promocji. Materiały, o któ-
rych dziś dyskutujemy, otrzy-
maliśmy już w listopadzie. 
Wtedy w Google znalazłem 
około 250 opinii. Chciałem 
je na dzisiejszej sesji przy-
toczyć, ale okazało się, że 
CSiR zniknęło z mapy. Szu-
kając hali sportowej, znajdu-
jemy Miejsko-Gminne Cen-
trum Kultury lub OSiR przy 
ul. Partyzantów. CSiR-u brak. 
Co istotne, wizytówka obiek-
tu pojawia się automatycznie, 
nie znika bez ingerencji. Aby 
ją usunąć, trzeba to zgłosić. 
W mojej ocenie to mógł być 
jedyny sposób na pozbycie się 
komentarzy. Kolejne pytanie 
dotyczy tego, czy pan prezes 
planuje wdrożyć ankiety dla 
odwiedzających, by zbadać 
ich satysfakcję. Zwłaszcza 
teraz, gdy nie mamy żadnych 
opinii w internecie. Dodam 
również, że w mojej ocenie 
prezes powinien świecić przy-
kładem, mieć pełno kreatyw-
nych pomysłów, łączyć je 
w jedną całość, łączyć różne 
środowiska, a nie dzielić, 
być wzorem do naśladowa-
nia. A wydaje mi się, że dziś 
dzieli, a nie łączy, segregując 
ludzi na lepszych i gorszych, 
czyli tych, którzy decydują 
się na konstruktywną krytykę. 
Ponadto zaleca blokowanie 
osób w mediach społecz-
nościowych, tworząc w ten 
sposób własną rzeczywistość, 
w którą wierzy tylko on. Pro-
szę o podanie jednej imprezy, 
której był pan pomysłodawcą. 
Wymyślił ją, przygotował 
i pozyskał sponsorów. Jeżeli 
będzie problem ze znalezie-
niem takiej w 2019, to może 
być w ostatnich 3-4 latach. 

Podsumowując swoją wy-
powiedź Załubski powiedział, 
że prezes Konopka powinien 
być bardziej otwarty na ludzi. 
Pochwalił go jednak mówiąc, 
że docenia jego wsparcie or-
ganizacji charytatywnych. 
Przy tym zasugerował, że 
niegodne jest pomijanie w po-
dziękowaniach niektórych 
osób, zaangażowanych cha-
rytatywnie. Radnemu cho-
dziło najprawdopodobniej 
o ostatni fi nał WOŚP, którego 
był szefem sztabu. Jak chwilę 
później wspomniała Weronika 
Kuszyk z „Lokalnych Patrio-
tów”, prezes CSiR na swoim 
prywatnym profi lu na Face-
booku wymieniał szczegółowo 
wszystkich pracowników, 
zaangażowanych w WOŚP, 

pomijając przy tym dużą część 
sztabu, w tym właśnie Jacka 
Załubskiego. 

Kolejnym, który zabrał 
głos, był Piotr Stajszczyk ze 
„Wspólnoty Samorządowej”: 
- Strata będzie zawsze, ale 
należy podejmować takie dzia-
łania, by była jak najniższa. 
Podczas ostatniego spotkania 
poprosiłem prezesa o infor-
mację o przychodach netto 
ze sprzedaży. Chciałem, żeby 
nam przedstawił, jaka kwota 
wynika z opłat szkół, klubów 
i stowarzyszeń, które też są 
dotowane z budżetu, a jaka 
z przychodów zewnętrznych. 
To ważne, by wiedzieć, jakie 
działania podejmuje spółka, by 
pozyskiwać środki zewnętrz-
ne. Tej informacji wciąż nie 
otrzymaliśmy, więc proszę, by 
trafi ła ona pisemnie do biura 
rady miejskiej. 

Julian Kozłowski z Prawa 
i Sprawiedliwości pytał za 
to, czy gmina ma jakieś zało-
żenia dotyczące maksymalnej 
wartości straty. Jego zdaniem 
radni mogliby o tym decydo-
wać, konstruując budżet, by 
prezesa można było ocenić po 
dokładnych liczbach, których 
osiągnięcie jeszcze przed 
rozpoczęciem roku będzie 
uznane za satysfakcjonujące. 

Do tego od razu odniósł się 
wiceburmistrz Romuald Piór-
ko, który przyznał, że pomysł 
ustalenia pewnej wartości 
maksymalnej zasługuje na 
uwagę. Swój punkt widzenia 
przedstawił również wicebur-
mistrz Marek Szponar: - Je-
steśmy troszkę nieuczciwi, bo 
z jednej strony oczekujemy, że 
wszystkie działania mają być 
najtańsze dla mieszkańców, 
co jest zrozumiałe, a z drugiej 
dziwimy się, że spółka przyno-
si straty. Jeżeli wynajem hali, 
wydarzenia sportowe i inne 
aktywności są wykonywane 
poniżej cen rynkowych, to 

efektem zawsze będzie strata. 
Jeżeli chcemy, by sport w gmi-
nie się rozwijał, kluby i stowa-
rzyszenia muszą wynajmować 
halę po niższych kosztach. 
Niesprawiedliwe jest również 
porównywanie CSiR i MGCK, 
działalność tych jednostek 
bardzo się różni. 

Zanim Krzysztof Konopka 
otrzymał szansę na ustosun-
kowanie się do powyższych 
wypowiedzi, Łukasz Dud-
kowski z PiS zasugerował 
zastosowanie tzw. kluczo-
wych składników aktywności. 
Miałoby to wyglądać tak, 
że gmina z radą nadzorczą 
ustalałaby bardzo konkretne 
cele, od których zależałaby 
np. premia prezesa. 

  Odbita pałeczka 
i dzień świstaka

Konopka zaczął od przy-
pomnienia, że w radzie nad-
zorczej są trzy osoby, w tym 
dwóch doktorów ekonomii, 
więc gdyby były jakiekolwiek 
problemy związane z zarzą-
dzeniem czy wynikami fi nan-
sowymi, na pewno zwróciliby 
na nie uwagę. Chwalił się 
regularnym przyrostem docho-
dów netto, który w 2019 roku 
wyniósł 32% oraz odnotowa-
nym spadkiem straty o 3%. 
Podkreślił, że to nie zdarza 
się w tego typu spółkach zbyt 
często, a za przykład podał 
oleśnicki Aquapark „Atol” 
i oławskie Termy Jakuba. 
- Jeżeli zwiększamy zakres 
oferty, musimy się liczyć ze 
zwiększeniem kosztów dzia-
łalności operacyjnej - mówił. 
- Można rezygnować z pew-
nych kwestii, ale całkowicie 
kosztów operacyjnych się nie 
pozbędziemy. W naszej skali 

możliwości pozyskiwania 
określonych przychodów net-
to są bardzo ograniczone. Są 
spółki, które sprzedają swoje 
usługi po cenach rynkowych, 
ale w CSiR nie możemy sobie 
na to pozwolić, bo wtedy nikt 
do nas nie przyjdzie. Staram 
się spełniać określoną misję 
i dbać o wynik finansowy. 
Szczerze mówiąc, jeśli cho-
dzi o Google, to nie było 
tam żadnej naszej ingerencji. 
Sprawdzę to, dlaczego znik-
nęliśmy z wyszukiwarki. Rad-
ny Załubski zasugerował, że 
dzielę ludzi, więc chciałbym 
przypomnieć, jak w 2019 roku 
zgłosił się do mnie w sprawie 
społecznej lodówki...

W tym momencie prezes 
CSiR zarzucił radnemu Lo-
kalnych Patriotów niesłow-
ność, niedoprowadzenie spra-
wy do końca i lekceważenie 
pracownika spółki, który się 
w nią zaangażował. Lodówki 
faktycznie wciąż przy CSiR 
nie ma, choć niewykluczo-
ne, że niebawem tam stanie, 
ponieważ temat niedawno 
wrócił dzięki radnej Karolinie 
Kolado z PiS. Osobistych 
przepychanek prezesa i rad-
nego cytować nie będziemy, 
ponieważ dyskusja, którą opi-
sujemy, dotyczy sprawozdania 
Centrum Sportu i Rekreacji. 
Zainteresowanych odsyłamy 
do nagrania z sesji, dostępnego 
na platformie esesja.pl. 

Krzysztof Konopka mówił 
dalej: - Jeżeli chodzi o przed-
sięwzięcia własne, to w 2019 
roku mieliśmy ich dziewięć. 
Przytoczę jedno - w maju 
zrobiliśmy duży zlot „Dwa 
Światy”. Otwarcie przyjmuję 
sugestię dotyczącą ankiet dla 
gości. Chętnie spotkam się 
z panem radnym, by poroz-
mawiać o tym dokładniej. 
Odpowiadając radnej Kuszyk, 
nie widzę powodu, by dysku-
tować na temat fi nału WOŚP. 

Już w paru miejscach o tym 
rozmawiałem, gdzie jako orga-
nizator, także z szefem sztabu, 
wymieniliśmy swoje spostrze-
żenia i dokonaliśmy ocen. Nie 
mam również zastrzeżeń co do 
pomysłu radnego Juliana Ko-
złowskiego. Panu Łukaszowi 
Dudkowskiemu chciałbym 
powiedzieć, że takie cele za-
rządcze otrzymuję i jestem 
z nich rozliczany. Są to kon-
kretne parametry, od których 
zależy to, czy otrzymam 10% 
premii za cały rok. I mogę 
powiedzieć, że rokrocznie się 
z zadania wywiązuję. 

To nie był koniec dyskusji. 
Tadeusz Babski z Koalicji 
2018-2023 nawiązał do wspo-
mnianego wcześniej braku 
wizytówki CSiR w wyszuki-
warce Google: - Od dłuższego 
czasu coś jest nie tak. Mamy 
ładną halę, duży obiekt, który 
nie jest promowany na terenie 
kraju. To bardzo przykre. 
Pan prezes mówi, że nie wie, 
dlaczego tak się stało. A to 
powinno już dawno zostać 
naprawione. Proszę się nie bać 
ewaluacji. Czasami krytyka 
i pochwały mogą przynieść 
wiele dobrego. Sposoby ewa-
luacji są bardzo szerokie, moż-
na je wdrażać, nie czekając aż 
pan radny podrzuci pomysł. 
Mam też taką prośbę, by spra-
wozdania były krótsze. Warto 
pominąć w nich chociażby 
sukcesy klubów, ponieważ 
są to zespoły dotowane przez 
gminę, więc składają nam ob-
szerne sprawozdania. Nie ma 
sensu tego powielać. 

Temat zakończył Łukasz 
Dudkowski: - I co roku ten 
sam dzień świstaka. Padły 
konkretne pytania ze strony 
pana Załubskiego. Też chciał-
bym się dowiedzieć, w jaki 
sposób wykupowanie tekstu 
sponsorowanego w lokalnej 
gazecie za kilka tysięcy zło-
tych (w rzeczywistości za  
1431 zł netto - przyp.red.), ma 
pomniejszyć stratę fi nansową  
Nie dowiedzieliśmy się tego 
i nie otrzymaliśmy odpowie-
dzi na wiele innych pytań. Za-
miast tego dostaliśmy historię 
o lodówkach. Może i to cieka-
we, ale nie dotyczy wyników 
CSiR. Zastanawiam się, co 
jako radni możemy zrobić. 
Może faktycznie powinniśmy 
spróbować ustalić konkretne 
cele zarządcze. Cieszę się, że 
te, które pan już ma, pan reali-
zuje i dostaje pan premię, bo 
uważam, że każdy dobry me-
nadżer na premię zasługuje. 
Żałuję jednak, że sesja odby-
wa się w dużej mierze online, 
bo nawet przez maseczki było 
widać, że wszyscy obecni na 
sali się śmiali, gdy pan o tym 
mówił. Podobnie jak mój 
przedmówca ubolewam, że 
znowu dowiadujemy się, że 
siatkarze wygrali siedemna-
ście meczów. Z całym szacun-
kiem, nie chcę o tym kolejny 
raz słuchać. Jaka w tym jest 
zasługa prezesa? Taka sama 
jak i nasza. Jako rada powin-
niśmy się zastanowić nad 
przyjęciem jakiegoś stanowi-
ska albo nad kontrolą CSiR 
w ramach komisji. Bo na ten 
moment to jest trochę tak jak 
w anegdocie z uczniem, który 
mimo samych jedynek na ko-
niec roku przychodzi do domu 
zadowolony, a na pytanie, 
z czego tak się cieszy, odpo-
wiada, że jeszcze tylko lanie 
i wakacje. Tu mamy to samo. 
Co roku sprawozdanie, wiele 
uwag i wniosków, które nie 
znajdują odzwierciedlenia...

KAMIL TYSA 
ktysa@gazeta.olawa.pl

SPRAWOZDANIE, 
lanie i wakacje

Krzysztof Konopka znów zmierzył się z zarzutami radnych

Ka
m

il 
Ty

sa



12 www.tuolawa.pl 9/2021

URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE
strona dofi nansowana 

z budżetu miasta i gminy 
Jelcz-Laskowice

W INTERNECIE:
www.jelcz-laskowice.pl  
poczta elektroniczna: 
um.info@jelcz-laskowice.pl

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.fi nn.pl/

informacje

Wydarzeń artystycznych w marcu nie zabraknie. Miejsko-
-Gminne Centrum Kultury zaprasza na transmisję koncertów 
na kanale www.facebook.com/mgckJL. Skrótowy harmonogram 
imprez on-line: 

► 6 marca 2021, godz. 17:00 - koncert Mikser, DJ Gram, 
KuBala (w ramach „Freestyle dla Marty”)

► 7 marca 2021, godz. 18:00 - koncert Soni Bohosiewicz 
„10 sekretów Marilyn Monroe” z okazji Dnia Kobiet

► 14 marca 2021, godz. 19:00 - koncert Bartka Deryło z ze-
społem (w ramach projektu Jelczańskie HIStorie)

(MAN)

Koncerty online: 
Mikser, 
Sonia Bohosiewicz 
i Bartek Deryło

Punkt Informacyjny 
Funduszy Europejskich we 
Wrocławiu zaprasza miesz-
kańców Gminy Jelcz-La-
skowice do skorzystania 
z bezpłatnych konsultacji 
indywidualnych on-line na 
temat wsparcia ze środków 
Funduszy Europejskich

Podczas indywidualnych 
konsultacji bezpośrednich, 
można uzyskać informacje 
o możliwościach otrzymania 
dofinansowania z Funduszy 
Europejskich oraz o  zasadach 
ubiegania się o dotacje. Kon-

sultant przedstawi aktualne 
możliwości wsparcia - w tym 
również pożyczki i poręczenia 
fi nansowane ze środków UE 
przeznaczone na rozpoczęcie 
czy rozwój działalności go-
spodarczej. 

Z konsultacji mogą sko-
rzystać wszystkie podmioty 
oraz osoby zainteresowane 
tematyką wsparcia z Unii 
Europejskiej (osoby fi zycz-

ne, przedsiębiorcy, jednostki 
samorządu terytorialnego i ich 
jednostki organizacyjne, orga-
nizacje pozarządowe).

Konsultacje mieszkańców 
Gminy Jelcz-Laskowice odbę-
dą się 9 marca 2021 r. w  godz. 
10.00-12.00

Zgłoszenia można prze-
syłać na adres: katarzyna.
skarbowska@dolnyslask.pl do 
8.03.2021 r. W tytule maila 

proszę wpisać: „Konsultacje 
on-line - Jelcz-Laskowice”.

 W odpowiedzi uczestnik 
otrzyma indywidualny link 
do rozmowy poprzez Skype/
ZOOM. Nie ma potrzeby 
zakładania kont na tych plat-
formach. Spotkania będą uma-
wiane na konkretną godzinę.

Konsultacje są bezpłatne.

(PIFE)

Konsultacje indywidualne on-line

Nocny maraton dla Marty
Apel o ratowanie chorej 14-latki Marty Zakowicz spotkał 
się z żywym odzewem. Oddolne inicjatywy wyrastają 
jak grzyby po deszczu, a na koncie Marty jest już 63% 
finalnej kwoty

Również Burmistrz Jelcza-Laskowic włączył się w akcję. 
13 marca, w godz. 18.00 - 22.00 w Pływalni Miejskiej przy 
ul. Basenowej. Odbędzie się Nocny Maraton dla Marty. 
Udział wziąć może każdy zainteresowany, który wpłaci min. 
30 zł opłaty wpisowej. 

Przy organizacji i przeprowadzeniu imprezy obowiązują 
wszelkie zasady bezpieczeństwa epidemiologicznego. 
Prosimy o nadsyłanie zgłoszeń na adres um.promocja@
jelcz-laskowice.pl z zaznaczeniem godziny, o której na-
stąpi rozpoczęcie pływania. Dla wszystkich uczestników 
organizatorzy przewidzieli dyplomy i pamiątkowe medale. 
W czterech kategoriach - najstarszy i najmłodszy uczestnik, 
najlepsza pływaczka i najlepszy pływak - przewidziano 
pamiątkowe koszulki. 

W ramach Nocnego Maratonu odbędzie się również Aqua-
-Aerobic (plakaty obu imprez zamieszczamy na stronie obok)

(UMIG)
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OŁAWA 
Ważny temat 

Stowarzyszenie „Polska 
2050” zachęca do udziału 
w zbiórce dla pacjentów 
szpitala psychiatrycznego 
w Złotoryi

Podobnie jak w zeszłym 
roku, tak i tym razem oławscy 
członkowie stowarzyszenia 
włączają się w tę ważną akcję. 
- Psychiatria w naszym kraju 
ma ogromne potrzeby, dlatego 
wsparcie dla niej od zawsze 
było ważnym aspektem dzia-
łań stowarzyszenia Polska 
2050 - mówią. - W listopa-
dzie organizowaliśmy akcję 
pomocy na rzecz psychiatrii 
dziecięcej - mimo trudnego 
czasu odzew darczyńców był 
wspaniały. Tym razem, korzy-
stając z tego, że luty to mie-
siąc zdrowia psychicznego, 
chcemy wesprzeć dorosłych 
pacjentów Wojewódzkiego 
Szpitala Psychiatrycznego 
w Złotoryi. Jedną z form le-
czenia, na którą mogą liczyć 
pacjenci wspomnianej pla-
cówki, jest terapia zajęcio-
wa. Niestety, szpital często 
nie ma możliwości zapewnić 
wszystkich materiałów, które 
są wykorzystywane podczas 
takich zajęć. Wspólnie może-
my jednak spróbować zmienić 
tę trudną sytuację. Każdy 
z was może zaangażować się 
w akcję i mieć swój udział 
w pomocy potrzebującym 
osobom. Wystarczy zostawić 
dowolną rzecz z listy potrzeb-
nych artykułów w jednym 
z punktów znajdujących się 
na terenie Oławy i Jelcza-La-
skowic. Resztą zajmiemy się 
my - wszystkie przedmioty 
przekażemy do dyspozycji 
Wojewódzkiego Szpitala Psy-
chiatrycznego w Złotoryi.

(KT)

Znów zbierają 
dla psychiatrii

JELCZ-LASKOWICE 
Charytatywnie 

Jelczańskie Stowarzysze-
nie dla Zwierząt zaprasza 
do współpracy tych, 
którym leży na sercu los 
bezbronnych

- Kochani, po trzech mie-
siącach naszej działalności 
chcielibyśmy zaprosić was do 
współpracy - czytamy na ich 
facebookowym profi lu. - Za-
czynamy rekrutację naszych 
nowych członków i wolonta-
riuszy! Dysponujesz wolnymi 
minimum dwoma godzinami 
w tygodniu? Chcesz pracować 
w fajnym zespole miłośników 
zwierząt? I przede wszystkim - 
chcesz pomagać zwierzakom? 
Dołącz do nas! Drugim naszym 
celem jest stworzenie siatki 

stałych (regularnych) domów 
tymczasowych. Chciałbyś po-
magać zwierzętom poprzez 
wzięcie ich pod swój dach na 
czas leczenia, rekonwalescencji 
lub do czasu znalezienia domu 
stałego? Stworzenie domu 
tymczasowego jest właśnie dla 
Ciebie! Zasada domu tymcza-
sowego jest prosta - Ty dajesz 
opiekę i serce, a my pokrywa-
my wszelkie koszty utrzymania 
zwierzaka. Przygotowaliśmy 
wstępne ankiety, żebyśmy już 
na wstępie się lepiej poznali. 

Ankiety znajdziecie na Fa-
cebooku stowarzyszenia. Link 
bezpośredni: facebook.com/
jelczanskiestowarzyszeniedla-
zwierzat/.

(KT)

Dołącz do nich i pomagaj 
zwierzakom
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LISTA POTRZEBNYCH 
RZECZY

Artykuły papiernicze 
i biurowe:

* kolorowe zakreślacze, 
fl amastry, cienkopisy;
* kredki (zarówno ołówkowe, 
jak i świecowe);
* pastele suche;
* farbki kolorowe i pędzelki;
* farby w sprayu;
* farby w tubkach;
* ołówki i temperówki;
* długopisy;
* bloki techniczne (białe 
i kolorowe) oraz rysunkowe, 
format A3 i A4;
* papier ksero, kolorowy 
papier A4;
* kolorowy brystol i bibuła;
* kleje (magik, wikol);
* brokaty;
* nożyczki; 
* mazaki suchościeralne do 
tablic.

Gry:
* planszowe, takie jak Scra-
ble, Eurobiznes, Chińczyk, 
Warcaby;
* typu memo (na pamięć);
* terapeutyczne (np. Góra 
Uczuć, Emocje);
* karty do gry;
* piłkarzyki (stół).

Artykuły fl orystyczne:
* gąbki fl orystyczne zielone 
(mokre);
* drut fl orystyczny cięty;
* drut fl orystyczny krępowa-
ny zielony;
* drut na szpulce zielony 
(cienki);
* rafi a (różne kolory);
* sekator do gałązek;
* sztuczne kwiaty;
* doniczki, wazony;

* wianki wiklinowe;
* taśmy szyfonowe;
* fl izelina;
* wykałaczki.

Artykuły sportowe:
* piłki (gumowa, do siatków-
ki) i pompka;
* piłki jeżyki; 
* paletki do ping-ponga 
i piłeczki;
* badminton + lotki; 
* karimaty do ćwiczeń;
* taśmy do ćwiczeń;

Pozostałe:
* książki, wykreślanki, rebu-
sy, krzyżówki;
* pistolety do kleju na gorą-
co i klej do nich;
* formy do wylewania gipsu;
* ring styropianowy;
* materiały do dekoracji 
bożonarodzeniowych i wiel-
kanocnych (np. kurczaki, 
kokardy, bombki, cekiny, 
gwiazdki, jajka styropianowe 
różnych rozmiarów, susz 
roślinny, cynamon, anyż, lo-
tos, piórka, ptaszki, koraliki, 
cekiny, sztuczne liście);
* materiały (fi lcowy, jutowy, 
lniany);
* kanwa z nadrukiem, igły 
i mulina, kordonek;
* fl izelina w kolorze brązo-
wym i zielonym;
* koronkowe wstążki;
* taśmy świąteczne;
* patyczki do szaszłyków, 
wykałaczki;
* szpilki;
* taśma jutowa, sznurek 
jutowy szary;
* serwetki kolorowe z obra-
zami (np. kwiaty, wzory na 
dekupage);
* tablica fl ipchart i papier 
do niej. 

WYMIENIONE ARTYKUŁY MOŻNA PRZYNOSIĆ DO NASTĘPUJĄCYCH MIEJSC:

* Sklep ADK Papierniczy, ul 3 maja 51a, Oława (obok marketu Tesco);
* Centrum Papiernicze, ul. J. Iwaszkiewicza 110/A, Oława (okolice marketu Netto i McDonald`s);
* Sklep z artykułami biurowymi Parot, ul. Józefa Bożka 40A, Jelcz-Laskowice;
* Sklep papierniczo-zabawkowy RENA, ul. Oławska 21, Jelcz-Laskowice (w centrum handlowym).
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Kiedy postawimy rodzicom 
pytanie, co jest najważniejsze 
w wychowaniu dzieci, usły-
szymy bardzo różniące się 
od siebie odpowiedzi. Każdy 
jednak bez zastanowienia 
zgodzi się z tym, że celem, 
który chcemy osiągnąć jako 
rodzice, jest wychowanie do-
brego i samodzielnego czło-
wieka. Takiego, który zna 
swoja wartość, a jednocześnie 
jest pełen szacunku do innych. 
Wszyscy wiemy, że nie jest to 
łatwe zadanie. Ogrom naszej 
pracy i trudu poświęcamy, aby 
osiągnąć ten cel, a nikt z nas - 
niestety - nie jest odpowiednio 
przygotowywany do egzaminu 
z rodzicielstwa, tak jak na 
przykład do zdania egzami-
nu na prawo jazdy. Istnieją 
jednak od tego specjaliści, 
tacy jak nauczyciele przed-
szkola. Jakie spojrzenie na 
wychowanie i edukację mają 
nauczyciele z Niepublicznego 
Przedszkola KREDKA w Oła-
wie, gdzie w ostatnim czasie 
wprowadzono spore zmiany 
w funkcjonowaniu placówki 
stosując elementy pedagogiki 
Montessori? 

*
- Pierwsze pytanie, które 

nasuwa się na myśl, to dla-
czego właśnie Montessori? 
Dlaczego postanowiłyście 
pójść w tym kierunku? Czy 
dotychczas stosowane meto-
dy były złe?

- Metody były dobre, ale 
podążamy za tym, co jest 
jeszcze lepsze. Wprowadzi-
łyśmy na początku elementy 
Montessori w jednej grupie 
i zauważyłyśmy, jak dzieci 
chętnie zainteresowały się 
proponowanymi zajęciami. 
Samodzielne nalewanie zupy, 
nakrycie stołów do posiłków 
czy podlewanie kwiatów to 
rzeczy, które przedszkolaki 
potrafi ą i bardzo chcą robić 
samodzielnie, a często nie 
mają okazji, bo nikt im tego 
nie proponuje. Niektóre dzieci 
zrobiły bardzo duże postępy 
w takich dziedzinach jak czy-
tanie czy liczenie. Nie mówi-
my tutaj o liczeniu w zakresie 
do 10, ale o operowaniu nawet 
takimi pojęciami jak setki czy 
tysiące. W grupie podczas 
zajęć własnych zapanował 
spokój i przyjemna atmosfera 
skupienia, a najciekawsze że 
stało się to jakby automatycz-
nie, w bardzo naturalny spo-
sób. Wystarczyło odpowied-
nio przygotować otoczenie 
i przedstawić dzieciom kilka 
zasad, których będziemy od 
tej pory trzymać się podczas 
pracy własnej. Ciekawość 
świata i chęć samodzielnego 
odkrywania, tak naturalna dla 
dzieci, zrobiły resztę.

- Czyli sztandarowe hasło 
Montessori, czyli „pozwól 

mi zrobić to samemu”, zdało 
u was egzamin?

- Jak najbardziej. Dziec-
ko potrafi  nauczyć się wielu 
rzeczy samodzielnie, tylko 
trzeba mu stworzyć do tego 
odpowiednie warunki: przygo-
tować odpowiednio otoczenie, 
zaciekawić, zaprezentować 
pomoce dydaktyczne, obser-
wować dziecko i podążać za 
nim. Ważne, aby zauważyć, co 
je aktualnie interesuje, jakie ma 
fazy wrażliwe, czego potrzebu-
je. Przedszkolaki bardzo lubią 
pracować na małych przed-
miotach, w pewnym momencie 
pojawia się pragnienie, aby 
czytać, interesują się bardzo 
dużymi liczbami. To są tak 
zwane fazy wrażliwe. Ważne, 
żeby tego okresu nie przegapić, 
bo to jest najlepszy moment 
do nauki danej rzeczy. Przy-
kładem jest jeden z naszych 
6-latków. W pewnym mo-
mencie bardzo zainteresowały 
go litery. Dzięki odpowiednio 
przygotowanemu otoczeniu 
miał okazję, aby sięgnąć po 
interesujące go rzeczy i w 
sposób naturalny zaspokoić 
swoje zainteresowanie samo-
dzielnym czytaniem. Chłopiec 
po miesiącu zaczął czytać.

- Zdarza wam się przygo-
tować pomoc pod potrzeby 
konkretnego dziecka?

- Tak, każdy z nas jest inny 
i na dodatek odkrywając świat 
nieustannie się zmienia. Jeśli 
widzimy, że dziecko interesuje 
się jakąś tematyką, czasem 
warto ją wykorzystać w szer-
szym kontekście, dołożyć coś 
na półki. Powiedzmy, że dziec-
ko było z rodzicami w lesie na 
grzybach i zaczyna nam z pa-
sją o tym opowiadać. Widzi-
my, że jest to ekscytująca dla 
niego tematyka, więc możemy 
w zależności od jego poziomu 
rozwoju pogłębić temat oma-
wiając budowę grzyba, przy-
gotowując pomoce do nauki 
liczenia lub czytania związane 
z lasem i grzybami. Proszę 
uwierzyć, że jeśli dziecko 
lubi jakiś temat, to wszystko 
z nim związane o wiele lepiej 
zaczyna wchodzić do głowy.

- Czy tę metodę rodzi-
ce mogą stosować również 
w domu, czy jedynie grupa 
przedszkolna daje takie moż-
liwości?

- Oczywiście pewne ele-
menty jak najbardziej można 
wprowadzić w domu. Młodsze 
dzieci bardzo lubią bawić się 
wodą, przelewając ją małymi 

dzbanuszkami lub gąbką. Cza-
sami mogą to robić naprawdę 
długi czas. Jest to dla nich fa-
scynujące doświadczenie, a dla 
rodziców łatwe do przygoto-
wania. Wystarczą dwa małe 
dzbanuszki lub miseczki i gąb-
ka. Dziecko przelewa wodę 
z dzbanuszka do dzbanuszka 
lub przenosi ją za pomocą 
gąbki z jednej miseczki do 
drugiej, a przy okazji zupełnie 
nieświadomie ćwiczy mięśnie 
ręki, które później są wykorzy-
stywane podczas nauki pisania. 
Podobny efekt daje ćwiczenie z  
cylindrami. Wkładając lub wy-
kładając cylindry we właściwy 
sposób wykorzystujemy chwyt 
pęsetowy, dokładnie ten sam, 
który pozawala nam później 
prawidłowo trzymać narzędzie 
pisarskie. Ważne, aby były to 
cylindry zaprojektowane tak, 
jak to zrobiła Maria Montes-
sori, a nie ich zabawkowe „za-
mienniki” dostępne obecnie na 
rynku. Dzięki cylindrom wpro-
wadzamy też dzieci w system 
dziesiętny, uczymy rozróżnia-
nia wielkości, wysokości, obję-
tości i innych pojęć związanych 
ze światem matematyki. Pomoc 
wydaje się bardzo prosta, ale 
daje bardzo dużo możliwości. 
Na naszym kanale YouTube 
pokazujemy, jak można wyko-
rzystać je w tradycyjny sposób 
oraz jak można urozmaicić 
zabawę nimi, tworząc różne 
wariacje zabaw z ich wykorzy-
staniem. Oczywiście wszystko 
w telegrafi cznym skrócie, gdyż 
w przeciwnym razie byłby to 
kilkugodzinny fi lm (śmiech). 
Ale można się zainspirować, 
jeśli ktoś zamierza taką pomoc 
kupić sobie do domu i pogłębić 
temat. 

- Prostota i naturalność to 
chyba jedne z podstawowych 
cech charakteryzujących 
oryginalne pomoce Mon-
tessori?

- Tak, zdecydowanie. Jak 
tylko się da, unikamy pla-
stiku i sztucznych materia-
łów. Większość pomocy jest 
wykonanych z naturalnych 
elementów - drewno, szkło, 
porcelana...

- Szkło?
- Jak najbardziej. Dzieci 

stają się o wiele uważniejsze, 
kiedy wiedzą, że coś jest praw-
dziwe, delikatne, wymaga 
ostrożności. Wbrew pozorom 
nie wyrzucamy sterty potłu-
czonych naczyń każdego tygo-
dnia. Powiedziałabym nawet, 
że ku naszemu zaskoczeniu 

stłuczenie czegoś zdarza się 
niezwykle rzadko.

- Rodzice raczej rzadko 
dają dzieciom takie rzeczy 
do zabawy.

- Może dlatego jest to tak 
interesujące i przyciąga ich 
uwagę (śmiech). A jak coś 
przyciąga uwagę, to już po-
łowa sukcesu za nami. Dzieci 
lubią wyzwania. Przeniesienie 
czegoś szklanego, zapalenie 
świecy, przelanie wody tak, 
by jej nie rozlać, lub ryżu, 
by nie rozsypać. Można by 
wymieniać wiele takich inte-
resujących elementów. Przy 
okazji wymaga to ważności 
i naturalnie wycisza grupę, 
dzięki czemu dzieciom jeszcze 
łatwiej jest się skoncentrować 
na swoich czynnościach.

- A co, jeśli jednak coś się 
rozbije, wysypie lub wyleje?

- To wspaniale! Tylko na to 
czekamy, aby powiedzieć „nic 
się nie stało, wystarczy po-
sprzątać”. Jako dorośli często 
się gdzieś spieszymy i kiedy 
coś się rozleje lub wysypie, 
najczęściej w najmniej ocze-
kiwanym momencie, to się 
stresujemy i wszystko sami 
sprzątamy, zamiast pozwolić 
zrobić to dzieciom. Później 
zastanawiamy się, dlaczego 
dzieci robią tyle bałaganu i nie 
sprzątają po sobie, a często jest 
to po prostu efekt tego, że to 
my je wyręczamy. U nas w sa-
lach są specjalne kąciki, gdzie 
znajdują się przygotowane dla 
dzieci zestawy serwetek, ście-
reczek oraz miotełek. Dzieci 
mogą z nich korzystać, kiedy 
tylko coś się im wyleje lub 
wysypie. Oczywiście na po-
czątku pokazujemy im, jak to 
zrobić. Później potrafi ą zrobić 
to same. Co najważniejsze, 
sprawia im to radość, bo czu-
ją się bardziej samodzielne 
i dorosłe. Starsze, bardziej do-
świadczone dzieci chętnie też 
pomagają młodszym. Działa 
to trochę tak jak w rodzinie, 
gdzie rodzeństwo pomaga 
sobie i edukuje się wzajemnie. 
Młodsze uczą się od starszych, 
a starsze rozwijają w sobie 
poczucie odpowiedzialności 
za innych, mogą wykazać się 
opiekuńczością, empatią i po-
chwalić tym, co już potrafi ą 
zrobić. Duma z bycia starszym 
jeszcze bardziej ich napędza do 
nauki kolejnych rzeczy. To tacy 
mali pomocnicy-nauczyciele, 
którzy uczą się ucząc innych.

- Niewątpliwie wchodząc 
do sali da się zauważyć, że 

wygląda to zupełnie inaczej 
niż w większości przedszko-
li. Widać, że otoczenie jest 
specjalnie przygotowane. 
Dlaczego na półkach nie ma 
zwykłych zabawek takich 
jak kolorowe samochody, 
lalki, klocki?

- Nie są potrzebne, a nawet 
byłyby rozpraszające. W obec-
nych czasach mamy do czy-
nienia często z przebodźcowa-
niem dzieci. Kolorowe, grające 
i jeżdżące zabawki, telewizor, 
komputer, szum za oknem, 
a później zastanawiamy się, 
dlaczego nasze dzieci stają się 
marudne, rozdrażnione, nie po-
trafi ą się skoncentrować. Cza-
sem problemem jest po prostu 
za duża ilość bodźców, które 
ich otaczają. My staramy się 
stworzyć miejsce, gdzie dzieci 
mogą od tego na chwilę odpo-
cząć, wyciszyć się, uspokoić, 
poczuć bezpiecznie. Podczas 
zajęć własnych mogą pójść za 
swoimi potrzebami i wybrać 
to, co aktualnie ich interesuje 
oraz w ciszy skoncentrować 
się na danej czynności. Dzie-
ci lepiej pochłaniają wiedzę, 
kiedy nic ich nie rozprasza 
dookoła, kiedy wokół panuje 
porządek i harmonia. Dbamy 
o to, aby wszystko było uło-
żone na półkach, pomoce są 
trwałe, estetyczne, kolory sto-
nowane. To otoczenie bardzo 
pomaga. Zamiast uspokajać 
dzieci, uspakajamy otoczenie, 
a ono wpływa na nie w kojący 
sposób. To tak, jak mielibyśmy 
nauczyć się do ważnego eg-
zaminu. Gdzie byśmy poszli? 
Do biblioteki czy do wesołego 
miasteczka? Są takie miejsca 
jak galerie, muzea, laboratoria, 
gdzie naturalnie ściszamy głos, 
zwalniamy. Tak samo działa na 
dzieci przestrzeń w naszej sali. 
Prostota jest teraz dzieciom 
bardzo potrzebna, szczegól-
nie w procesie wychowania 
i edukacji.

- Czy jest miejsce na za-
bawę?

- Oczywiście, że tak. Natu-
ralną potrzebą dziecka jest też 
potrzeba ruchu, wybiegania 
się. Kwestia zachowania rów-
nowagi między skupieniem 
i koncentracją, a swobodną 
zabawą. Mamy w naszym 
przedszkolu olbrzymi plac 
zabaw, boisko do piłki nożnej, 
dwie piaskownice. Na wiosnę 
planujemy zrobienie tak zwa-
nej kuchni błotnej oraz ogrodu 
z grządkami, gdzie dzieci będą 
mogły same siać i opiekować 
się kwiatami, a może nawet 
warzywami. Chyba nie ma nic 
smaczniejszego niż samodziel-
nie wyhodowana marchewka. 
Na razie opiekujemy się rośli-
nami w naszej sali. Na parape-
cie stoją sadzonki pomidorów. 
Jeśli dotrwają do wiosny, na 
pewno je zasadzimy. 

- Atutem przedszkola jest 
również sala gimnastyczna, 
o jakiej większość przed-
szkoli może tylko pomarzyć.

- Nasze przedszkole mieści 
się w budynku dawnej szkoły 
i dlatego możemy się cieszyć 
tą wspaniałą przestrzenią. Od-

bywają się tu imprezy przed-
szkolne, zabawy oraz zajęcia 
dodatkowe takie jak warsztaty 
gry na bębnach, tańce czy bar-
dzo lubiane przez dzieci gry 
i zabawy sportowe. W zimie 
sala jest niezastąpiona. Często 
popołudniami z niej korzysta-
my. Dzieci mogą się wybie-
gać, chodzić po drabinkach, 
czy skorzystać z magicznego 
dywanu.

- Magiczny dywan? Brzmi 
interesująco.

- To taka interaktywna pod-
łoga. Obraz, który wyświe-
tlany jest przy pomocy rzut-
nika, daje efekt wirtualnego 
dywanu, na którym dzieci 
mogą wykonywać różne za-
dania, grać, bawić się i uczyć. 
Czasami korzystamy z niego 
podczas zajęć dydaktycznych, 
a czasami popołudniami, kiedy 
dzieci już są zmęczone pozwa-
lamy im na swobodną zabawę 
na nim.

- Kiedy jest czas na za-
bawę?

- Popołudniami lub czasem 
w ciągu dnia dajemy dzieciom 
czas na zabawę swobodną. 
Wyraźnie oddzielamy go od 
czasu zajęć własnych i kręgów, 
podczas których realizuje-
my podstawę programową 
i organizujemy zajęcia dy-
daktyczne. Jesteśmy obecnie 
w etapie przejściowym, nie 
jesteśmy jeszcze placówką 
montessoriańską, ale do tego 
dążymy, wciąż się szkolimy, 
gromadzimy potrzebne pomo-
ce, dostosowujemy sale. Jest to 
proces, który musi potrwać, cel 
do którego dążymy. Widzimy, 
że naprawdę warto i z każdym 
miesiącem jesteśmy coraz bli-
żej. Najważniejszym miejscem 
zabaw są właśnie plac zabaw 
lub sala gimnastyczna. Tam 
dzieci w ciągu dnia i popołu-
dniami mogą zaspokoić potrze-
bę ruchu, dynamicznie rozwijać 
motorykę dużą i umiejętność 
zabawy z innymi.

- Podejście nauczyciela 
w przedszkolu Montessori 
różni się od tego, które spoty-
kamy w innych placówkach. 
Czym wyróżnia się taki na-
uczyciel?

- Posiada umiejętność ob-
serwacji dzieci i ich potrzeb. 
Próbuje zrozumieć, czego 
potrzebują na danym etapie 
rozwoju. Wspiera i stwarza 
odpowiednie warunki, by 
mogły samodzielnie uczyć się 
eksplorując przyjazną im prze-
strzeń. Naszym zadaniem jest 
stworzenie bazy do dalszej na-
uki i rozwoju, uczyć jak uczyć 
się samodzielnie, ukazać że 
świat jest ciekawym miej-
scem, że obowiązują pewne 
zasady związane z wolnością 
innych. Najważniejsi w etapie 
wychowania są jednak zawsze 
rodzice, dlatego staramy się 
im pomóc, jeśli zachodzi taka 
potrzeba, lepiej zrozumieć 
swoje dzieci i wskazać to, 
co najistotniejsze. Sukcesem 
jest, kiedy dziecko przestaje 
potrzebować naszej nieustan-
nej pomocy, lecz staje się 
samodzielne.

JAK WYCHOWYWAĆ PODĄŻAJĄC ZA DZIECKIEM 
- prostota i samokształcenie w duchu Montessori.

Rozmowa z kadrą Przedszkola Kredka w Oławie

Kredka KredkaKredka
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W PRACY Z DZIEĆMI STAWIAMY NA:

► Wspieranie spontaniczności i twórczości dzieci stwa-
rzając im takie warunki aby mogły uczyć się same z siebie 
bez konieczności stosowania przymusu.
► Dzieci mają swobodny wybór, czym będą zajmować 
się, a nauczyciel im w tym asystuje. W ramach danego 
środowiska dziecko dokonuje wyboru przedmiotu działań, 
stopnia trudności, tempa i czasu uczenia się. 
► Praca dzieci przebiega w warunkach harmonii i spokoju.
► Meble i sprzęty są na wysokości dzieci, przestrzeń jest 
zorganizowana, a sala podzielona na strefy, gdzie dziecko 
rozwija swoje umiejętności i wiedzę.
► Nie ma zabawek, jakie spotyka się w tradycyjnych 
przedszkolach. Dzieci mają za to do dyspozycji specjalnie 

dla nich przygotowane przedmioty użytku codziennego 
oraz materiały rozwojowe dostępne w poszczególnych 
strefach. Każdy przedmiot (poza naczyniami) jest tylko 
w jednym egzemplarzu. 
► W przedszkolu uczymy samodzielności, dzieci sa-
modzielnie nakrywają do stołu, przygotowują posiłek 
i sprzątają po nim.
► Stosujemy model komunikacji NVC (Nonviolent Com-
munication). Porozumienie bez przemocy. Jest to pozba-
wioną agresji komunikacja z innymi nazywana językiem 
serca lub językiem empatii. 
► Realizujemy podstawę programową wychowania 
przedszkolnego wykorzystując pomoce zaprojektowane 
przez twórczynię metody Marię Montessori oraz specjalnie 
przygotowane materiały przez nauczycieli.

► W ciągu dnia dzieci spędzają dużo czasu w ogrodzie 
przedszkolnym. W tym roku przyszedł czas na stworzenie 
własnego ogródka. Dzieci zasadzą warzywa i owoce, które 
będą mogły później pielęgnować. 
► W przedszkolu dziecko ma swobodę w zarządzaniu 
swoim czasem pracy, może samodzielnie wybrać to, nad 
czym będzie pracowało, w którym momencie podejmie 
działanie, ile czasu chce poświęcić danej czynności. Od 
niego zależy, czy chce działać samodzielnie czy w grupie. 
Mimo dużej swobody nie ma jednak samowolki - wszystko 
realizowane jest według obowiązującego porządku i wy-
tycznych ustalanych przez nauczycieli.

(TEKST SPONSOROWANY)

Nasze przedszkole oferuje spójny model wychowania 
i edukacji dzieci oparty na pedagogice 

Marii Montessori. 
Ten rok jest rokiem szczególnym w naszej pracy, 

to rok nowych wyzwań i zmian dla nas wszystkich. 
Kadra przedszkola szkolona jest w zakresie pracy 

metodą Marii Montessori. To dużo pracy, pracy nad 
sobą, poznawania potrzeb dzieci podczas naturalnego 

procesu przyswajania przez nich wiedzy. 
Pod kierownictwem specjalnie przygotowanego 

nauczyciela całościowy program nauczania pozwala 
dzieciom doświadczać radości z uczenia się. 

Nauczyciel razem z dzieckiem tworzą relację opartą na 
zaufaniu i szacunku. 
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Z Hajnówki DO Jelcza

Rok 1961 Autobus z Jelcza przyjechał do Hajnówki po byłych uczniów Zasadniczej Szkoły Zawodowej a już pracowników Jelczańskich Zakładów 
Samochodowych

„Ocalić od zapomnienia” - historia Oławy lat 60. i 70. ubiegłego wieku na podstawie zdjęć i wspomnień Lesława Mazura

W roku 2020 w „Gazecie 
Powiatowej „ ukazywał się 
cykl moich artykułów z okazji 
75-lecia przybycia pierwszych 
mieszkańców polskich do 
Oławy po wojnie. Tym razem 
chciałbym przybliżyć losy 
mieszkańców, którzy przy-
byli do pracy do Jelczańskich 
Zakładów Samochodowych, 
powstałych w 1953 roku, 
i zamieszkali w Oławie

W Jelczu pracowało w la-
tach sześćdziesiątych ubiegłe-
go wieku ponad 6000 pracow-
ników. Mieszkali w odległości 
do kilkudziesięciu kilometrów 
od Jelcza i byli co dnia do-
ważeni do pracy autobusami 
zakładowymi.

W Oławie, według ówcze-
snych szacunków, mieszkało 
50% pracowników Jelcza. 
Niektóre źródła szacowały, 
że w Oławie mieszka 4000 
pracowników z Jelczańskich 
Zakładów Samochodowych. 
Wtedy mówiło się że Oława 
będzie 50-tysięcznym mia-
stem. Spółdzielnia Mieszka-
niowa Odra powstała dlatego, 
żeby zapewnić mieszkania 
pracownikom Jelcza. Aby 
dowieść pracowników do Jel-
cza do pracy na trzy zmiany 
potrzebnych było kilkadziesiąt 
autobusów - część z nich cią-
gnęła przyczepy do transportu 
pasażerów. Autobusy te miały 
w całym mieście przystanki, 
skąd zabierały godzinę wcze-
śnie pasażerów, przypisanych 
do odpowiedniego autobusu. 
Można sobie wyobrazić, że na 
każdym placu, na każdej bocz-
nej ulicy w Oławie parkowało 
wiele autobusów. Pamiętam, 
że wiele skarg na hałas było 
np. ze strony mieszkańców ul. 
Kasprowicza, gdzie na całej 
długości ulicy parkowały au-
tobusy i o piątej rano kierowcy 
odpalali „ogórki”, a one wcale 
nie były ciche. 

Na początku lat 70. był taki 
okres, że fachowcy z całego 
kraju zatrudniani byli w JZS 
- po podpisaniu odpowiednich 
umów otrzymywali na dogod-
nych warunkach mieszkanie 
w Oławie, po przepracowaniu 
zaledwie kilku miesięcy. Duża 
grupa pracowników mieszkała 
w Hotelu Robotniczym w Jel-
czu, który mieścił się blisko 
zakładów. Byli to pracownicy 
zwerbowani z całej Polski. 

Znam historię ludzi, którzy 
na początku lat 60. uczyli się 
w szkole zawodowej w Haj-
nówce koło Białegostoku, 
a więc około 600 km od Jelcza! 
Tam też dotarli werbowni-
cy Jelcza, którzy podpisali 
z uczniami III klasy umowę 
na staż i następnie o pracę. 
Wszystko odbywało się za zgo-
dą dyrekcji szkoły w Hajnów-
ce. W ten sposób na początku 
czerwca przyjechały do Jelcza 
dwa autobusy z około 100 
nowych pracowników zakła-
dów. Z opowiadań dawnych 
pracowników Jelcza wiem, 
że w ten sposób agitowano do 
pracy w Jelczu pracowników 
z całej Polski. Opowiadał 

mi syn pewnego pana, który 
pracował w kadrach JZS i do 
jego obowiązków należało 
angażowanie pracowników 
z okolic Łodzi i Sieradza oraz 
innych miast centralnej Polski. 

Jelczańskie Zakłady Samo-
chodowe miały duży wpływ 
na rozwój Oławy. Tu odbywały 
się pochody pierwszomajowe, 
w których uczestniczyli pra-
cownicy Jelcza. W czasie tych 
pochodów prezentowano sa-
mochody produkowano w JZS. 

Prezentowano produkcję z za-
kładów również podczas Dni 
Oławy na Miasteczku Ruchu 
Drogowego za amfiteatrem. 
Rozwój Oławy zatrzymał się 
w 1975, gdy powstały powiaty 
i całe budownictwo mieszka-
niowe przeniesiono do Jelcza. 

Jelczańskie Zakłady Sa-
mochodowe w 2008 ogłosiły 
roku upadłość. Dziś byli pra-
cownicy Jelcza, mieszkający 
w Oławie, który przyjechali 
do pracy w JZS, są już daw-

no na emeryturze, czują się 
mieszkańcami Oławy. Często 
chodzą na spacery do naszego 
pięknego parku i martwi ich to, 
że tak dużo drzew się wycina, 
a w to miejsce nie nasadza się 
nowych. Drzewa rosną wolno 
i stąd apel do zarządcy parku, 
aby nasadzać na bieżąco nowe 
drzewa i pozostawić piękny 
park następnym pokoleniom.

LESŁAW MAZUR

Umowa na roczny Staż zawarta 16-05-1961 przez Ucznia Zasadniczej Szkoły w Hajnówce

Orkiestra jelczańska naprzeciw wejścia do budynku poczty. Ciekawostką tego zdjęcia jest to, że za orkiestrą widzimy budynek mieszkalny, 
który stał na terenie tzw. ogrodnictwa. Dziś ten budynek nie istnieje. Dalej jest duży budynek przy ul. 3 Maja, wówczas były tam koszary armii 
sowieckiej, a dziś jest to budynek mieszkalny. W miejscu budynku „na terenie ogrodnictwa” od 1968 roku stoi budynek z popularnie zwanym 
„deptakiem” ze sklepami na parterze

Autobus Z JZS - słynny „ogórek” na pochodzie pierwszomajowym w Oławie

OCALIĆ OD ZAPOMNIENIA 
Od dłuższego czasu namawiam mieszkańców Oławy, aby prze-
kazywali swoje zdjęcia i dokumenty z początków zamieszkania 
w Oławie do Biblioteki Publicznej w Oławie lub do Izby Muzealnej 
Ziemi Oławskiej w rynku, w ratuszu. Tam zostaną skopiowane 
i jeżeli będzie taka wola, zostaną zwrócone właścicielowi. Zdjęcia 
i dokumenty zostaną opisane i będą tworzyć naszą współczesną 
historię Oławy miasta. Bardzo często jest tak, że rodzina nie ma po-
mysłu, co zrobić ze zdjęciami i jakimiś dokumentami po dziadkach 
- najpierw leżą w pudełku w piwnicy, aż w końcu zostają wyrzucone 
na śmietnik i giną bezpowrotnie. Jeżeli ktoś chce przekazać swoje 
zdjęcia, dokumenty, a z różnych powodów sam nie może dostar-
czyć do biblioteki, można zadzwonić pod biblioteczny numer 71 
301 07 42 i pracownicy zgłoszą się, by odebrać te pamiątki, które 
dzięki temu uda się zachować dla następnych pokoleń.
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Rok 1961 - Autobus z Jelcza przyjechał do Hajnówki po byłych uczniów Zasadniczej Szkoły Zawodowej, a wtedy już pracowników Jelczańskich Zakładów 
Samochodowych

Autobusy wożące pracowników do JZS stały na każdym wolnym placu 
w Oławie. Na zdjęciu, które zrobiłem w 1968 roku, widzimy je po prawej 
stronie ul. B. Chrobrego. Ciekawostką jest to, że w miejscu dużego 
budynku za autobusami stoi dziś Dom Handlowy „Kwadraciak”

Orkiestra jelczańska naprzeciw wejścia do budynku poczty. Ciekawostką tego zdjęcia jest to, że za orkiestrą widzimy budynek mieszkalny, 
który stał na terenie tzw. ogrodnictwa. Dziś ten budynek nie istnieje. Dalej jest duży budynek przy ul. 3 Maja, wówczas były tam koszary armii 
sowieckiej, a dziś jest to budynek mieszkalny. W miejscu budynku „na terenie ogrodnictwa” od 1968 roku stoi budynek z popularnie zwanym 
„deptakiem” ze sklepami na parterze

Autobus Z JZS - słynny „ogórek” na pochodzie pierwszomajowym w Oławie

Przed trybuną grupa pracowników Dolnośląskich Zakładów Tworzyw Sztucznych

Zdjęcie pokazuje to samo miejsce, ale rok później, grupa pracowników Dolnośląskich Zakładów Tworzyw 
Sztucznych niesie ten sam napis, nawet dziecko przed emblematem jest to samo, tylko starsze o rok

Delegacja pracowników Jelcza w czasie pochodu pierwszomajowego w Oławie. Ciekawostką tego zdjęcia jest 
drugi plan - po prawej stronie, w głębi, widzimy duży budynek mieszkalny. Na parterze był sklep spożywczy, 
popularnie nazwany „u Dziurki”. Po prawej stronie tego budynku była stacja paliwowa

Prezentuje się modelarnia. Może ktoś z czytelników wie jaka?

Trybuna stała wtedy koło wejścia do Poczty Głównej
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Wójcice 
Kobiety kobietom 
i charytatywnie 

Już ponad tysiąc 
tulipanów uszyły panie 
z Koła Gospodyń Wielskich 
w Wójcicach, by pomóc 
w zbiórce pieniędzy na 
leczenie Marty. Lista 
zamówień ciągle jednak 
rośnie, bo - jak się 
okazuje - ręcznie zrobiony 
tulipan to świetny prezent 
na Dzień Kobiet

Rok temu po rozmowach 
z  tatą chorej na białaczkę 
Marty Zakowicz, która przez 
wiele lata mieszkała w Wój-
cicach i tu chodziła do szkoły, 
panie z lokalnego Koła Go-
spodyń Wiejskich uznały, że 
pomogą w zbiórce pieniędzy 
na leczenie dziewczynki. 

Ponieważ zbliża się Dzień 
Kobiet, chciały też uczcić 
swoje święto. Zorganizowały 
więc spotkanie pod hasłem 
„Kobiety kobietom” połą-
czone ze zbiórką do puszek 
na leczenie małej kobietki.   
- Mija rok, a temat wciąż 

jest aktualny, przy czym 
potrzeba pomocy jeszcze 
większa, a  ze względu na 
pandemię i  związane z  nią 
ograniczenia, możliwości 
organizacji zbiórki pienię-
dzy są ograniczone - mówi 
Agnieszka Piec-Rygielska, 
szefowa KGW w Wójci-
cach. - Tak jak poprzednio 
i  tym razem nie mogłyśmy 
jednak pozostać obojętne. 
Nikt jednak nie przypusz-
czał, że nasze tulipany będą 
się cieszyć aż tak dużym 
zainteresowaniem. 

�� Hurtowe  
zamówienia 

Podobnie jak w roku minio-
nym i tym razem dziewczyny 
z KGW uznały, że fajnie by 
było połączyć akcję chary-
tatywną ze świętem kobiet. 
Tak urodził się pomysł szy-
cia kwitów, które można by 
wręczać paniom z okazji ich 
święta, a przy okazji wesprzeć 
zbiórkę pieniędzy na leczenie 
Marty. - Zależało nam, by to 
był symbol kobiecości, stąd 
pomysł na kwiatek - tłumaczy 
Agnieszka. - Mamy też wio-
snę, więc czemu nie kojarzący 
się z  nią tulipan? Ponieważ 
kiedyś w internecie widziałam 
takie ręcznie szyte kwiaty, 
podzieliłam się pomysłem 
z  dziewczynami, bo pomysł 

to nie wszystko, później trzeba 
go zrealizować. Uznały, że 
„możemy spróbować”. Oka-
zało się też, że Asia już kiedyś 
szyła takie tulipany i ma nawet 
odpowiednie szablony. I  tak 
się zaczęło. 
Początkowo dziewczyny 

nie były przekonane do pomy-
słu. Niektóre - jak przyznają 
- nawet zastanawiały się, kto 
to kupi, dlatego uszyły tylko 
około stu tulipanów. Najpierw 
wystawiły kilka na sprzedaż 
podczas kiermaszu, który zor-
ganizowano w Wójcicach 13 
lutego na rzecz Marty, a kilka 
dni później pod hasłem „Tuli-
pany dla Marty” wystawiły na 
sprzedaż na swoim profilu FB 
„Koło Gospodyń Wiejskich 
w Wójcicach”, zachęcając 
do zakupu ręcznie robionych 
tulipanów jako idealnego pre-
zentu na Dzień Kobiet, który 

pomoże w zbiórce pieniędzy, 
ponieważ cały koszt ze sprze-
daży kwiatów trafi na ten cel. 
Dziewczyny dodały, że jeżeli 
ktoś ma ochotę, może zamó-
wić większą liczbę kwiatów, 
a one go uszyją. I stało się...
Już po dwóch dniach akcja 

tak się rozrosła, że liczba 
zamówień na tulipany prze-
szła najśmielsze oczekiwania 
autorek. Do wtorku 2 marca 
sprzedano już 920 tulipanów, 
a  zamówionych było jeszcze 
ponad 600, przy czym termin 

składania zamówień mijał 5 
marca. Do akcji przyłączyli 
się pracownicy firm z  okoli-
cy, w  tym z Autoliv - który 
zamówił 170 kwiatów, czy 
Elica - ponad 340. Zamówie-
nia złożyli też znajomi dziew-
czyn mieszkający za grani-
cą, między innymi w Belgii 
i Niemczech, którzy poprosili 
o 80 kwiatów, ale - jak dodają 
dziewczyny - zapłacili za nie 

Tysiące tulipanów dla Marty
Panie z Koła Gospodyń Wiejskich w Wójcicach od kilku tygodni szyją tulipany dla Marty. Akcja już przyniosła dochód ponad 10 tys. zł, a to nie koniec

Drobne elementy trzeba zszyć ręcznie Każdy kwiatek musi być elegancko zapakowany
Trzeba też przyczepić handlową metkę, którą ktoś musi wcześniej 
ręcznie przygotować

>>
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dużo więcej niż symboliczne 
10 zł za sztukę. Wśród za-
mawiających były też przed-
szkola, szkoły, Urząd Miasta 
i Gminy Jelcz-Laskowice, 
w tym burmistrzowie i radni, 
oraz wiele różnych instytucji. 

- To miłe i bardzo budujące, 
edukacyjne, zwłaszcza gdy 
przyłączają się dzieci - mó-
wią dziewczyny i przyznają, 
że dla nich takie akcje też 
mają podwójne znaczenie. 
Nie tylko pozwalają pomóc, 
ale też mobilizują i zachęcają 
do działania, co ma ogromne 
znaczenie, zwłaszcza w dzi-
siejszych czasach, gdy pan-
demia tak bardzo wszystko 
ogranicza. 

Ponieważ zamówień jest 
dużo, a czas goni, od kilku 
tygodni ponad 20 pań prężnie 
działających w kole na szy-
ciu tulipanów spędza prawie 
każdą wolną chwilę. Robią 
to głównie w domach. Co 
więcej, często angażują też 
innych członków rodziny - 
córki, mamy, a nawet babcie. 
Wśród mocno zaangażowa-
nych w akcję jest np. 86-letnia 
Józefa Kłodzińska, która choć 
nie należy do KGW, mimo 
wieku i problemów zdrowot-
nych, uszyła już ponad 600 
listków, które są elementami 
każdego kwiatka. - Maszyna 
do szycia to moje życie - 
mówi z uśmiechem pani Jó-
zefa. - Zaczęłam szyć w piątej 
klasie szkoły podstawowej 
i chociaż robiłam to prze lata 
dla różnych ludzi i na różne 

okazje, to nadal bardzo lubię. 
Córka jest w Kole Gospodyń 
Wiejskich. Ona powiedziała 
mi, że organizują taką akcję, 
szyją kwiatki i zapytała, czy 
zgodziłabym się pomóc, bo 
brakuje maszyn do szycia. 
A że ja mam w domu starą do-
brą maszynę i lubię pracować, 
chciałam pomóc, więc się 
zgodziłam. Poza tym to żadne 
szycie. Kiedyś szyłam dla koła 
gospodyń całe stroje, sukienki 
komunijne, okolicznościowe, 
ornaty do kościoła i wiele 
innych rzeczy. To dopiero 
było szycie. 

  Bo im się chce 
Obecne KGW w Wójcicach 

to młoda organizacja. Po-

wstała około dwóch lat temu. 
Należą do niego 43 panie 
w wieku od 26 do ponad 80 
lat. Są też honorowe członki-
nie, czyli mieszkanki Wójcic, 
które zakładały pierwsze koło 
w latach 70., a teraz wspiera-
ją młode gospodynie, które 
reaktywowały KGW, bo - jak 
mówią - brakowało im bodźca 
do integracji lokalnej społecz-
ności. A że lubią pomagać, 
udzielać się i spędzać razem 
czas , uznały, że trzeba to 
sformalizować. Tak powstało 
nowe koło, wokół którego 
tak naprawdę zrzesza się cała 
miejscowość. - Pandemia 
bardzo nam ograniczyła moż-
liwości działania, nim jeszcze 
na dobre rozwinęłyśmy skrzy-
deł, ale cierpliwie czekamy 
i wierzymy, że to w końcu 
minie i będziemy się mogły 
w pełni realizować - mówią. 
Chcą się też rozwijać, jeź-
dzić na szkolenia, warsztaty, 
poznawać okolicę. Obecnie 
szefową KGW jest Agniesz-
ka Piec-Rygielka, która - jak 
mówią koleżanki - ma w sobie 
ogromną energię, głowę pełną 
pomysłów i nie wyobrażają 
sobie, że ktoś inny mógłby 
im szefować. Ona zaś mówi 
wprost: - Nic bym nie zrobiła, 
gdyby nie ta wspaniała grupa 
energicznych kobiet, zawsze 
pozytywnie i z entuzjazmem 
nastawionych do wszystkich 
inicjatyw. 

                *        
Do 2 marca ze sprzeda-

ży samych tulipanów KGW 
w Wójcicach wpłaciło na le-
czenie Marty ponad 10 tys. zł. 
Wcześniej zasiliły też zbiórkę 
kwotą 3 800 zł ze sprzedaży 
tradycyjnych i własnoręcznie 
upieczonych smakołyków na 
tłusty czwartek - panie upiekły 

wtedy i przekazały zama-
wiającym 600 pączków, 700 
chrustów i prawie 500 oponek.   

Z ostatniej chwili 
Dzień po naszym spotkaniu 

z paniami dalsza produkcja 
tulipanów stanęła pod zna-
kiem zapytania. Zepsuły się 
dwie maszyny do szycia, bez 
których dalsza produkcja tu-
lipanów była praktycznie nie-
możliwe, a na pewno nie w tak 
szybkim tempie, by nowo 
zamawiane kwiaty dotarły do 
klientów na czas. W tej sytu-

acji panie uznały, że muszą 
zakończyć przyjmowanie za-
mówień i ogłosiły to na swoim 
profilu FB. Chwilę po tym 
dwóch radnych Rady Miej-
skiej w Jelczu-Laskowicach, 
Tomasz Rygielski i Łukasz 
Dudkowski, poinformowali, 
że kupią i przekażą paniom 
nową maszynę do szycia, by 
mogły kontynuować dzieło. 
Brawo!

TEKST I FOT. 
WIOLETTA KAMIŃSKA 
wkaminska@gazeta.olawa.pl

Pani Józefa uszyła już ponad 600 listków!

Aby praca szła sprawnie, podzielona jest na role i każda pani ma swoje 
zadanie

>>
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POWIAT 
Charytatywnie 

To był kolejny weekend 
pełen dobroci. Zbiórka 
Marty Zakowicz została 
zasilona pokaźną kwotą. 
Podsumowujemy ostatnie 
działania

Największą imprezę zorga-
nizowano w oławskim Rynku. 
To efekt współpracy Heroicz-
nej Ekipy Lokalnej Pomocy, 
Urzędu Miejskiego, Stowarzy-
szenia Ludzi Aktywnych „Bie-
gnij Oławo”. Organizatorów 
wspierali także motocykliści 
z MRM MC Poland, Studio 
Reklamy Wena oraz grupa 
Chorągiew Piastów Śląskich. 

Działo się sporo! Był bieg 
wokół ratusza wspak, w któ-
rym mógł uczestniczyć każdy, 
bez względu na wiek i kon-
dycję. To pierwsza impreza 
biegowa po przebudowie Ryn-
ku. Wzięło w niej udział 160 
mieszkańców, którzy obiegli 
ratusz 621 razy, co dało łącznie 
124,2 km. 

Sport był jednak tylko 
częścią tego wszystkiego, 
co czekało na mieszkańców. 
A mogli oni kupić przepyszne 
ciasta, pierogi, upiec kiełbaskę 
na ognisku, zjeść pajdę ze 
smalcem, ziemniaki z par-
nika z masłem czosnkowym 
oraz napić się gorącej kawy 
i herbaty. Ponadto przy grillu 
czuwał Tomasz Łękawski, 
który przygotowywał burgery. 
Co najważniejsze - sprzedało 
się wszystko! Do Rynku przy-
szły tłumy, więc już po kilku 
godzinach brakowało niektó-
rych produktów. Mieszkańcy 
powiatu wykupili ponad 200 
blach ciast, 1800 pierogów, 
20 kilogramów kiełbasy, 100 
burgerów i 15 litrów kawy. 

Dzięki „Wenie” można było 
oglądać zabytkowe samo-
chody. Członkowie grupy 
Chorągiew Piastów Śląskich 
dali się poznać jako niezwy-
kle skuteczni wolontariusze, 
którzy w średniowiecznych 
strojach spacerowali z pusz-
kami i bardzo sprawnie budzili 
hojność oławian. 

Była też możliwość wejścia 
na ratuszową wieżę oraz wzię-
cia udziału w loterii fantowej, 
w trakcie której do wygrania 
były m.in. rower, kuchenka 
mikrofalowa i odkurzacz. 

W sumie udało się zebrać 
45 423,69 zł w trakcie samej 
imprezy. Do tego trzeba do-
liczyć 11 832 zł z licytacji 
sygnowanych przez HELP. 

Razem daje to więc sumę 
57 255,69 zł! 

  Marcinkowice 
też dały radę

W weekend dla Marty zor-
ganizowano także kolejny 
kiermasz w Marcinkowicach. 
Na stronie sołectwa czytamy: - 
Wprawdzie mamy Wielki Post, 
ale miny u nas tęgie i radosne, 
bo po raz kolejny pokazaliśmy 
siłę zjednoczonych serc dla 
Marty Zakowicz! Podczas 
drugiego kiermaszu charyta-
tywnego „Marcinkowice dla 
Marty” zebraliśmy 12 120 zł! 
Jak zwykle kochani nie za-
wiedliście i przybyliście do 

SoLufki nie tylko z samych 
Marcinkowic, ale także z oko-
licznych miejscowości, czym 
pokazaliście, że dobro nie ma 
granic. Znany alzacki teolog 
i laureat Pokojowej Nagrody 
Nobla Albert Schweitzer twier-
dził, że to, co możemy uczy-
nić, jest tylko maleńką kroplą 
w ogromie oceanu, ale właśnie 
jest tym, co nadaje znaczenie 
naszemu życiu. Każdy z nas 
wczoraj dołożył swoją małą 
kroplę, która nie tylko nadaje 
znaczenie naszemu życiu, ale 
przede wszystkim ratuje życie. 
Bardzo Wam za to dziękuję! 
Za każdą rzecz, jaką daliście 
na kiermasz, i każdą złotówkę, 
jaką przeznaczyliście na rato-
wanie Marty. 

  Po życie marsz! 

W Wójcicach odbywała się 
za to akcja „Kijki dla Marty”. 
10 uczestników marszu zebra-
ło 220 zł i już planują kolejne 
spacery! 6 marca o 9.00 spo-
tkają się przy ścieżce obok 
skrzyżowania ul. Głównej 
i Leśnej. Wpisowe 10 zł, ale 
można dać zdecydowanie 
więcej! Prosimy o zdecydo-
wanie więcej, Marta ma do 
uzbierania jeszcze 600 tys. zł!

  Redakcyjne licytacje 
Wielu z Was zapewne za-

uważyło, że czynnie włączyli-
śmy się w licytacje dla Marty. 

Na aukcje wystawialiśmy 
m.in. gazetową stronę do wy-
korzystania, pyszne ciasta, 
efektowne donuty i książki. 
Zwycięzcy są już znani. Dzię-
ki dużemu zaangażowaniu 
w licytacje na konto Marty 
trafi ło 2 690 zł! Dziękujemy 
za hojność! 

  Ciekawostka 
Jeśli dodamy wszystkie 

kwoty, które pojawiły się 
w tym artykule, wyjdzie nam, 
zbiórka Marty została zasilona 
kwotą 72 285,69 zł! A to wciąż 
nie koniec...

TEKST I FOT.: KAMIL TYSA 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Marta, to WSZYSTKO dla Ciebie!

Ekipa organizatorów
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Mieszkańcy chętnie uczestniczyli w loterii fantowejCzęścią imprezy był bieg wspak

Ciasta jak zwykle sprzedawały się świetnie Hitem były burgery Tomasza Łękawskiego

JAK POMÓC? 
* Pieniądze można wpłacić przez stronę Siepomaga.pl, zbiórka jest dostępna na hasło „Pomocy! Białaczka zabija! Marta ma już 
tylko jedną szansę, by żyć!”. Link bezpośredni: siepomaga.pl/zycie-marty 
* Na Facebooku trwają licytacje. Grupę licytacyjną można znaleźć wpisując „Licytacje dla Marty Zakowicz - terapia CAR-T”. 
Link bezpośredni: facebook.com/groups/598431987604549

Zwycięskie numery w loterii 
fantowej, które nie zostały 

zrealizowane podczas 
imprezy w Oławie. Nagrody 

można odebrać w „Edu-Point” 
przy ul. Strzelnej 1f w Oławie, 

w godz. 12:00-18:00.

247 - szklanki i patelnia
185 - szklanki do drinków
307 - głośnik przenośny
88 - patelnia
197 - blender
34 - czajnik elektryczny
151 - blender sportowy
161 - zestaw szklanek
36 - mikrofalówka
21 - zestaw „niespodzianka”
93 - patelnia oraz ręczniki
146 - voucher na rower 
o wartości 800zł
62 - odkurzacz
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OŁAWA 
Ważne! 

Znów będą pomagać, 
tym razem Klaudii, która 
choruje na ciężką wadę 
serca

- Pokazaliście, że potrafi-
cie słodko pomagać piekąc 
i kupując wypieki od innych 
dobrych duszyczek - mó-
wią wolontariusze Heroicz-
nej Ekipy Lokalnej Pomocy. 
- W najbliższą niedzielę 7 mar-
ca będzie kolejna okazja, żeby 
pomóc. Tym razem Klaudii, 
która choruje na ciężką wadę 
serca. To skromna, wspaniała 
dziewczyna, która potrzebuje 
naszego wsparcia. 

Gorąco zachęcają do wzięcia 
udziału w kiermaszu ciast jak 
i do pieczenia tych pyszności. 

Wypieki można dostarczyć 
w sobotę 6 marca. Gdzie? 

* Do Studia  Reklamy 
WENA, godz. 10.00 -13.00;

* Do świetlicy w Jaczkowi-
cach, godz. 15.00-17.00;

* Do Fundacji Ewy Nawo-
rol, przy ul. Kasztanowa 9 
w Jelczu-Laskowicach, godz. 
10.00-13.00. 

* 
W kwietniu Klaudia Stachów 

skończy 18 lat, jest uczennicą 
drugiej klasy Liceum Ogólno-
kształcącego nr 1 w Oławie, 
ale do szkoły nie chodzi od 
pierwszej klasy podstawówki, 
bo nie może. Jak wylicza jej 
mama Ewa, wśród innych 
uczniów była może cztery 
miesiące w ciągu dwunastu 
lat kształcenia. Tęskni za ró-
wieśnikami, spotkaniami, im-
prezami, za zwykłym życiem 
zdrowej nastolatki. Tymczasem 

od urodzenia żyje pod kloszem. 
Klaudia urodziła się z bardzo 
poważną wadą serca HLHS. 
To zespół niedoboru lewego 
serca. Żeby przeżyć, miała trzy 
operacje na otwartym sercu: 
w trzynastej dobie życia, gdy 
miała pół roku, oraz w wieku 
trzech lat. Wszystkie w Uni-
wersyteckim Szpitalu Dzie-

cięcym w Krakowie. Oprócz 
tego w swoim krótkim życiu 
przeszła pięć cewnikowań ser-
ca. - W zeszłym roku Klaudia 
była bardzo słaba, nie miała siły 
na nic, nikła w oczach - opo-
wiada jej mama. - Ostatecznie 
w maju wszczepiono jej jeszcze 
rozrusznik serca. Teraz jej stan 
jest stabilny, ale wciąż żyje 

w izolacji, z lepszymi i gorszy-
mi chwilami. 

Skutkiem choroby Klaudii 
jest między innymi enteropa-
tia, przejawiająca się utratą 
białka z organizmu. A to z ko-
lei przyniosło jeszcze jedną 
złą wiadomość. Nastolatka od 
września ma zdiagnozowaną 
zaawansowaną osteoporozę 
kości. Musi więc być pod stałą 
opieką całego sztabu dokto-
rów i profesorów: kardiologa, 
endokrynologa, immunologa, 
okulisty i dermatologa. Do tej 
pory, pomimo ciężkiej choroby 
córki, rodzice radzili sobie 
z problemami. 4 lata temu 
świat zawalił się im po raz 
kolejny, ponieważ jedyny do-
tychczasowy żywiciel rodziny, 
tata Klaudii, zachorował. Wal-
czy z sarkoidozą płuc o bardzo 
ciężkim przebiegu. Od dłuż-
szego czasu ma także objawy 
neurologiczne. Rodzina wy-
dała wszystkie oszczędności, 
łącznie ze sprzedażą samocho-
du. Nie ma już niczego, co by 
mogło sfi nansować leczenie 
Klaudii i pomóc choremu ojcu.

Dziewczyna potrzebuje dro-
gich leków, które są sprowa-
dzane z zagranicy.

  Jak pomóc? 
Pieniądze można wpłacać 
przez portal zrzutka.pl. 
Zbiórkę znajdziemy na hasło 
„Uzdrawiamy serce Klaudii” 
lub wpisując w przeglądarkę 
link bezpośredni: zrzutka.pl/
gbrajm

(KT)

Dzień KOBIET dla Klaudii

JELCZ-LASKOWICE 
Ważne 

Kolejne inicjatywy dla 
Marty Zakowicz

W sobotę 6 marca odbę-
dzie się „Marsz po zdrowie 
dla Marty”. Zbiórkę za-
planowano o godz. 15.00 

nad jelczańskim stawem. 
Organizatorzy planują wspól-
ny marsz piękną trasą biego-
wą. Wpisowe - 10 zł. 

* 
O 15.00 spod Centrum 

Sportu i Rekreacji ruszy ję-
zykowy spacer dla Marty. 
- Poszukujemy osób, które 
potrafią policzyć do trzech 
w języku angielskim - mówią 
organizatorzy z JW Academy 
i Translatora. - Każdy poziom 
znajomości języka jest mile 
widziany. Jeśli potrafi sz liczyć 
do trzech, to wystarczy, abyś 
w sobotę 6 marca o godz. 
15.00 dołączył lub dołączyła 
do nas na językowy spacer, 
podczas którego spotkasz 
wiele ciekawych osób, z któ-
rymi będziesz mieć ogromną 
przyjemność porozmawiać po 
angielsku lub o angielskim. 
Jeśli potrafi sz liczyć do trzech, 
po spacerze będziesz umiał co 
najmniej do dziesięciu!. Jeśli 
posługujesz się tym językiem 
biegle, gwarantujemy, że po-
ruszymy wiele ciekawych 
tematów. Wstęp - dowolna 
kwota do puszki.

(KT)

MARSZ PO ZDROWIE 
i językowy 
spacer

Doskonałe samopoczucie przez cały ty-
dzień. Wykorzystaj energię na załatwienie 
spraw, które do tej pory cię przerastały, 
zwłaszcza dotyczących serca. W przypły-
wie entuzjazmu nie zapomnij o bliskich, 
którzy oczekują twojej pomocy. Zdrowie 
w porządku, ale zadbaj o więcej ruchu na 
świeżym powietrzu.

(21.03-20.04)
BARAN

Twoja kariera zawodowa nabierze rozpę-
du. Długotrwałe starania przyniosą efekty. 
Możesz liczyć na poprawę finansów i nowe 
ekscytujące doświadczenia. Nie przejmuj 
się drobnostkami i rób swoje. Znacznie po-
prawią się relacje z rodziną, uświadomisz 
sobie, że są twoją ostoją. Zdrowie - dobre. 

(21.04-21.05)
BYK

Czeka cię poważna rozmowa dotycząca 
twojej zawodowej przyszłości. Zastanów 
się, do czego tak naprawdę dążysz, 
wyznaczenie celu to już połowa sukcesu. 
W miłości nadchodzą interesujące chwile, 
będziesz się dobrze bawić w towarzystwie 
ciekawych osób, ale ostatecznie musisz 
dokonać wyboru. Finanse i zdrowie bez 
zmian.

(22.05-21.06)

BLIŹNIĘTA

Końcówka tygodnia będzie spokojna. 
Odpocznij, wybierz się na długi spacer, 
naładuj akumulatory, bo od poniedziałku 
czeka cię intensywny okres. Zwłaszcza 
w sferze towarzyskiej, twoi przyjaciele 
nie pozwolą ci się nudzić. Spędzisz wiele 
miłych chwil i zawrzesz interesujące 
znajomości.

(22.06-22.07)

RAK

W twoim życiu zawodowym i uczuciowym 
będzie sporo zamieszania przez cały 
tydzień. Dobre chwile będą przeplatać się 
ze stresem. Twoje emocje będą wystawione 
na ciężką próbę. Spokój i rozsądek po-
zwolą bezpiecznie przejść przez wszystkie 
trudności. Dobrze się wysypiaj, to pomoże 
rozładować napięcie. 

(23.09-23.10)

WAGA

Powinieneś osiągnąć kompromis pomiędzy 
sprawami zawodowymi a uczuciem. Nie 
możesz żyć samą pracą. Nie odrzucaj za-
proszeń na spotkania towarzyskie. Chwile 
spędzone w gronie przyjaciół pozwolą 
zrelaksować się i naładować akumulatory. 
Nie będziesz narzekać na finanse. 

(24.10-22.11)

SKORPION

Możesz się cieszyć pomyślnym obrotem 
spraw uczuciowych i zawodowych. Stanie 
się to za sprawą twego uporu i zdecydowa-
nia, a także z niewielką pomocą przyjaciół 
i rodziny. Niespodzianka w weekend 
sprawi wiele radości. Optymizm i humor 
będzie cię rozsadzał przez cały tydzień. 

(23.07-22.08)

LEW

Poczujesz rozczarowanie swoją pozycją za-
wodową. Odczujesz monotonię zajęć i brak 
nowych doświadczeń. Pomyśl o zmianie 
pracy, albo znajdź nowe, ciekawe hobby, 
które pozwoli odreagować po godzinach. 
Osiągniesz to, do czego dążysz, ale nie 
od razu. Kilka życzliwych osób pomoże 
w realizacji planów. 

(23.08-22.09)

PANNA

Kolejne dni przyniosą dużą dawkę opty-
mizmu. Wszystko za sprawą twojej drugiej 
połowy. Wasz związek rozkwitnie na nowo 
i bardzo się do siebie zbliżycie. Twoje dobre 
nastawienie do świata sprawi, że udadzą 
ci się rzeczy, które do niedawna uważałeś 
za nieosiągalne. Nie przejmuj się drobia-
zgami, nic złego nie może się wydarzyć. 

(23.11-21.12)

STRZELEC

Pierwsze dni tygodnia nie będą najlepsze. 
Atmosfera wśród domowników będzie 
napięta, a w pracy czeka cię sporo nowych 
wyzwań. Nie poddawaj się stresowi, burza 
szybko minie i wszystko wróci do normy. 
W gorszych chwilach udaj się po wsparcie 
do przyjaciela, pomoże ci złapać dystans. 
Dla poprawy samopoczucia spraw sobie 
małą przyjemność.

(21.01-20.02)

WODNIK

W tym tygodniu ogarną cię uczuciowe roz-
terki. Przestaniesz mieć pewność, czy twój 
obecny związek jest tym, czego chcesz. 
Wszystko za sprawą dawno niewidzianej 
osoby, która była kiedyś dla ciebie ważna. 
Nie idealizuj przeszłości, która wcale nie 
była różowa, patrz w przyszłość, bo tylko 
to ma sens.

(22.12-20.01)

KOZIOROŻEC

Przyjemne chwile z bliską osobą zakłócą 
inne problemy. Trudne chwile mogą się 
wydarzyć w rodzinie, sprawy zdrowia albo 
konflikt. W sprawach finansowych bez 
powodów do zmartwień, ale na szaleństwa 
sobie nie pozwalaj. W weekend postaw na 
aktywny odpoczynek.

(21.02-20.03)

RYBY
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OŁAWA 
Kultura 

Czas na kolejne spotkanie 
z klasyką, czyli utwory 
Fryderyka Chopina 
w wykonaniu Tomasza 
Maruta - laureata między-
narodowych konkursów 
pianistycznych

Centrum Sztuki w Oławie 
i Towarzystwo im. Ferenca 
Liszta we Wrocławiu zaprasza-
ją na Recital fortepianowy To-
masza Maruta, który odbędzie 
się w poniedziałek 15 marca 
2021 r. o godz. 18:00 w Ośrod-
ku Kultury (filia nr 2 CS). 
Słowo o muzyce wygłosi Ju-
liusz Adamowski. 

Liczba miejsc ograniczona. 
Wstęp wolny za okazaniem 
bezpłatnych wejściówek, które 
można otrzymać w kasie OWE 
Odra przy ul. Młyńskiej 3 
oraz w kasie Ośrodka Kultury 
na godzinę przed koncertem 
(tylko w przypadku wolnych 
miejsc). 

Tomasz Marut urodził się 
w 1996 roku we Wrocławiu. 
W 2015 roku ukończył z wy-
różnieniem Ogólnokształcącą 
Szkołę Muzyczną I i II stopnia 
im. Karola Szymanowskiego 
we Wrocławiu, gdzie przez 
12 lat uczył się gry na forte-
pianie. Swoją dalszą edukację 
kontynuował w Akademii 
Muzycznej im. Karola Lipiń-
skiego we Wrocławiu, którą 
ukończył dyplomem z wy-
różnieniem w 2020 roku. 
Obecnie jest doktorantem 

w Szkole Doktorskiej Aka-
demii Muzycznej im. Karola 
Lipińskiego we Wrocławiu. 
Jego zainteresowania od za-
wsze ukierunkowane były 
w stronę pianistyki, co zaowo-
cowało wieloma sukcesami 
na tym gruncie. Jego występy 
solowe, kameralne, a także 
z towarzyszeniem orkiestry 
przyjmowane są z dużym 
entuzjazmem zarówno przez 
gremia specjalistów, krytyków, 
jak i publiczność koncertową. 
Artysta został objęty opieką 

artystyczną Narodowego In-
stytutu Fryderyka Chopina 
w ramach programu Młode 
Talenty. Stypendysta Pre-
zydenta Miasta Wrocławia, 
Rektora Akademii Muzycznej 
we Wrocławiu oraz Ministra 
Kultury i Dziedzictwa Naro-
dowego. To uczestnik wielu 
kursów i warsztatów piani-
stycznych, odnoszący sukcesy 
na konkursach ogólnopolskich 
i międzynarodowych.

(KT)

WYJĄTKOWY 
recital Maruta

OŁAWA 
Kultura 

Centrum Sztuki zaprasza 
na koncert jazzowy Toma-
sza Wendta „Chapter B”, 
który odbędzie się 
20 marca o godz. 18:00 
w Ośrodku Kultury

Saksofonis ta  Tomasz 
Wendt jest synem wybitnego 
muzyka jazzowego Adama 
Wendta oraz laureatem wielu 
prestiżowych konkursów 
muzycznych w Polsce i za 
granicą, m.in Jazz Nad Odrą, 
Jazz Juniors, Klucz do Karie-
ry czy Getxo Jazz Festival. 
Pierwsza autorska płyta To-
masza Wendta „Behind The 
Strings”, nagrana z udziałem 

własnego trio oraz grupą 
Atom String Quartet, zdobyła 
uznanie w polskim środowi-
sku muzycznym, co zaowo-
cowało przyznaniem nagrody 
Fryderyk 2017 w kategorii 
jazzowy debiut fonografi czny. 
Podczas koncertu w Ośrodku 
Kultury usłyszymy autorski 
materiał z drugiego albumu 
Saksofonisty. Album „Chap-
ter B” Tomasz Wendt nagrał 
w pozornie popularnym, elek-
tronicznym trio, w którym 

jednakże nie ma gitary ba-
sowej, ani kontrabasu, są za 
to saksofony, instrumenty 
klawiszowe i perkusja. Skład 
zespołu jest oryginalny, faktu-
ra brzmieniowa nowatorska, 
a muzyka pełna emocji i głę-
bokich wrażeń artystycznych! 
Muzykowi towarzyszyć będą 
wybitni instrumentaliści: Jan 
Smoczyński - instrumenty 
klawiszowe i Paweł Dobro-
wolski - perkusja. 

(KT)

Wiosennie 
i jazzowo

  Ważne: liczba 
miejsc ograni-
czona. Bilety 
w cenie 30 zł 
dostępne 
w kasie OWE 
„Odra” przy 
ul. Młyńskiej 3 
od piątku 
5 marca oraz 
w kasie Ośrod-
ka Kultury na 
godzinę przed 
koncertem 
(tylko w przy-
padku wolnych 
miejsc). 
Zapraszamy!
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Jelcz-Laskowice 
Inicjatywa 

Społeczna lodówka stanie 
obok Centrum Sportu 
i Rekreacji w Jelczu-
Laskowicach

- Drogi Sąsiedzie! Droga 
Sąsiadko! Mam dla Was wspa-
niałą wiadomość! - pisze na 
swoim facebookowym profilu 
radna Karolina Kolado. - Już 
za chwilę ruszamy z  akcją 
„Weź nie marnuj - weź się 
podziel” - inaczej mówiąc - 
nasz lokalny #foodsharing. 
Nie muszę mówić, jak ważne 
w  dzisiejszych czasach jest 
racjonalne gospodarowanie 
żywnością. Najwięcej żywno-
ści marnujemy we własnych 
domach, kupując za dużo 
i  nieracjonalnie. Dlatego też 
idea #foodsharingu jest mi 
tak bliska - zamiast marno-
wać, podziel się! Nadwyżki 
żywności z  waszych domów 
będziecie mogli oddać oso-
bom potrzebującym poprzez 
wspólne zaopatrywanie na-
szej lodówki. Lodówka bę-
dzie znajdować się w  CSiR 
w środkowym przejściu obok 
paczkomatu. Zasady są proste 
- zamiast wyrzucać, przynieś 
- potrzebujesz, zabierz ze 
sobą! Jeśli przynosisz, kieruj 
się zdrowym rozsądkiem - 
włóż żywność zapakowaną 
i opisaną z datą przydatności 
do spożycia i wymienionymi 
alergenami. Jeśli zabierasz - 
smacznego! Etykiety do opi-
sywania żywności oraz regu-
lamin będą dostępne w CSiR 
przy lodówce. I pamiętaj - weź 
nie marnuj - weź się podziel!

Nie wiadomo jeszcze, kiedy 
dokładnie lodówka pojawi 
się w  Jelczu-Laskowicach. 
Będziemy o tym informować.

(kt)

Weź nie marnuj,  
weź się podziel

Radna informuje, że tego typu lodówka stanie niebawem przy CSiR
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Jelcz-Laskowice 
Zdrowie 

Podczas lutowego 
posiedzenia 
przegłosowano uchwałę 
w sprawie in vitro

Konkretnie chodzi o  przy-
jęcie do realizacji programu 
profilaktyki zdrowotnej pt. 
„Leczenie bezpłodności me-
todą zapłodnienia pozaustro-
jowego in vitro dla mieszkań-
ców gminy Jelcz-Laskowice 
w latach 2021-2023”. 

Za przyjęciem uchwały 
zagłosowało 16 radnych. Ro-

bert Jadczak był przeciw. Od 
głosu wstrzymali się Łukasz 
Dudkowski, Julian Kozłow-
ski, Tomasz Rygielski i Marek 
Starczewski.

Na realizację programu 
w  budżecie jest 50 tysięcy 
złotych. O szczegółach - w ko-
lejnym wydaniu „GP-WO”.

(kt)

Radni poparli  
in vitro

Gmina Jelcz-Laskowice będzie dofinansowywała in vitro
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m
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Oława 
Charytatywnie 

Wystarczy wypełnić 
formularz na stronie 
zabytkowe.com.pl 
i... można jechać do 
Zakopanego. Pomagając 
oczywiście. Jak?

Wpłaty należy dokonać na 
konto Rajdu Koguta 90 9585 
0007 3004 0000 2238 0001. 

- Kochani w  tegorocznym 
rajdzie wpłacacie min 400 zł 
od całej załogi w aucie, min 
150 zł od motocykla, min 50 
zł od rowerzysty. Czasy są 
ciężkie i  jeżeli któraś załoga 
nie będzie mogła uzbierać tej 
kwoty, to wpłaćcie mniejszą. 
Każdy grosz potrzebny. Oczy-
wiście znamy już Wasze serca 
i  wiemy, że wpłacacie też 
więcej. Wszystkie wpłacone 
pieniądze zostaną przekazane 
na chore dzieci - zapewniają 
organizatorzy.

(ck)Tym razem kierunek Zakopane
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Ruszyła rejestracja 
na Rajd Koguta



24 www.tuolawa.pl 9/2021

PRACA
DAM PRACĘ

 ► Zatrudnię murarzy cieśli, zbroja-
rzy i pomocników.  tel. 501 621 506, 
783-782-052

 ► Przyjmę operatora koparki na pół 
etatu Tel. 510 075 832

 ► GKON Konstrukcje metalowe, 
ul. Portowa 4b, Oława zatrudni na 
stanowiska: - Ślusarz - monter kon-
strukcji, - Ślusarz - operator palnika 
przepalacz, - Spawacz ślusarz monter 
konstrukcji. Szczegóły www.gkon.pl, 
kontakt gkon@gkon.pl tel. 609-658-
605, 71-313-46-90

 ► Zatrudnię samodzielnych bruka-
rzy i pomocników , na uczciwych wa-
runkach Tel. 502 411 884

MYCIE24.PL 
ZATRUDNI NA STAŁE 

PRACOWNIKA, ZAKRES PRAC 
MYCIE OKIEN, ELEWACJI 

TECHNIKAMI ALPINISTYCZNYMI, 
ZAPEWNIAMY SZKOLENIE, 

WYMAGANE DOBRA SPRAWNOŚĆ 
FIZYCZNA, DOKŁADNOŚĆ, 

PONADPRZECIĘTNE ZAROBKI.  
WIĘCEJ INFO 

TEL 88 555 41 79 LUB FB- MYCIE24.

 ► Poszukujemy osób na staż do La-
kierni proszkowej w powiecie Oław-
skim. Tel. 501 169 184

CHROMAX
ZAKŁAD OBRÓBKI METALU 
W JELCZU LASKOWICACH 

POSZUKUJE PRACOWNIKA NA 
STANOWISKO:

- MAGAZYNIER-KIEROWCA  KAT. B, C 
- PRACA OD PONIEDZIAŁKU DO 

PIĄTKU, JEDNA ZMIANA.
- ŚLUSARZ-SPAWACZ MIG/TIG 

CV WRAZ Z LISTEM 
MOTYWACYJNYM PROSZĘ 

PRZESŁAĆ NA ADRES E-MAIL: 
biuro@chromax.pl; 

paulina.perzynska@chromax.pl 
 TEL. KONTAKTOWY - 71 318 86 40

 ► Zatrudnię pracownika do baru, 
Oława Tel. 607 165 625

 ► Przyjmę kobiety do pracy w 
ogrodnictwie.  Tel. 665 749 028

PRZYJMĘ DO PRACY NA 
STANOWISKU SPRZEDAWCA. 

ATRAKCYJNE WARUNKI PRACY. 
WYMAGANA 

- KSIĄŻECZKA ZDROWIA. 
JELCZ-LASKOWICE, UL.TECHNIKÓW 

TEL. 667 333 587

ZATRUDNIĘ 
DO PRACY NA DACHACH. 
PRACA JELCZ-LASKOWICE 

I OKOLICE 
TEL. 508 744 506

KUPNO
 ► Kupię palety, Możliwy transport  

Tel. 661-515-308

 ► Kupię: starocie, szable, bagnety, 
zegarki, odznaki,  Tel. 502-627-675 

 ► Kupię ciągniki i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze,  Tel. 53 551 35 07

SPRZEDAŻ
 ► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11,   Tel. 537-509-599

 ► Sprzedam prosiaki 504-036-654

 ► Sprzedaż ziemniaków, jadalne i 
sadzeniaki (vineta i denar) Tel. 518 
828 322

ZDROWIE 
LEKARSKIE

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem  Tel. 71 313 88 16

 ► ESPERAL Tel. 603 606 121

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic,  Tel. 71 301 66 66 www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA ANDŻELIKA 
PŁOŃSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic,  Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71 301 66 
66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Clinic,  
Tel. 71 301 66 66 www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA Alicja Grzy-
bowska, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66 www.easydent.pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI 

- SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 
UROLOGICZNA, USG: 

UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; 

WTOREK OD 16.00 DO 18.00, 
REJESTRACJA TELEFONICZNA 

PN.-PT.8.00-16.00 
TEL. 71 303 43 24

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, fax,  Tel. 71 
302 86 66

 ► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14,  
Tel. 601 911 459

 ► PSYCHOLOG KLINICZNY - dr n. 
hum. JOLANTA KACZMAREK-STEC 
Tel. 501-681-669 www.gabinetZoMi.
olawa.pl

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
ŁUSZCZYCY, TRĄDZIKÓW, GRZYBIC, 

ŁYSIENIA, BRODAWEK, ALERGII, 
OCENA ZNAMION 

OŁAWA, UL. SIENKIEWICZA 8 
(NZOZ MEDAN).  

GABINET CZYNNY 
W PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI 
W GODZINACH 16.00-19.00.  
KONIECZNA REJESTRACJA 

TELEFONICZNA: 601-990-167   
www.dermatologolawa.pl 

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe,  Tel. 604 177 146

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18  Tel. 601 702 263

 ► USG serca, Holter EKG, Holter ci-
śnieniowy, konsultacje kardiologicz-
ne Katarzyna i Daniel Błaszczyk spe-
cjaliści kardiolodzy. Gabinet Prywatny 
ul. Sienkiewicza 8, Oława (NZOZ ME-
DAN) rejestracja wyłącznie telefonicz-
na Tel. 698 808 606

 ► Gabinet psychoterapii mgr 
Agnieszka Dembny: -psychoterapia 
indywidualna, - psychoterapia par i 
rodziny, - konsultacje rodzicielskie Tel. 
888 713 109 dembny-terapia.com

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

CAPRI – NIERUCHOMOŚCI 
LESZEK ŻYTO, 

OŁAWA, UL. ZACISZNA 60/8, 
TEL. 601-990-187 

POŚREDNICTWO W SPRZEDAŻY 
I KUPNIE MIESZKAŃ, DOMÓW, 

DZIAŁEK.
CAŁA OFERTA NA STRONIE 

www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 
TEL. 601-990-187

 ► Dom 112 mkw w najwyższej jako-
ści, centrum Jelcza-Laskowic, 440tys 
BN  Tel. 793 020 202

 ► Mieszkanie bezczynszowe Jelcz-
-Laskowice, 90mkw, 359tys BN  Tel. 
793 020 202

 ► Mieszkanie 3 pokojowe, rozkłado-
we, cena 260 000 PLN, Jelcz-Laskowi-
ce. Tel. 506 540 120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, wysoki 
parter, 51mkw, 220 000 PLN, rozkłado-
we, Jelcz-Laskowice. Tel. 506 540 120

 ► Dom 85 mkw, bliźniak, stan dewe-
loperski, cena 285 000PLN,  Miłoszy-
ce. Tel. 506 540 120

 ► Mieszkanie 2 pokojowe, II piętro, 
57 mkw, centrum, 235 000 PLN, Jelcz-
-Laskowice. Tel. 506 540 120

 ► Działki budowlane okolice Jelcza-
-Laskowic od 65 000 PLN. Tel. 506 540 
120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, ume-
blowane, balkon, po remoncie, 2-pok, 
47m2 - cena 265tys. BN Prosperhome 
506540120

SPRZEDAM MIESZKANIE 
3-POKOJOWE, OK 50 M KW., 

OŁAWA, CHROBREGO,  I PIĘTRO, 
270 TYS 

TEL. 668-018-487, 795-436-696

 ► Mieszkanie idealne, wysoki stan-
dard, miejsca postojowe, 80m2, par-
ter, ogródek, Jelcz-Laskowice - cena 
359tys,  BN 506540120

 ► Chwałowice, dom w stanie su-
rowym zamkniętym z instalacjami i 
tynkami, 130m2 - 420tys, www.pro-
sperhome.pl  506540120

 ► Jelcz-Laskowice, dom do re-
montu, działka 3800 m2 - 355 tys
 www.prosperhome.pl, 506540120

 ► Oława, kawalerka, I piętro, Od-
stępne TBS – 60 tys. BN 506540120

 ► Mieszkanie Jelcz-Laskowice, 
2 pokoje, Hirszfelda - 200tys. BN 
506540120

 ► Sprzedam mieszkanie centrum 
Oława  667-224-619

 ► Sprzedam działkę ogrodową na 
ul. Polnej w Oławie z altanką wyposa-
żoną Tel. 665 116 571

 ► Mieszkanie M-3 z trójkątem, Hirsz-
felda Jelcz-Laskowice, atrakcyjna cena. 
Tel. 73 003 43 53

KUPIĘ

 ► Kupię grunt,   Tel. 692-471-877

 ► Kupię lokal usługowy Tel. 666-
855-484

 ► Kupię każde mieszkanie lub 
dom z dowolnym stanem prawnym. 
Szybka wypłata gotówki. Tel. 608 
014 450

 ► Kupię działkę na Zwierzyńcu Tel. 
502 627 675

POSIADAM DO WYNAJĘCIA

DO WYNAJĘCIA 
LOKALE O POW. 15,28 MKW, 

23,50 MKW I 36,83 MKW 
W BUDYNKU 

BIUROWO-USŁUGOWYM. 
DO DYSPOZYCJI: 

ZAPLECZE SOCJALNE, 
DUŻY PARKING PRZED BUDYNKIEM 

TEL. 691 731 691, 71/303 40 11

 ► Wynajmę nowe w pełni wyposa-
żone jednoosobowe pokoje dla osób 
prywatnych z miejscem parkingo-
wym, Marcinkowice, tel. 535-080-816, 
794-469-150

 ► Pokoje 1,2,3,4 osobowe Jelcz-La-
skowice, 350 msc Tel. 601 788 813

 ► Kawalerka Jelcz-Laskowice, 400 
msc Tel. 601 788 813

 ► Wynajmę halę 150 m kw, po re-
moncie, naprzeciw Tesco, na usługi, 
magazyn Tel. 507 804 231

 ► Do wynajęcia mieszkanie 2-po-
kojowe na ulicy 1 Maja.  Tel. 609 804 
204

 ► Do wynajęcia DOM szeregowy 
Jelcz-Laskowice, 15 miejsc noclego-
wych- 5800 zł/mc, www.prosperho-
me.pl  506540120

 ► Do wynajęcia pokój, mieszkanie 
w Jelczu-Laskowicach.  Tel. 601 057 
243

 ► Mieszkanie do wynajęcia, 2 poko-
je (sypialnie) + pokój dzienny z anek-
sem kuchennym, łazienka i garderoba 
(54 m2). Nowe, kompletnie wyposa-
żone. Oława ul. Lipowa 22. Idealne dla 
rodziny, menedżerów, rezydentów, 
firm i obcokrajowców. (możliwość za-
mieszkania 4 osób) Przystępna cena. 
Tel. 609 840 722

 ► Mieszkanie dwupoziomowe dla 
pracowników firm lub osób prywat-
nych. 605 33 55 11

ZAKŁAD HUTA OŁAWA 
WYDZIERŻAWI NIERUCHOMOŚCI 

ROLNE W ŚCINAWIE POLSKIEJ 
I GODZIKOWICACH K/OŁAWY 

- ŁĄCZNIE 8,04 HA, 
Z PRZEZNACZENIEM NA 

PROWADZENIE DZIAŁALNOŚCI 
ROLNICZEJ. 

TERMIN ZBIERANIA OFERT 
DO DN. 31.03.2021R. 

INFORMACJE POD NR 
TEL. 669500927

 OFERTY NA ADRES: 
sekretariatolawa@silesiasa.pl

 ► Hala do wynajęcia, 55 m kw., 535-
819-614

ZAMIENIĘ

 ► Mieszkanie komunalne w Oławie  
na Oławę. Parter, dwa pokoje- 54m kw. 
Tel. 721 285 885
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REDAGUJ¥

BIURO NIERUCHOMOŚCI

 ► Biuro Nieruchomości Comfort 
House Kazimiera Grzeszczak - kupno 
i sprzedaż mieszkań, domów, działek i 
lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2, 600-340-
145 www.comforthousenieruchomo-
sci.gratka.pl 

 ► Wycena nieruchomości. Rzeczo-
znawca majątkowy. Lesław Pelc 504-
227-303

USŁUGI
USŁUGI RÓŻNE

 ► GEODEZJA, klasyfikacja gruntów, 
Marcinkowice, ul. Sokola Tel. 606-929-
582 www.mptgeo.pl 

 ► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW BIELECKI Biu-
ro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, Tel. 
506-196-175, 695-777-444

 ► Usługi elektryczne, automatyka 
do bram,  603-076-223

 ► Usługi elektryczne, Tel. 604-613-483 

 ► Cyklinowanie, Tel. 697-143-799

 ► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic. Tel. 604 957 359

 ► Alarmy i monitoring, Tel. 604-613-483

 ► Elektryk - instalacje elektryczne 
665 639 401

 ► Klimatyzacja  604-613-483 

 ► Podnośnik koszowy 20M. Tel. 57 
307 30 74

BIURO RACHUNKOWE 
U.K. SP. Z O.O.

WSZELKIE FORMY KSIĘGOWOŚCI 
OSÓB FIZYCZNYCH I PRAWNYCH.
ŚWIADECTWO KWALIFIKACYJNE 

MINISTERSTWA FINANSÓW 
5282/97

OŁAWA, UL. BRZESKA 12A
 TEL. 602 260 674

STUDNIE WIERCONE, 
BADANIA GEOLOGICZNE. 

TEL. 604 665 879

 ► Pity 604-441-548

BHP
 ► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel./fax 71-313-74-45 Tel. 
603 127 445, www.bhpolawa.pl

STOLARSTWO

 ► Meble Mix Marcin Zanin, kuchen-
ne, szafy, garderoby, łazienkowe oraz 
inne. Fachowe doradztwo, bezpłatne 
pomiary i solidne wykonanie. Jelcz-
-Laskowice, Tel. 609-034-113 Email:  
meblemix@wp.pl

 ► BDB MEBLE- wykonawca mebli, na 
wymiar, na zamówienie, na każdą kie-
szeń, pomiar - projekt - wycena - mon-
taż - serwis, Marcin Ostrowski - Oława 
- ul. Iwaszkiewicza 48. Zapraszamy Tel. 
500 108 785, www.bdbmeble.net,

SCHODY I DRZWI Z DREWNA, 
PROJEKT Z WIZUALIZACJĄ 

GRAFICZNĄ 
605 741 606 

AGD
 ► Zakład naprawy sprzętu AGD. 

Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inny sprzęt AGD. 
Oława ul. Grota-Roweckiego 4. Tel. 
502 868 817, 71-313-26-73

NAPRAWA I SPRZEDAŻ 
URZĄDZEŃ CHŁODNICZYCH I AGD 

- DOMOWYCH I SKLEPOWYCH 
- OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19, 

TEL. 508-267-478, 71-301-42-71

SERWIS AGD 
TEL.  603-835-219

ELEKTRONIKA RTV
 ► Montaż i serwis anten satelitarnych, 

www.satix.net.pl, Tel. 602 495 749

 ► Serwis RTV - SAT,  Tel. 602 495 749

 ► Montaż anten i tunerów,  Tel. 604 
613 483

 ► Naprawy domowe i warsztatowe 
telewizorów i monitorów Tel. 603 701 
066

CZYSZCZENIE

 ► Czyszczenie dywanów 665 639 
401

 ► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej, Tel. 504 163 100

 ► Pranie tapicerki meblowej i samo-
chodowej, dywanów Atrakcyjne ceny, 
dojazd - www.ecopranie.pl, Tel. 692 
057 141

 ► Pranie dywanów, kanap. Tel. 53 
567 93 46

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI
TEL. 501 278 422

 ► Przeprowadzki - transport Tel. 604 
332 147

 ► Przewóz osób Tel. 604 332 147

 ► Transport HDS,  Tel. 724 768 466

 ► Bus osobowy, 8+1, klimatyzacja.  
Tel. 507 053 028

HYDRAULICZNE

 ► Usługi hydrauliczne, co., wod-kan 
Tel. 503 609 482

 ► SERWIS URZĄDZEŃ GAZOWYCH  
506575943

BUDOWLANE

 ► Malowanie, tapetowanie, panele, 
regipsy, papa termozgrzewalna, Tel. 
698 623 537

 ► Łazienki, płytki podłogowe, prze-
róbki hydrauliczne, klinkier,  Tel. 698 
623 537

 ► GEODETA  503 494 292

ETKA-PROJEKT. 
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 

PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 
BUDOWAMI. 10 000 PROJEKTÓW 

TYPOWYCH DOMÓW DO 
WYBORU. www.etka.pl 

TEL. 603 685 925 , 71 303 28 05 

 ► Malowanie natryskowe agrega-
tem, malowanie tradycyjne wałkami, 
gładzie, panele, regipsy, 500-254-830 
Tel. 500 254 830

 ► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów,  Tel. 600 170 178

 ► Kostka brukowa HurtBruk.pl,  Tel. 
724 768 466

 ► Elewacje, docieplenia, tynki struk-
turalne natryskowe,  Tel. 697 106 011

 ► Budowa domów, więźby, pokry-
cia dachowe, wylewki, tarasy, schody 
betonowe, odwierty studni, Tel. 697 
106 011

 ► Usługi budowlane - Kafelkowanie, 
Malowanie, Panele i inne,  Tel. 725 143 
324

 ► Cyklinowanie bezpyłowe, ukła-
danie parkietów i paneli, renowacja 
schodów,  Tel. 507 194 548

 ► Remonty, budowa domów, tynki, 
elewacje, roboty dekarskie, dachy, 
kierownik budowy. Telefon do kon-
taktu; Tel. 602 699 857

 ► Zgrzewanie papy, naprawy de-
karskie, kominy, mycie i malowanie 
dachów, wycinka drzew, Tel. 882-087-
150 

 ► Brukarstwo i usługi koparko-łado-
warką Tel. 502 411 884

 ► Remonty mieszkań, łazienek, re-
gipsy, kafle, gładzie, panele, tapeto-
wanie, malowanie: wnętrz, elewacji, 
dachów + mycie Tel. 889 312 688

 ► Malowanie, tapetowanie gładź, 
regipsy, kafelki, ogrodzenia Tel. 729 
677 185

 ► PKK SERWIS. Usługi Hydrauliczne. 
Usługi Elektryczne.  Jakub 690459346 
Piotr 722337378 

 ► Tynki gipsowe, maszynowe Tel. 
601 425 978

 ► Usługi remontowo-budowlane, 
gładzie, malowanie, regipsy, ukła-
danie płytek, panele montaż okien i 
drzwi. Tel. 514 539 321

 ► Usługi ogólnobudowlane pod 
klucz Tel. 884 050 471 607-165-625

 ► MarBog - kompleksowe remonty, 
łazienki, kafle, malowanie, regipsy, 
gładzie, tapetowanie Tel. 607 693 874

UROCZYSTOŚCI
 ► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis,  Tel. 604-421-959

VIDEOFILMOWANIE

 ► Videofilmowanie, Tel. 508-295-104

 ► Zgrywanie z kaset VHS na DVD. 
3 Maja 8u/2a.  Tel. 792-502-051

ZESPOŁY

 ► Dj Robi - wesela, integracje, ple-
nery, scena - doświadczenie - ponad 
18 lat, Tel. 507 053 028 www.djrobi.pl 

 ► ZGRANA PARA,  Tel. 692-717-384

 ► For You,  Tel. 604-421-959

TŁUMACZENIA
 ► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909

BIURO TŁUMACZEŃ ETO. 
TŁUMACZENIA 

ZWYKŁE I PRZYSIĘGŁE, 
OŁAWA, UL.BRZESKA 19, 

TEL. 501-621-443, 71-318-10-50

 ► Mgr EWA JÓŹKÓW – tłumacz przy-
sięgły j. niemieckiego. Tłumaczenia 
przysięgłe i zwykłe Tel. 605-292-921 

 ► Vision jobs - tłumaczenia przysię-
głe i zwykłe  wszystkie języki. Oława, 
ul. Magazynowa 3/9,  Tel. 71 758 48 40 
www.visionjobs.com

KOMPUTERY

 ► Pogotowie i serwis komputerowy, 
rozwiążę każdy problem, dojazd do 
klienta, 10-letnie doświadczenie, ta-
nio, szybko, solidnie Tel. 603 715 185

 ► S-Computers komputery, kasy fi-
skalne, serwis, NC+, 3 Maja 8u/2a,  Tel. 
792 502 051

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f  Tel. 503 149 152

RÓŻNE
BIURO RACHUNKOWE INCOME 

- KSIĄŻKI PRZYCHODÓW 
I ROZCHODÓW, 

PEŁNA KSIĘGOWOŚĆ, 
ROZLICZENIA Z ZUS I US, 

OŁAWA, UL. KUTROWSKIEGO 41, 
TEL. 604-071-018,  

71-734-57-33 

 ► Kredyty konsolidacyjne gotówko-
we pożyczki pozabankowe biuro Oła-
wa pl. Gimnazjalny 5 B plastry miodu 
obok punktu z dorabianiem kluczy i 
sklepu odzieżowego. Kontakt  Tel. 501 
169 184

NAUKA
 ► Matematyka - korepetycje 505-

188-102

ODDAM
 ► Oddam za darmo kartony suche 

i czyste. Możliwość stałego coty-
godniowego odbioru w Oławie i w 
Jelczu-Laskowicach. Do spalenia, pa-
kowania. Odbiór własnym środkiem 
transportu. Informacja pod numera-
mi telefonów: 660 618 206, 535 989 
435.

MOTORYZACYJNE
KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 

PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
TEL. 504-004-956

 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), Tel. 508-287-203 71-
303-80-21

SKUP SAMOCHODÓW 
DO KASACJI 

- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 
TRANSPORT SAMOCHODU 

GRATIS, 
WYSTAWIAMY ZAŚWIADCZENIA 

NIEZBĘDNE DO 
WYREJESTROWANIA 

W WYDZIALE KOMUNIKACJI 
I FIRMIE UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL. 505-045-414, 509-582-251, 

TEL/FAX 7131-33-024, 

 ► Autolaweta usługi Tel. 501 955 042

 ► DORABIANIE CZĘŚCI BLACHAR-
SKICH DO POJAZDÓW ZABYTKO-
WYCH I NIETYPOWYCH. OŁAWA.TEL. 
607 893 852

KUPIĘ KAŻDE AUTO. 
NAJLEPSZE CENY W REGIONIE 

TEL. 781-306-420
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OŁAWA 
Potrzebne 

Szpital w Oławie otrzymał 
od wrocławskiej firmy 
nowoczesny zestaw do 
intubacji

Modułowy zestaw do bez-
piecznej intubacji dróg od-
dechowych przekazała ZOZ 
Oława fi rma Trakcja System. 
- W obecnych, trudnych dla 
wszystkich czasach służba 
zdrowia znajduje się na pierw-
szej linii walki - mówi Mate-
usz Przyszlak - prezes Trakcja 
System Sp. z o. o. - Bardzo to 
doceniamy i zdajemy sobie 
sprawę, że sprzęt i medycz-
ne wyposażenie wszelkiego 
rodzaju jest na wagę złota. 
Szpital w Oławie wielokrotnie 
ratował zdrowie naszych pra-

cowników oraz bliskich nam 
osób, dlatego postanowiliśmy 
wspomóc tę placówkę.

Oławski Zespół Opieki 
Zdrowotnej otrzymał unikal-
ny system Insighters INSIGHT 
iS3. Zestaw do intubacji łączy 

w jednym: wideolaryngoskop, 
sztywny endoskop intubacyjny 
oraz giętki wideoendoskop, 
oferując trzy różne urządzenia 
i tym samym trzy różne me-
tody intubacji. Maksymalna 
wszechstronność pozwala na 
wybranie rozwiązania naj-
lepszego dla pacjenta oraz 
zastosowanie nawet w naj-
trudniejszych przypadkach a 
bogata konfi guracja pozwala 
na wykonanie intubacji oraz 
diagnostyki układu oddecho-
wego od noworodków po 
pacjentów bariatrycznych.

(AH)

Prezent dla PACJENTÓW

 Mateusz Przyszlak - prezes Trakcja System i Andrzej Dronsejko 
- dyrektor szpitala

Zestaw do intubacji, który będzie ratował życie pacjentom w Oławie
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Ciężary 
Sezon rozpoczęty 

W Polkowicach 
zorganizowano pierwszą 
rundę Dolnośląskiego 
Wieloboju Atletycznego dla 
najmłodszych sztangistów

Świetny start „Polwicy”

Szczęśliwa ekipa „Polwicy”

ar
ch

. k
lu

bu

Futsal 
Amatorsko 

VII edycja Ligi Halowej 
Gminy Oława dobiegła 
końca

Tegoroczne  zmagania 
z  pewnością zapamiętają nie 
tylko organizatorzy, ale rów-
nież sympatycy czy sportow-
cy. W  związku z  panującą 
w kraju sytuacją pandemiczną, 
co chwilę zmieniającymi się 
obostrzeniami, zamkniętymi 
obiektami sportowymi, do sa-
mego końca nie było wiadomo, 
czy rozgrywki będą mogły się 
odbyć.
W końcu stało się, zielone 

światło od władz rządowych 
umożliwiło rozpoczęcie VII 
edycji Ligi Halowej, która 
wystartowała 6 grudnia. Nie-
stety ze względu na pandemię 
na motywujące okrzyki, pełne 
trybuny, wsparcie w  sezonie 
2020/2021 sportowcy liczyć 
nie mogli. W  tym roku nie 
odbył się również Puchar Li-
gii, który zwykle towarzyszył 
imprezie.
W  ramach VII edycji Ligi 

Halowej 28 drużyn rywali-
zowało w  czterech grupach 
rozgrywkowych: Wena Eks-
traklasa, Teddyroom I  liga, 
Mad-Bud 2 liga, S&C Ath-
lete Factory 3 liga. Mimo, że 
rozgrywki zakończono dwie 
kolejki przed planowanym fi-
nałem, zgodnie z regulaminem 
udało się wyłonić zwycięzców 
poszczególnych lig. 
Na szczyt Ekstraklasy po 

długiej przerwie trafiła Wena 

Team, która nie pozwoliła 
obronić tytułu mistrza zespo-
łowi Ijo Team, (zajął drugie 
miejsce). Podium uzupełniła 
Święta Katarzyna. Indywidual-
ne nagrody otrzymali: Michał 
Szymczyk (najlepszy zawod-
nik), Michał Gałaszewski (król 
strzelców) oraz Grzegorz Ja-
remczyk (najlepszy bramkarz).
Zwycięskim zespołem I ligi 

okazał się Orła Cień, tuż za 
nim uplasowali się najmłod-
si zawodnicy biorący udział 
w rozgrywkach - Young Boys 
Wena. Trzecie miejsce zajęli 
FC Ulani, którym niewiele 
zabrakło, by awansować do 

najwyższej klasy rozgrywko-
wej. Indywidualne nagrody 
otrzymali: Rafał Czarnecki 
(najlepszy zawodnik), Marek 
Chowaniak (król strzelców) 
oraz Witold Jakubas (najlepszy 
bramkarz).
Na najwyższym stopniu 

podium w II lidze stanął zespół 
Wena Seat Rudego. Awans do 
I ligi z kolejnego miejsca zdo-
była drużyna Wena Atakando. 
Podium uzupełnił mający na 
swoim koncie dziewięć punk-
tów Red- Bud Team. Indy-
widualne nagrody otrzymali: 
Mateusz Kołtowski (najlepszy 
zawodnik), Mateusz Kuś (król 

strzelców) oraz Bartosz Lubec-
ki (najlepszy bramkarz).
W najniższej klasie roz-

grywkowej zobaczyliśmy 
nowe zespoły. Najlepszą dru-
żyną wśród nich okazał się 
Energetyk Siechnice, który 
do ostatnich chwil walczył o I 
miejsce z Wędzarnią Owczary. 
Trzecią lokatę wywalczyła eki-
pa Win-Bud z Kurowa. Indy-
widualne nagrody otrzymali: 
Daniel Jankowski (najlepszy 
zawodnik), Kacper Stańko 
(król strzelców) oraz Olek Szy-
mański (najlepszy bramkarz).

(kt)

Wena odzyskuje halowy tytuł

Nagrody rozdane! W tym roku rozgrywki Ekstraklasy były bardzo emocjonujące
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Futsal 
Młodzież 

Gwiazda Ruda Śląska 
została mistrzem Polski 
do lat 19. O dużym 
pechu mogą mówić 
reprezentanci KS Acana 
Orzeł Jelcz-Laskowice

Jak relacjonuje portal fut-
salekstraklasa.pl w  pierw-
szym z  ćwierćfinałów Acana 
Orzeł prowadził już 3:0 wła-

śnie z Gwiazdą Ruda Śląska. 
Jelczanie jednak, mimo tak 
dobrego wyniku, dali dopro-
wadzić rywalom najpierw do 
remisu, a następnie wyjść na 
prowadzenie, co skończyło się 
ostatecznie ich porażką 3:5.
Z jednej strony futsalowcy 

z J-L nie maja się czego wsty-
dzić, bo przegrali z mistrzem. 
Z drugiej mogą bardzo żało-
wać, bo utrzymanie korzyst-
nego wyniku umożliwiłoby 
im grę o medale. Najlepszym 
strzelcem „Orła” był Kacper 
Opatowski, który trafiał do 
siatki cztery razy.

(kt)

„Orzeł” potknął się 
na mistrzu

Najlepszym strzelcem „Orła” był Kacper Opatowski
ar

ch
. O

rła

sport
Kontakt: kamil.tysa@gmail.com

Gotowi do rundy 
rewanżowej

Przegrały 
wygrany mecz

s.29 s.30

Wielobój składał się z kilku konkurencji: przysiad ze sztangą, rzut piłką lekarska, bieg waha-
dłowy 4x10 m i podciąganie na drążku. Świetnie spisali się zawodnicy LKS Polwicy Wierzbno, 
poprawiając wiele rekordów życiowych. Zajęli pierwsze miejsce drużynowo. A  jak wypadli 
indywidualnie? Szczegóły w ramkach.

Wyniki
Dziewczęta do lat 12

1. Maja Kraska - LKS Polwica-Wierzbno 			  - 295 pkt 
2. Anastazja Jakubowska - LKS Polwica-Wierzbno 			  - 260 pkt
3. Adela Kula - UKS Talent Wrocław 			  - 202 pkt

                                              * 

Dziewczęta do lat 15
1. Amelia Łodzińska - LKS Polwica-Wierzbno 		  - 335 pkt
2. Wiktoria Kasielska - LKS Polwica-Wierzbno		  - 315 pkt
3. Nikola Mojsa - UKS Talent Wrocław 				    - 303 pkt

Chłopcy do lat 12
1. Kołecki Borys - UKS Talent Wrocław 				    - 300 pkt
2.Dorian Lubasiński - UKS Talent Wrocław 		  - 299 pkt
3.Piotr Chodor - WKS Śląsk Wrocław 				    - 275 pkt

Chłopcy do 15 lat
1. Szymon Góralski - LKS Polwica-Wierzbno 		  - 391 pkt
2.Florian Dąbek - LKS Polwica-Wierzbno 			   - 348 pkt 
3.Olivier Górski - UKS Talent Wrocław 

Wszystkie rezultaty „Polwicy”
Dziewczęta do lat 12

Maja Kraska - 				    1 miejsce
Anastazja Jakubowska - 				    2 miejsce

Dziewczęta do lat 15
Amelia Łodzińska - 				    1 miejsce
Wiktoria Kasielska - 				    2 miejsce
Gabriela Szymańska - 				    4 miejsce
Dagmara Krzemiński - 				    5 miejsce
Karolina Milewska - 				    6 miejsce
Natalia Winiarska - 				    7 miejsce

Chłopcy do lat 12
Marcin Natorski - 				    4 miejsce
Dawid Natorski - 				    7 miejsce

Chłopcy do lat 15
Szymon Góralski - 				    1 miejsce
Florian Dąbek - 				    2 miejsce
Krzysztof Szumski - 				    4 miejsce
Cezary Protokowicz - 				    10 miejsce

Klasyfikacja na podium klubowa:
1- LKS Polwica Wierzbno 				    124 pkt
2- UKS Talent Wrocław 				    64 pkt
3- KPC Górnik Polkowice				    25 pkt

(kt)
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Sezon zasadniczy dobiegł 
końca. IM Faurecie Volley 
Jelcz-Laskowice przegrał 
z Chrobrym Głogów 1:3

Mimo, że w tabeli drużyny 
dzieli przepaść (Chrobry jest 
pierwszy, „Volley” dziewiąty) 
to dla obu ekip był to mecz bez 
wielkiego znaczenia. Układ 
tabeli nie mógł się już bo-
wiem zmienić, więc spotkanie 
można było potraktować jako 
decydujący test przed najważ-
niejszymi starciami sezonu. 
W tym miesiącu podopieczni 
Krzysztofa Pilawy zagrają 
w barażach o utrzymanie w II 
lidze, rywal zaś będzie wal-
czył o awans do wyższej klasy 
rozgrywkowej. 

Patrząc na ostatnie tygodnie 
siatkarzy z  Jelcza-Laskowic, 
można stwierdzić, że ich for-
ma rosła. Wygrali dwa z trzech 
ostatnich meczów, więc na 
pojedynek z  liderem wycho-
dzili z  nadzieją, że uda się 
nawiązać walkę i napsuć krwi 
silniejszemu przeciwnikowi. 
Wygrane z  Ikarem Legnica 
(3:1) i KU AZS Uniwersytetu 
Zielonogórskiego (3:2) oraz 
porażka w ostatnim rozegra-
nym meczu z KPS Chełmiec 
Wałbrzych (2:3) pozwoliły na 
zdobycie sześciu z dziewięciu 
możliwych punktów. - Jest to 
dorobek zadowalający, choć 
mogło być jeszcze lepiej - 
czytamy na klubowej stronie 
tsvolley.pl - Ostatnia potycz-
ka z  siatkarzami Chełmca 
Wałbrzych była prawdziwą 
bitwą, z dużą liczbą efektow-
nych obron i ataków. W tym, 
a  także we wspomnianych 
meczach z Ikarem i KU AZS 
na punktowego lidera drużyny 
Volleya wyrósł Maciej Cier-
niak regularnie zdobywający 
przynajmniej 25 punktów na 
mecz. Trzeba jednak wska-

zać na rosnącą dyspozycję 
całego zespołu. Cieszy nas 
także powrót do zdrowia 
i gry przyjmującego Jędrzeja 
Jasnosa. Wszystkie przyto-
czone przesłanki pozwalają 
z  optymizmem patrzeć na 
finał sezonu. Sprawienie nie-
spodzianki w meczu z liderem 
tabeli z Głogowa byłoby jesz-
cze jednym dobrze wróżą-
cym akcentem, jednak mamy 
świadomość, że mimo atutu 
własnego parkietu będzie o to 
w sobotę trudno.

Pierwszy set meczu zaczął 
się od równej gry obu zespo-
łów. Po kilku minutach go-

spodarze osiągnęli trzy punk-
tową przewagę, prowadząc 
7:4. Świetnie prezentował 
się przede wszystkim Maciej 
Cierniak, który był częstym 
wyborem rozgrywającego. 
„Volley” utrzymywał dobrą 
dyspozycję, więc po kolejnych 
akcjach zrobiło się 14:9. Prze-
stój pojawił się po zdobyciu 
siedemnastego punktu. Wtedy 
głogowianie zaczęli odrabiać 
straty i mocno zbliżyli się do 
rywali. W  końcówce objęli 
prowadzenie i  ostatecznie 
wygrali 25:21. 

Druga partia to długa gra 
punkt za punkt. Kibice, którzy 

śledzili starcie w  internecie 
mogli mieć wrażenie, że spo-
tkały się dwie równorzędne 
ekipy, a nie lider z przedostat-
nią drużyną tabeli. To pokazu-
je, że w drugiej części sezonu 
„Volley” jest mocniejszy i daje 
swoim sympatykom nadzieję 
na pozytywny finisz. Chrobry 
wyszedł na prowadzenie, 
ale początkowo nie była to 
duża przewaga. W końcówce 
na tablicy widniał jednak 
wynik 20:16 dla gości, więc 
wszystko wskazywało na 
to, że pewnie zmierzają oni 
po zwycięstwo także w  tej 
części meczu. Wtedy jednak 

„Volley” zaczął odrabiać stra-
ty. Przy 23:24 obronił piłkę 
setową i  konieczna była gra 
na przewagi. Towarzyszyły 
jej ogromne emocje, ale oba 
zespoły nie popełniały błę-
dów. Przy 31:30 gospodarze 
mieli piłkę setową. Zagrywał 
Bartosz Lasocki, zawodnicy 
Chrobrego mieli problemy 
z  przyjęciem, wyprowadzili 
atak i  zostali zablokowani 
przez Patryka Nowaka i Filipa 
Florka. To oznaczało rezultat 
32:30 i  zwycięską partię dla 
„Volleya”. 

Niestety w kolejnych dwóch 
setach lider zaprezentował 
świetną siatkówkę, nie dając 
beniaminkowi wielu szans 
na powalczenie o  zdobycz 
punktową. Trzecia część me-
czu zakończyła się wynikiem 
19:25, a  czwarta 20:25. SPS 
Chrobry Głogów wygrał więc 

z  IM Faurecia Volley Jelcz-
-Laskowice 3:1.

                * 
W barażach o  utrzymanie 

w II lidze IM Faurecia Volley 
Jelcz-Laskowice zagra z  lo-
kalnym rywalem MKS Olavia 
Oława. Pierwsze dwa mecze 
zostaną rozegrane 13 i  14 
marca na hali w Oławie. Gra 
będzie się toczyła do trzech 
zwycięstw, dlatego tydzień 
później walka przeniesie się 
do Centrum Sportu i  Rekre-
acji w  Jelczu-Laskowicach. 
Jeśli i  wtedy nie poznamy 
ostatecznego zwycięzcy, piąte 
spotkanie zostanie rozegrane 
w Oławie.

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Postraszyli lidera  
z Głogowa

Mimo porażki, w tym meczu nie brakowało momentów radości
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Siatkówka 
II liga 

MKS Olavia Oława 
przegrała na wyjeździe 
z Bielawianką Bester 
Bielawa 0:3

Podopieczni Dawida Mig-
dalskiego mają za sobą sezon 
pełen wzlotów i  upadków. 
Z  pewnością ósme miejsce 
w tabeli nie jest satysfakcjo-
nujące, bo przez długi czas 
wydawało się, że oławianie 
powalczą o lokatę zapewniają-
cą utrzymanie. Były spotkania 
w których pokazywali swoją 
jakość i  mogli dopisywać 
ważne punkty w tabeli. Były 
też jednak takie, w których nie 
wychodziło prawie nic i rywa-
le bez większych problemów 
osiągali korzystne rezultaty. 
Ta pandemiczna kampania 
była trudna dla wszystkich. 
Grano bez kibiców, w  pu-
stych halach i niejednokrotnie 
trzeba było przekładać mecze 
na inny termin, bo w  danej 
drużynie wykryto zakaże-
nie. W  Oławie dodatkowym 
utrudnieniem był fakt, że 
przez pewien czas siatkarze 
w ogóle nie mogli trenować. 
Po wprowadzeniu dodatko-
wych obostrzeń nie było jasne, 
czy w  ogóle dozwolone jest 
korzystanie z hal, więc grają-

ce w OCKF drużyny czekały 
w  zawieszeniu na decyzję. 
Ostatecznie sportowcy wrócili 
i  możliwe było dokończenie 
sezonu. 

KS Bielawianka Bester 
Bielawa to ekipa, która koń-
czy sezon na piątym miej-
scu. W pierwszym spotkaniu 
w  Oławie zwyciężyła 3:1, 

więc oławianie mieli świado-
mość, że i  tym razem czeka 
ich ciążka przeprawa. Ósmego 
miejsca w tabeli zmienić już 
nie mogli, ale z  pewnością 

chcieli w  dobrym stylu za-
kończyć rundę zasadniczą, 
co podniosłoby morale przed 
nadchodzącymi barażami. 

Gospodarze z Bielawy mieli 
podobny pomysł, zwłaszcza 
że dla nich to spotkanie było 
już ostatnim w  tym sezonie. 
Nie zagrają o awans, a o utrzy-
manie martwić się nie muszą. 
Pierwszego seta rozegrali 

koncertowo, ogrywając Oła-
wę 25:21. Obraz gry niestety 
nie zmienił się w  kolejnych 
partiach. Podopieczni Dawida 
Migdalskiego próbowali na-
wiązać walkę, ale za każdym 
razem były to próby tymcza-
sowe, a świetnie dysponowani 
rywale skutecznie wychodzili 
z wszelkich opresji. 

Druga partia zakończyła 
się wynikiem 25:20, a trzecia 
25:16. Bielawianka Bester 
Bielawa wygrała 3:0, pre-
zentując kawał dobrej siat-
kówki. „Olavia” będzie teraz 
próbowała o  tym spotkaniu 
jak najszybciej zapomnieć, 
by dobrze przygotować się 
do derbowych baraży, które 
zbliżają się wielkimi krokami. 

                 * 
W barażach o  utrzymanie 

w II lidze MKS Olavia Oława 
zagra z  lokalnym rywalem 
IM Faurecia Volley Jelcz-La-
skowice. Pierwsze dwa mecze 
zostaną rozegrane 13 i  14 
marca na hali w Oławie. Gra 
będzie się toczyła do trzech 
zwycięstw, dlatego tydzień 
później walka przeniesie się 
do Centrum Sportu i  Rekre-
acji w  Jelczu-Laskowicach. 
Jeśli i  wtedy nie poznamy 
ostatecznego zwycięzcy, piąte 
spotkanie zostanie rozegrane 
w Oławie.

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Bez punktów na koniec

To nie był dobry mecz siatkarzy zespołu MKS Olavia Oława
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Wyniki XVIII kolejki (ostatniej), rozgrywanej 27 lutego

Chełmiec Wałbrzych - AZ UZ Zielona Góra 				    3:0 
Bielawianka Bielawa - MKS Olavia Oława				     3:0
Sobieski Żagań - Ziemia Milicka Milicz				     3:0 
Astra Nowa Sól - Ikar Legnica				     3:0
 IM Faurecia Volley Jelcz-Laskowice - Chrobry Głogów 		 1:3

Tabela 
                                                                                     M           Pkt                  Sety
1. SPS Chrobry Głogów	  18	  50		   53:10
2. WKS Sobieski-Arena Żagań	  18	  45 		  51:17
3. MKST Astra Nowa Sól 	 18 	 43 		  47:17
4. MUKS Ziemia Milicka 	 18 	 29		   36:33
5. KS Bielawianka-Bester Bielawa 	 18 	 29		   33:31
6. KPS Chełmiec Wałbrzych 	 18 	 21 		  27:36
7. MKS Ikar Legnica 	 18 	 19 		  23:41
8. MKS Olavia Oława 	 18	  15 		  23:45 
9. IM Faurecia Volley Jelcz-Laskowice 	 18 	 12 		  21:49
10. KU AZS UZ Zielona Góra 	 18 	 7		   15:50

* 
To była ostatnia kolejka rundy zasadniczej. Przed nami 

jeszcze baraże o utrzymanie, w których MKS Olavia Oława 
i IM Faurecia Volley Jelcz-Laskowice zmierzą się ze sobą. 
Pierwsze mecze w Oławie już 13 i 14 marca.

(kt)

II liga siatkówki mężczyzn  
- grupa 4
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Oławianki przegrały 
tie-break, choć miały 
sześć piłek meczowych, 
a raz cieszyły się już ze 
zwycięstwa

Niecodzienną sytuację mie-
liśmy w  końcówce piątego 
seta. Podopieczne Jarosława 
Gębarzewskiego prowadzi-
ły 14:13 i  wówczas sędzia 
główny przyznał im punkt 
za autowy atak zawodniczki 
ze Świdnicy. Wywołało to 
entuzjazm naszych siatkarek, 
bo  oznaczało koniec meczu. 
Ich radość nie trwała zbyt 
długo, bo sędzia poprosił 
o konsultację drugiego arbi-
tra oraz liniowego. Ustalili, 

że punkt należy się jednak 
rywalkom i zrobiło się 14:14. 
Ta sytuacja zdekoncentrowa-
ła oławianki, które pomimo, 
że miały jeszcze cztery piłki 
meczowe, zeszły z  boiska 
jako pokonane.

Zawodniczki „Sobieskie-
go” rozegrały dobry mecz 
z  MKS IgnerHome Volley 
Świdnica. Wywalczyły je-
den punkt, który może mieć 
duże znaczenie w kontekście 
utrzymania się w  II lidze. 
Przed tym spotkaniem za-
pewne chętnie by przyjęły 
„w ciemno” ten wynik, ale 
teraz mogą czuć niedosyt, bo 
dwa, a nawet trzy punkty były 
na wyciągnięcie ręki. A  ich 
rywalkami była drużyna, 

która w poprzednich meczach 
pokonała lidera i  wicelidera 
po 3:0.

Mecz rozpoczął się od wy-
równanej walki w pierwszym 
secie, raz jedna, a  raz druga 
drużyna obejmowała pro-
wadzenie. Oławianki objęły 
dwupunktowe prowadzenie 
7:5, które podwyższyły do 
pięciu punktów (14:9). Po 
chwili rywalki doprowadziły 
do wyrównania 15:15, ale 
miejscowe odpowiedziały 
skutecznym blokiem i dobrym 
atakiem. Przyjezdne mocno 
atakowały, ale często w  aut. 
Ostatecznie set zakończył się 
wygraną „Sobieskiego” 25:19.

Początek drugiego seta 

należał do podopiecznych 
Jarosława Gębarzewskiego, 
które wypracowały pięcio-
punktową przewagę. Jednak 
silne zagrywki Ewy Woźniak 
sprawiały wiele problemów 
z przyjęciem po naszej stronie. 
W  rezultacie świdniczanki 
doprowadziły do wyrówna-
nia 16:16, a po chwili objęły 
nawet prowadzenie. Odpo-
wiedź naszych siatkarek była 
błyskawiczna, a dzięki atakom 
Patrycji Telegi i  zagrywce 
Julii Lubońskiej prowadziły 
w końcówce 23:20. Niestety 
nie udało się wygrać tego 
seta, choć miały dwie piłki 
setowe. Udało się to jednak 
przyjezdnym przy piątej piłce 
setowej. Ten set był najdłuż-

szy i  zakończył się porażką 
oławianek 29:31.

W trzecim secie trwała 
wyrównana walka do stanu 
13:13. Wówczas zaznaczyła 
się przewaga gospodyń, które 
systematycznie powiększały 
przewagę. Skuteczny atak 
Agaty Skikiewicz przypieczę-
tował wygraną „Sobieskiego” 
w tym secie 25:19.

Czwarty set od początku 
ułożył się po myśli świdnicza-
nek, które „bombardowały” 
nasze zawodniczki silny-
mi atakami i  zagrywkami. 
Szczególnie niebezpieczne 
były Karolina Natanek i Ewa 
Woźniak. Set zakończył się 
porażką oławianek 16:25.

Tie-break dostarczył wielu 
emocji. „Sobieski” od począt-
ku prowadził, ale przyjezdne 
doprowadziły do wyrówna-
nia 10:10. Trener Jarosław 
Gębarzewski poprosił o czas, 
a jego podopieczne po chwili 
wygrywały już 14:12. Po 
drugiej piłce meczowej cie-
szyły się ze zwycięstwa, ale 
chwilę później sędzia zmienił 

decyzję, przyznając punkt 
rywalkom. Oławianki nie wy-
korzystały kolejnych czterech 
piłek meczowych, a szczęście 
uśmiechnęło się do świdnicza-
nek, które ostatecznie wygrały 
21:19.

MGLKS Sobieski: 
Wiktoria Dynowska, Julia Lubońska, 
Patrycja Telega, Agata Skikiewicz, Marta 
Mielnik, Paulina Węgrzyn oraz Nadieżda 
Siedlecka (libero). Na zmiany wchodziły: 
Paulina Wiśniewska (libero) oraz Paulina 
Jewiarz.

MKS IgnerHome Volley Świdnica:
Ewa Woźniak, Alicja Krusiewicz, Nina 
Zembowicz, Karolina Natanek, Anna 
Śmidowicz, Klaudia Kołodziejczak oraz 
Anna Maziakowska (libero). Na zmiany 
wchodziły: Wiktoria Gałązka (libero) oraz 
Natalia Cichowlas.

                  *
Punkt wywalczony w  tym 

meczu przez oławianki, przy-
bliża je do utrzymania w  II 
lidze. Zgodnie z przewidywa-
niami drużyna „Łaskovii” nie 
zdobyła punktu w rywalizacji 
z  liderem. „Sobieski” ma do 
rozegrania jeszcze dwa me-
cze - z #VolleyWrocław II na 
wyjeździe oraz na własnym 
boisku z  UKS Sokół 43 AZS 
AWF Katowice. Drużyna z Ła-
ska zagra jeszcze tylko z UKS 
Jedynka Siewierz.

Jacek Polasz 
sport@gazeta.olawa.pl

Przegrały wygrany mecz

Nasze zawodniczki uważnie grały przy siatce. Na zdjęciu od lewej: Wiktoria Dynowska, Paulina Węgrzyn oraz Patrycja Telega
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Pika nożna 
Klasa „O” 

Po przerwie zimowej 
wznawia rozgrywki 
wrocławska 
„okręgówka”.”Czarni” 
Jelcz-Laskowice będą 
walczyć o uniknięcie 
spadku do niższej klasy

Spowodowany pandemią 
koronowirusa „lockdown” 
w  piłkarstwie amatorskim 
sprawił, że zimowy okres 
przygotowawczy był znacznie 
krótszy niż zwykle. - Wzno-
wiliśmy treningi zaledwie 
kilka tygodni temu - mówi 
Grzegorz Ostrowski, prezes 
jelczańskiego klubu - Oprócz 
pandemicznej przerwy, także 
mocno we znaki dała się nam 
ostra zima. Trenowaliśmy trzy 
razy w tygodniu na orliku lub 
w hali, a weekendy rozgrywa-

liśmy mecze sparingowe. Po 
jesieni zajmujemy jedenaste 
miejsce w tabeli, więc naszym 
celem jest spokojne utrzyma-
nie się w  „okręgówce”. Po 
zakończeniu tego sezonu jest 
przewidziana reorganizacja 
rozgrywek i prawdopodobnie 
będzie spadać o wiele więcej 
drużyn niż zwykle. Dyspo-
nujemy dość wąską kadrą, 
jednak mam nadzieję, że spro-
stamy temu zadaniu. 

W drużynie „Czarnych” 
zaszły niewielkie ruchy kadro-
we. Michał Żurawski i  Piotr 
Orłowski nie wznowili trenin-
gów. Po długiej przerwie do 
zespołu wrócili Łukasz Grze-
lak i Adrian Lipiec, a z „Po-
goni” Oleśnica sprowadzono 
Kacpra Bartusiaka. Jelczańscy 
działacze zapowiadają jeszcze 
pozyskanie dwóch młodych 
zawodników z Wrocławia.

Podopieczni Radosława 
Florka rozegrali trzy mecze 
kontrolne. Pokonali wyso-
ko lokalnego rywala Polo-
nię Miłoszyce 9:2 (bramki 

zdobyli: Radosław Florek 
i Przemysław Krzesiński - po 
trzy oraz Łukasz Grzelak, 
Piotr Kucharczyk i  Marek 
Miniach). Następnie zwycię-
żyli KS Skarbimierz 4:2 (gole: 
Patryk Szczebelski - dwa oraz 
Grzelak i  Florek.). Ostatni 
sparing z juniorami starszymi 
MGKS „Moto-Jelcza” Oława 
był próbą generalną przed roz-
poczęciem rundy wiosennej. 
Wygrali jelczanie 5:3, a gole 
dla nich strzelili: Aleksander 
Mułyk, Grzegorz Lew, Szcze-
belski, Florek i Miniach.

W pierwszym wiosennym 
meczu rywalem „Czarnych” 
J-L będzie „Energetyk” Siech-
nice, zajmujący ostatnie miej-
sce w  tabeli. Ten mecz od-
będzie się w sobotę 6 marca 
na boisku w  Siechnicach. 
Początek zaplanowano na 
godz. 15.00.

Tomasz Neumann 
sport@gazeta.olawa.pl

Piłkarska wiosna tuż, tuż...

Grający trener „Czarnych” J-L Radosław Florek (na fot. przy piłce, w białej koszulce) w meczach 
sparingowych zaprezentował wysoką dyspozycję strzelecką
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Wyniki XX kolejki:

MGLKS Sobieski Oława - MKS IgnerHome Volley Świdnica 	 2:3
MKS Chełmiec Wodociągi Wałbrzych - #VolleyWrocław I			I    3:0
UKS Jedynka Siewierz - NTSK Nysa 3:2
ŁMLKS Łaskovia Łask - Libero VIP Gwarant Aleksandrów Łódzki 		  0:3

Pauzował MKS Nowak Mosty Dąbrowa Górnicza

Tabela 
                                                                                     M           Pkt                  Sety
1. Libero VIP Gwarant Aleksandrów Łódzki	 18	 46		  50:17
2. MKS Chełmiec Wodociągi Wałbrzych	 18	 43		  46:21
3. UKS Jedynka Siewierz	 18	 39		  46:26
4. MKS IgnerHome Volley Świdnica	 19	 38		  44:25
5. Sokół 43 AZS AWF SMS Katowice	 17	 29		  37:30
6. Energa MKS II Kalisz	 17	 23		  29:34
7. NTSK Nysa	 18	 22		  31:41
8. MKS Nowak Mosty Dąbrowa Górnicza	 18	 18		  29:45
9. ŁMLKS Łaskovia Łask	 19	 16		  24:45 
10. MGLKS Sobieski Oława	 18	 14		  25:46
11. #VolleyWrocław II	 18	 9		  19:50 

                                            * 
W sobotę, 13 marca o  godz.14.00, oławianki zagrają 

w Twardogórze z #VolleyWrocław II.
(POL)

II liga siatkówki kobiet  
- grupa 3
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Piłka nożna 
IV liga 

Drużyna „Moto-Jelcza” 
odniosła zwycięstwa 
w dwóch ostatnich 
meczach sparingowych 
przed rozpoczęciem rundy 
wiosennej

W sobotę 20 lutego oła-
wianie grali z KS Żórawina, 
dwunastym zespołem klasy 
okręgowej. Mecz rozgrywano 
na sztucznym boisku w Siech-
nicach. Po kwadransie wyrów-
nanej gry, przewagę uzyskali 
podopieczni Krystiana Pikau-
sa i  do końca nie pozwolili 
rywalom na zagrożenie naszej 
bramki. „Moto-Jelcz” wygrał 
4:0 po golach: Mateusza Pru-
saka, Michała Plucińskiego, 
Jakuba Skorłutowskiego (z 
karnego) oraz Łukasza Orze-
chowskiego.

„Moto-Jelcz”:
Radosław Florczyk (46 

Bartosz Lubecki) - Bartłomiej 
Musiał, Jakub Mańkowski (46 
Tomasz Watral), Kamil Do-
łgan (46 Łukasz Orzechow-
ski), Bartłomiej Płomiński 
(46 Artur Gancarczyk) - Jakub 
Skorłutowski (60 Wojciech 
Czerniak), Krzysztof Waliś 
(46 Michał Pluciński), Karol 

Nikodem, Mateusz Dobkow-
ski (60 Jakub Boczula) - Ma-
teusz Prusak (60 Jakub Kul-
czycki), Michał Gałaszewski 
(60 Adrian Gelles).

*
Spotkanie z  wiceliderem 

wrocławskiej „okręgówki” - 

Pogonią Oleśnica planowano 
rozegrać na sztucznym boisku 
w  Oleśnicy, ale ze względu 
na korzystne warunki pogo-
dowe postanowiono zagrać 
na boisku trawiastym w Gaju 
Oławskim. Dla obu drużyn 
był to ostatni test przed roz-
poczęciem rundy wiosennej. 

Świetnie spisali się oławianie 
wygrywając 6:0, wynik mógł 
być wyższy, ale bramkarz „Po-
goni” obronił kilka strzałów. 
Trzy bramki zdobył Michał 
Gałaszewski, a po jednej - Ma-
teusz Prusak, Jakub Kulczycki 
i Rafał Dalecki.

W tym meczu testowani byli 
dwaj bramkarze, którzy mogą 
zasilić kadrę „Moto-Jelcza”. 
Grał też Łukasz Orzechowski, 
ale on oraz Radosław Krzyś-
ków najprawdopodobniej nie 
będą trenować w  oławskim 
klubie, bo utknęły rozmowy 
z działaczami „Foto-Higieny” 
w  sprawie ich pozyskania. 
Po raz pierwszy, po długiej 
przerwie związanej z chorobą, 
zagrał Marcin Mazur. To wła-
śnie jemu zawodnicy „Moto-
-Jelcza” dedykowali swoją grę 
w rundzie jesiennej.

„Moto-Jelcz”:
Testowany zawodnik (46 

testowany zawodnik) - Bartło-
miej Musiał (60 Marcin Ma-
zur), Kamil Dołgan, Tomasz 
Watral, Artur Gancarczyk (46 
Łukasz Orzechowski) - Ma-
teusz Dobkowski (65 Jakub 
Boczula), Bartłomiej Płomiń-
ski, Jakub Skorłutowski (60 
Wojciech Czerniak), Karol 
Nikodem (65 Rafał Dalecki) 
- Mateusz Prusak (46 Michał 
Pluciński), Michał Gałaszew-
ski (60 Jakub Kulczycki).

(POL)

Gotowi do rundy rewanżowej

16-letni Michał Pluciński (w zielonym stroju) przebojem wdarł się do 
zespołu seniorów „Moto-Jelcza” w rundzie jesiennej

Piłka Nożna 
III liga 

Podopieczni Marcina 
Koszernego zakończyli 
okres przygotowawczy 
do rundy wiosennej III 
ligi grupy III. Rozegrali 
mecze czwartoligowymi 
zespołami - Sokołem 
Marcinkowice oraz 
Piastem Żerniki

W środę 24 lutego na boisku 
w Gaju Oławskim, Foto-Higie-
na po zorganizowanym w za-
stępstwie meczu kontrolnym 
rozgromiła rywala „zza mie-
dzy” Sokoła Marcinkowice, 
aż 7:0. Próba generalna odbyła 
się 27 lutego na bocznym bo-
isku w  Gaci. Przeciwnikiem 
był Piast Żerniki, który na co 
dzień występuje w  IV lidze. 
Mecz ostatecznie zakończył się 
wygraną 4:3, ale do przerwy to 
Foto-Higiena prowadziła 2:0, 
a  bramki dla gacian zdobyli: 
Marcin Przybylski, Wiktor 
Nahrebecki, Michał Hawryło 
oraz zawodnik testowany.

                 *
W najbliższą sobotę 6 mar-

ca, Foto-Higiena zainaugu-
ruje rundę wiosenną III ligi, 

spotkaniem 20. kolejki z dru-
żyną Polonii Nysa, z  którą 
jesienią wygrali 2:1. Począ-
tek spotkania na stadionie 
w Gaci o godzinie 15:00.

Dominik Czerenda 
sport@gazeta.olawa.pl

Foto-Higiena gotowa do ligi

Marcin Przybylski (na pierwszym planie) w styczniu przebywał na testach w I-ligowej - Sadencji Nowy Sącz, 
ale ostatecznie pozostał w drużynie Foto-Higieny
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* XX kolejka - sobota 6 marca
Piast Nowa Ruda - Sokół Marcinkowice (godz.13.00)
Piast Wr. -Żerniki - Moto-Jelcz Oława (godz.14.00) 
 
* XXI kolejka - sobota 13 marca, godz. 15.00
Sokół Marcinkowice - Lechia Dzierżoniów
Moto-Jelcz Oława - Unia Bardo
 
* XXII kolejka - sobota 20 marca, godz. 15.00
GKS Mirków/Długołęka - Sokół Marcinkowice
Moto-Jelcz Oława pauzuje.
 
* XXIII kolejka - sobota 27 marca, godz. 15.00
Sokół Marcinkowice - Orzeł Ząbkowice Śl. 
Orzeł Lubawka - Moto-Jelcz Oława 
 
* XXIV kolejka - sobota 3 kwietnia, godz. 17.00
Moto-Jelcz Oława - Nysa Kłodzko
LKS Bystrzyca Górna - Sokół Marcinkowice
 
* XXV kolejka - sobota 10 kwietnia, godz. 17.00
Sokół Marcinkowice - Orzeł Prusice
Mechanik Brzezina - Moto-Jelcz Oława 

* XXVI kolejka - sobota 17 kwietnia, godz. 17.00
Moto-Jelcz Oława - MKP Wołów
Pogoń Pieszyce - Sokół Marcinkowice 
 
* XXVII kolejka - sobota 24 kwietnia, godz. 17.00
Sokół Marcinkowice - AKS Strzegom 
Polonia Trzebnica - Moto-Jelcz Oława

* XXVIII kolejka - sobota 1 maja, godz.14.00
Moto-Jelcz Oława - Sokół Wielka Lipa
Piast Wrocław-Żerniki - Sokół Marcinkowice
 
* XXIX kolejka - poniedziałek 3 maja, godz. 17.00
Sokół Marcinkowice - Unia Bardo
Bielawianka - Moto-Jelcz Oława 

* XXX kolejka - sobota 8 maja, godz. 17.00
Moto-Jelcz Oława - Sokół Marcinkowice 

 
* XXXI kolejka - sobota 15 maja, godz. 17.00
Sokół Marcinkowice - Orzeł Lubawka 
Piast Nowa Ruda - Moto-Jelcz Oława 

* XXXII kolejka - środa 19 maja, godz. 17.00
Moto-Jelcz Oława - Lechia Dzierżoniów
Nysa Kłodzko - Sokół Marcinkowice
 
* XXXIII kolejka - sobota 22 maja, godz. 17.00
Sokół Marcinkowice - Mechanik Brzezina 
GKS Mirków/Długołęka - Moto-Jelcz Oława
 
* XXXIV kolejka - sobota 29 maja, godz. 17.00
Moto-Jelcz Oława - Orzeł Ząbkowice Śl.
MKP Wołów - Sokół Marcinkowice 

* XXXV kolejka - środa 2 czerwca, godz. 17.00
Sokół Marcinkowice - Polonia Trzebnica
LKS Bystrzyca Górna - Moto-Jelcz Oława 
 
* XXXVI kolejka - sobota 5 czerwca, godz. 17.00
Moto-Jelcz Oława - Orzeł Prusice 
Sokół Wielka Lipa - SSokół Marcinkowice
 
* XXXVII kolejka - sobota 12 czerwca, godz. 17.00
Sokół Marcinkowice - Bielawianka 
Pogoń Pieszyce - Moto-Jelcz Oława 
 
* XXXVIII kolejka - sobota 19 czerwca, godz. 17.00
Moto-Jelcz Oława - AKS Strzegom
Sokół Marcinkowice pauzuje. 
 
* Gospodarze spotkań są wymienieni na pierwszym miejscu.
** Uwaga! Redakcja „GP-WO” nie odpowiada za ewentu-

alne zmiany w terminarzu, dokonywane w trakcie rozgrywek.

(POL)

Z terminarza IV ligi

* Bramkarze:  Radosław Florczyk (1984) i Bartosz Lubecki (2003).
* Obrońcy:  Jakub Buczkowski (2000), Kamil Dołgan (1993), Artur Gancarczyk (1978), 

Jakub Mańkowski (1998), Marcin Mazur (1994), Bartłomiej Płomiński (1988), Jakub Skorupa 
(1999) i Tomasz Watral (1970).

* Pomocnicy:  Jakub Boczula (2001), Wojciech Czerniak (1996), Rafał Dalecki (2001), 
Mateusz Dobkowski (1993), Bartłomiej Musiał (1999), Karol Nikodem (1990), Michał Plu-
ciński (2004), Mateusz Prusak (1990), Jakub Skorłutowski (1993) i Krzysztof Waliś (1998).

Kadra drużyny MGKS „Moto-Jelcz” Oława  
w rundzie wiosennej sezonu 2020/21
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Władze klubu i sztab szkoleniowy
* prezes: Jarosław Fliśnik
* wiceprezes: Jacek Imianowski
* członek zarządu: Miłosz Solarski

* Napastnicy: Michał Gałaszewski (1993), Adrian Gelles (1999), Rafał Kohut (1992) 
i Jakub Kulczycki (1998), Krzysztof Telatyński (1986).

                                                              ***
* Przybyli: trener Krystian Pikaus, Michał Gałaszewski („Foto-Higiena” Gać), Marcin Mazur 

(wznowił treningi po długiej chorobie), Michał Pluciński i Jakub Boczula (obaj z zespołu 
juniorów), Wojciech Czerniak i Jakub Buczkowski (obaj powrócili z wypożyczenia). 
* Ubyli: trener Jarosław Fliśnik, Janusz Gancarczyk i Krzysztof Gancarczyk (obaj 
„Kotwica” Kołobrzeg).

* kierownik drużyny: Mariusz Pałucki
* trener: Krystian Pikaus
* asystent trenera: Andrzej Gancarczyk

(POL)
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BIEGANIE 
Walka trwa 

Gabriel Pankała wygrał 
miłoszycki etap Zimowego 
Maratonu Na Raty. Jest 
na świetnej drodze do 
zwycięstwa w całym cyklu

Choć nazwa sugeruje co 
innego, w tym roku odbywa się 
tak naprawdę półmaraton na 
raty. W poprzednich edycjach 
biegacze pokonywali sześć 
siedmiokilometrowych dystan-
sów, tym razem zaplanowano 
tylko trzy takie etapy. Wszyst-
ko przez pandemię, która pod 
dużym znakiem zapytania 
przez długi czas stawiała sam 
fakt organizacji tej imprezy. 
Ostatecznie Klub Biegacza 
„Harcownik” poinformował, 
że będzie można wziąć udział 
w nieco okrojonej wersji tych 
zawodów, które zostały okre-

ślone „treningiem podczas któ-
rego zostanie zmierzony czas”. 
Dotychczas idea była prosta: 
sześć wyścigów, po siedem 
kilometrów każdy, biegacze 
ruszają ze startu wspólnego, 
ich wyniki są sumowane i na 
koniec poznajemy zwycięzce. 
Tym razem mamy trzy etapy, 
ale to nie jedyna zmiana. Żeby 
nie doprowadzić do groma-
dzenia się tłumów na starcie 
„Harcownik” dał sportowcom 
przedział czasowy, którym 
mogą zacząć swój bieg. Stawić 
na starcie, mają się między 
10.00, a 12.00, mogą ruszyć 
sami, mogą w grupie znajo-
mych. Dzięki temu nie ma 
setek biegaczy, którzy mijają 
się na trasie. 

Pierwszy etap rozgrywano 
w Chwałowicach, a drugi Mi-
łoszycach, gdzie trasa prze-

biega po szerokich ścieżkach 
leśnych, zahaczając także 
o Dziuplinę. Naturalne pod-
łoże „Miłoszyckiej Siódem-
ki” zapewnia amortyzację, 
a wysokie drzewa chronią 
przez wiatrem i słońcem. 
To wręcz idealne warunki 
do uprawiania sportu. Do-
datkowym, pandemicznym, 
plusem jest fakt, że w lasach 
i parkach nie trzeba nosić 
maseczek, które w trakcie 
biegu mogłyby być wyjątko-
wo uciążliwe. 

Najszybszy w trakcie miło-
szyckiego etapu był Gabriel 
Pankała z Państwowej Straży 
Pożarnej w Oławie (25:09). 
Drugie miejsce z czasem 
26:46 zajął oławianin Paweł 
Białowąs, reprezentujący 
Klub Biegacza Harcownik, 
a trzecie Wojciech Cichow-

ski (Matner Running Team) 
z Przygodzic - jego wynik 
to 27:13. 

Wśród kobiet zwycięży-
ła Dorota Bryda z Brzegu 
(30:35), przed Anną Hna-
tiuk (Matner Running Team) 
z Oławy (31:21) i Kingą Bu-

łajewską-Ozgą (32:32), repre-
zentującą „Biegnij Oławo”. 

TEKST I FOT.: KAMIL TYSA
 ktysa@gazeta.olawa.pl

Najlepszego już znamy?

Kinga Bułajewska-Ozga (z lewej) po dwóch etapach zajmuje trzecie miejsce w klasyfi kacji generalnej

Gabriel Pankała zmierza po zwycięstwo w klasyfi kacji generalnej
Humory jak zwykle - dopisywały!

Wyjątkowo mocna ekipa

Bieganie to radość! Na fot. Ada Łukasik

Klasyfi kacja generalna po  dwóch etapach
   Mężczyźni 
1. Gabriel Pankała 
2. Paweł Białowąs 
3. Wojciech Cichowski 

    Kobiety
1. Dorota Bryda
2. Anna Hnatiuk
3. Kinga Bułajewska-Ozga



32 www.tuolawa.pl 9/20214


	01
	02
	03
	04
	05
	06
	07
	08
	09
	10
	11
	12
	13
	14
	15
	16
	17
	18
	19
	20
	21
	22
	23
	24
	25
	26
	27
	28
	29
	30
	31
	32

